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Drogę w Nowy Rok niech wskaże. 

Joanna Kijak 
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Bank Gospodarki Żywnościowej Spóka Akcyjna 

Bank Gospodarki Żywnościowej 
Spółka Akcyjna 

Biuro Maklerskie 
Punkt Obsługi Klientów 

ul. Poznańska 6, 66-300 Międzyrzecz 
teł. (0-95) 742-15-13 tel./fax (0-95) 742-21-61 

Zapraszamy Państw-a do korzystania z usług pełnozakresow-ego 
Pu.nkt:u Obsługi Klient:a Biura l\llaklerskiego BGŻ.S.A 

od poniedziałku do piątku w godz. 8.00- 16.30 
W podstawowej ofercie proponujemy między innymi : 
e Prowadzenie rachunku papierów wartościowych i rachunku pieniężnego. 
e Możliwość składania zleceń w dniu sesji do godz. 10.00. 
e Możliwość podpisania umowy dotyczącej składania zleceń telefonicznych i faksowo 

(codziennie w godzinach 800 - 2130 natomiast w dniu sesji do godziny 1()3° bez ograniczeń). 
e Możliwość składania zleceń podczas dogrywki i na rynku notowań ciągłych (bez dodatkowych opłat). 
e Zawieranie transakcji odwrotnych tj. kilkakrotna możliwość kupna i sprzedaży papierów wartościowych 

podczas tej samej sesji. 
e Obsługa rynku pozagiełdowego CeTO. 
e Zakup papierów wartościowych z odroczoną płatnością. 
e Atrakcyjne stawki prowizji, prowizja liniowa i negocjowana. 
e Oprocentowanie środków pieniężnych, 
e Kredyt na zakup papierów wartościowych oferowany dla Klientów Biura Maklerskiego 

przez Oddział BGŻ S.A. w wysokości 300% posiadanych środków. 
e Zawodowe doradztwo w zakresie obrotu papierami wartościowymi: 

1/ raporty doradcze wraz z rekomendacjami - bezpłatnie 
1J opracowywanie analiz rynku papierów wartościowych na indywidualne zamówienie - usługi za odpłatnością. 

e Zarządzanie cudzym pakietem papierów wartościowych na zlecenie. 
e Sprzedaż obligacji Skarbu Państwa. 
e Dystrybucja jednostek uczestnictwa funduszy powierniczych: 

PIONEER, KORONA, ATUT, EUROFUNDUSZ, FORUM, DWS, ABB, ING. 
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-
{z bocznego krzesła donoszr; .... " 

1 i 11 sesja Rady Miejskiej 
trzeciej kadencji 

29 października w uroczystej 
oprawie rozpoczę~o. I ~~sję no~o 
wybranej Rady MieJSkieJ. (Prawie 
wszyscy obecni w garniturach i pod 
hawatami - pięknie to wyglądało -
oby tak dalej. Zgodnie z obyczajem 
przewodnictwo obrad powierzono 
najstarszemu radnemu p. Z. 
Szczuckiemu, który powitał zebra­
nych i wygło sił hótkie ale ładne 
przemówienie. Wysłuchano Hejna­
łu Międzyrzecza i uczczono minu­
tą ciszy pamięć radnego Kower­
czyka. Sprawdzono listę obecności 
- radnych przybyło 27. Pierwszym 
nieobecnym został p.Dżumaga . 
Rozpoczęła się uroczystość ślub o­
wania. Po odczytaniu roty ślubo­
wania radni w kolejności alfabetycz­
nej, wstaj ąc, oświadczali "ślubuję". 
9 radnych do słowa ślub uj ę dodali 
·'tak mi dopomóż Bóg". Radny 
Szczucki odczytał list gratulacyjny 
od senatora Ziemi Międzyrzeckiej 
p. z. Jarmużka i po krótkiej prze­
rwie l było ich kilka w tej sesji/ 
przystąpi on o do wyboru przewod­
niczącego Rady. Z ramienia rad­
nych SLD zgłoszono kandydaturę 
p.Puchana, a radni AWS zgłosili 
p . Marca. Po regulaminowych 
czynnościach- a wiec po wyborach 
komisji skru tacyjnej, wypisaniu list 
- rozpoczęło si ę głosowanie. Prze-

Ukończyli 
18lat 

l. Kosmala Justyna Ewa 
2. Kusz Przemysław Wiesław 

wodniczącym Rady Miejskiej został 
wybrany (jak się zaraz okaże , na 
krótko) p.Puchan, na którego 
głosowało 15 radnych, a na p. Mar­
ca 12 radnych. Po kolejnej przerwie 
wybrano vice-przewodniczących 
Rady w osobach p. Pawliszaka i 
p. Witwickiego. Wybory odbywa­
ły się bardzo sprawnie. Rozkład gło­
sówprosty-wynikijasne. O ile taka 
sprawność obrad i głosowań będzie 
zachowana- tylko kolorowo i pięk­
nie widzę przyszłość Międzyrzecza. 
Kolejne wybory, to wybory Burmi­
strza . Kandydat był tylko jeden. 
Głosowanie ( takjak wszystkie inne 
-tajne) 18 głosami "za" ,przy 3 prze­
ciwnych i 6 wstrzymujących po­
twierdziło, że kandydatura p. Wła­
dysława Kubiaka jest właściwa. 
Burmistrzem na kolejne 4 lata zo­
stał p. W. Kubiak. Po złożeniu gra­
tulacji sesję zakończono . 

Ale już za kilka dni, bo 9listopada 
odbyła się kolejna sesja poświęcona 
dalszej organizacji władz samorządo­
wych. Podjęto szereg uchwał- przed­
stawię je Pal'lstwu kolejno - wszyst­
kie są ważne i będą obowiązywać 
dość długo- może nawet całą kaden­
cję . Uchwała nr 5/98 - ustalono, że 
Zarząd Gminy będzie liczył 6 osób, 
tj. burmistrz, 2 zastępców burmistrza 
i 3 członków zarządu . 

20. Rybacki Wojciech Maciej 
21. Kielar Anna Małgorzata 
22. Jaśkiewicz Agata Anna 
23 . Bernacik Adriana Helena 
24. Bernacil< Patrycja Regina 
25. Olejnik Milena Joanna 
26. Mackiewicz Justyna 

• 3. Gerech Urszula 27. Antas Beata 
4. Bujak Maria Ewa 28. Kiełbasa Anna Zofia 
5. Nowicki Krystian Patryk 
6. Żuchowski Tomasz 

29. Rak Agnieszka Małgorzata 
30. Lewa1'lska Małgorzata Anna 

7. Kulus Hanna Maria 31. Kopczyński Marcin Ryszard 
8. Paszkawska Barbara Ewa 32. Ziental Joanna 
9. Kalbarczyk Joanna Ewa 33. Zając Ewa Kamila 

10. Milewski Jakub 34. Zając Aleksandra Anna 
11. Wrona Wioletta Maria 35. Zep Maricin Łukasz 
12. Przymenska Magdalena 36. Kurecka Agnieszka 
13. Felikan Sylwia Maria 37. Kuctelska Monika Anna 
14. Felikan Kinga Dominika 38. Kuik Justyna Bogumiła 
15. Siemion Łukasz Józef 39. Jóźwial< Paweł Mirosław 
16. Dzedzej Tomasz Jacek 40. Kałużna Karina Elżbieta 
17. Iwan Magdalena 41. Bernat Adam Roman 
18. Słodowy Marcin Henryk 42. Wypych Krystian Piotr 
19. Nocyk Dawid Edward 43. Tomaszewski Seweryn Eugeniusz 
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E. Ziarkowski. 
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U chwała nr 6/98- wybrano za­
stępcę burmistrza p. Adama Koziń­
skiego. 
Uchwały nr 7/98, 8/98. 9/ 

98 - to decyzje o członkach Zarzą­
du. Zostali nimi : p. Świderska­
Rosół, p. Zimach, p. Kufel. 
Uchwały nr 10/98 , 11/98 , 

12/98 - dotyczą wyboru komisji 
rewizyjnej . W skład komisji weszli 
radni : Biedziak, Brodziński, 
Czop, Dżumaga, Kaminiarczyk, 
Łączkowski, Szczucki. Przewod­
niczącym wybrano p. Dżumagę, a 
zastępcą p. Czopa. 
Uchwała nr 13/98 - dotyczy po­

wołania 4 komisji Rady i przewod­
niczących tych komisji. Powołano 
następujące komisje : 

Komisja Przestrzegania Prawa i 
Gospodarki Finansowej- przewod­
niczący p.Kaminiarczyk 

Komisja Inwestycji , Budownic­
twa i Mienia Komunalnego - prze­
wodniczący p. Onyszczuk . 

Komisja Oświaty, Kultury i Zdro­
wia - przewodniczący p. Marzec. 

Komisja Rolnictwa, Infrastruktu­
ry Wsi i Ochrony Środowiska -
przewodniczący p. Brodziński. 

Na kolejnej sesji prawdopoelob­
nie będzie wybrany drugi zastępca 
burmistrza - ale to tylko przypusz­
czenia. Podobnie z wyborami Prze­
wodniczącego Rady Miejskiej - bo 

p. Puchan został wybrany Staro­
stą Międzyrzeckim . Tak jak wspo­
mniałem - h ótko był Przewodni­
czącym Rady. Myślę, że jest to oka­
zja do złożenia gratulacji pierwsze­
mu od tylu lat Staroście w Między­
rzeczu. I myślę, że dobrze się sta­
ło, bo jakoś tak dziwnie by było, 
gdyby Starosta Międzyrzecki nie 
był z Międzyrzecza. Aby dopełnić 
obrazu dodam, że Przewodniczą­
cym Rady Powiatowej został p. 
Lamcha, też z Międzyrzecza, też 
nasz były radny miasta. 

Wszystkim wybranym: Staroście 
Międzyrzecza, Przewodniczącym 
Rad, Burmistrzowi i Zastępcy, Prze­
wodniczącym Komisji składam gra­
tulacje i pozostaję w nadziei , że 
będę mógł zawsze dobrze o Nich 
pisać. Tego właśnie Pańslwu i so­
bi e życzę 

Maciej Sawczyn 
Mam jeszcze milą wiadomość o 

VII Ogólnopolskim Przeglądzie · 
Książki Krajoznawczo-Turystycznej. 
Na tym Przeglądzie w kategorii mo­
nografii i innych opracowań !?,rajo­
znawczych, praca zbiorowa pt. "Mię­

dzyrzecz i okolice" zdobyła III miej­
sce. Praca ta wydana została na zle­
cenie Urzędu Gminy w Międzyrze­
czu. Cieszymy się. 

Gratulujemy. 
M.S 

· :rt'i< 0Ueśzlfn.a zawsze 
l. Marczak .Tan ~ur. 1927 r. z SiJfuiącej 
2. Nowik\Wacł;l'w J;ill'ur.1958 r. z Międzyrzecza 
3 .. Racz~gwski .Ra[ał ur. 1973 r. i Międzyrzecza 

,> 4. pąbrd\yski Stefan:ur. J93o ·r. ;:~;MięcJ,?yrzesza 
5. Doczekała Franciszka ur. 1928 r. ·z Międzyrzecza 
6.' Pluta ~tani~lą.~ l!~o;}924:r- z 1\:y~ska" 'i. BremŚki . He.n;r'yk'\r;f 1927 r. z .fJiędŻyrzecza 
8.ĘućhacźPiotr uc .. !944 r. z Mj,ędzy~t·~cza . 

· 9.'Maciejewicz Jan ui 1912 r. z Międi§i-zecza 
10. Bąbelek Marią.n }-lr· 1924 r. z Międzyrzecza 
11. Kowę·rczyk•Annci:' ur 1939 r . z. Międzyrzecza 
12:\Filipiak Ną.,?ieżda ur. 1926 r:;z Kalawy 
13:•Boi·kowska Anna Maria ur. 1931 r. z Międzyrzecza 
14: Dudzińska Zdzisława tir. 1958 r. z Międzyrzecza 
15. SzczypiórkOwska Jadwjga ur- J966 r. z Kałska 
16. Lud erek Zofia ur. 1949 r. z Międzyrzecza 
17.·Kowel:czyk Kazi11~ierz ur.1957 r. z Międzyrzecza 
18. 'Gapil1ska Kazinilera ur. 1921 r. z Międzyrzecza 

I . 

. 

l. Kalek Adrian s. Mariana i Beaty 
2. Kałek Robert s. Mariana i Beaty Dzieci 
3. Bartnicka Daria Karolina c. Stan isława i Marii 
4. Haremza Paulina c. Piotra i Izabeli 
5. Kąkolewski Aleksander Błażej s. Tomasza i Moniki 
6. Stachowiak Patryk Jerzy s. Arkadiusza i Agnieszki 
7. Majewska Weronika Martyna c. Tomasza i Aurelii 
8. U:ichert Eryk Dawid s. Tomasza i Anny 
9. Okraska Oliwia Anna c. Krzysztofa i Wiolety 
10. Białowska Sandra Teresa c. Rafała i Anety 
11. Banak Alicja c. Piotra i Aleksandry 

W listopadowym numerze Kuriera Międzyrzeckiego ukazała się myl­
nie informacja o urodzeniu się Marka Kaczmarka. Przepraszamy. 

100 LAT MŁODYM PAROM! 

l. Plewa Bartłomiej i Dorota Buszczak 
2. Muller Marek i Agnieszka Staus 
3. Ryś Jacek i Katarzyna Butoka 
4. Tonal< Rafał i Agata Racłomska 
5. Grocholewski Robert i Beata Ludwiczak 
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ARESZTOWANIA "TOMA" W GDAŃSKU , DZIAŁALNOŚĆ 
ORGANIZACJI RUTKOWSKlEGO W M-czu 

l MAFII DOWNARA - Cz. 11 
Wyjazd z Międzyrzecza do Gdańska Bogdano­

wicza "Toma" i jego najbardziej zagrożonych 
aresztowaniem członków PZW "Maria" okazał si ę 
tragiczny w skutkach. Po trzech miesiącach po­
bytu w Gdańsku 23 marca 1946r. duża grupa żoł­
nierzy "Toma" (10 Akowców) w tajemniczych 
okolicznościach (towarzyskie spotkanie) została 
aresztowana przez Woj. Służby Urzędu Bezpie­
czeństwa. Śledztwo było wyjątkowo okrutne i dłu­
gie. Trwało do maja 1947r. 28 maja 1947r. Woj­
skowy Sąd Rejonowy w Gdańsku skazał 9 aresz­
towanych za przynależność do nielegalnego 
związku, którego celem było obalenie ustroju 
Polski Ludowej, na kary więzienia od l roku do 
10-u lat. Dla 'Toma" aresztowanie w Gdańsku sta­
ło się tragedią na całe dalsze życie. Najpierw wię­
zienie - odsiaduje wyrok we Wronkach 10 lat w 
tym 2 lata w izolatce. Po wyjściu z więzienia w r. 
1955 wraca do Gdaóska do matki, ale otoczony 
nadal "opieką" UB. Wkrótce umiera matka, zo­
staje samotny, opuszczony przez przyjaciół. 
"Opieka" uznaje go jako niebezpiecznego dla oto­
czenia i umieszcza w zakładzie psychiatrycznym 
w Kocborowie. Po trzech latach pobytu w zakła­
dzie wśród ludzi psychicznie chorych, jako nie 
mający żadnej rodziny zostaje oddany pod opie­
kę kuratora i umieszczony w Państwowym Domu 
Opieki Społecznej. Po przemianach jakie zaszły 
w Polsce po roku 1990 żyjący koledzy zaczęli po­
szukiwać "Toma". Po wieloletnich poszukiwa­
niach odkryli go w jednym z Domów Opieki Spo­
łecznej, gdzie przebywał jako nieznany nikomu, 
schorowany pozbawiony, opieki pacjent. Po pra­
wie 50 latach tułaczki i poniewierki został reha­
bilitowany i otoczony troskliwą opieką kolegów i 
umieszczony w Domu Kombatanta. Na tych wy­
darzeniach kończy się historia "Toma" i jego par­
tyzantów z Białej Podlaskiej, nie kończy się jed­
nak historia "Marii". Prace konspiracyjne konty­
nuuje dalej grupa pionierów życia gospodarcze­
go i administracji mieszkająca w Międzyrzeczu 
od 1945 r. Przejęła nazwę PZW "Maria". Właści­
wie dziś byśmy tę konspirację nazwali prawico­
wą opozycją, która skupiała ludzi z PSL, SD, SP i 
nie zgadzała się z polityką pro-radziecką prowa­
dzoną przez Polskę. 

Do PZW "Maria", której komendantem był te­
raz Kazimierz Rutkawski należało około 15 
członków. Do ujawnionych w mieście i w powie­
cie należeli : Kazimierz Rutkawski - kierownik 
Biura Rolnego w Starostwie mieszkał w Bukow­
cu, Stefan Vorbrodt- kierownik Biura Aprowi­
zacji i Handlu w Starostwie, Nikodem Majelu-zak 
-burmistrz miasta Brójce, Jan Hala ba- wicepre­
zes PSL w Pieskach, Stanisław Kędzierski - In­
spektor Szk., Józef Furmanek- kapitan WP w 
stanie spoczynku i prezes SD Jan Freitag- refe­
rent gosp. Komendy Pow. MO w M-czu, Cze­
sław Plowczyński - fotograf i daktylaskop Ko­
mendy Pow. MO w M-czu, Walerian Prusak­
milicjant KP MO, Edmund Jarysz - kierownik 
Ref. Śledcz. w KP MO w M-czu, Tadeusz Wie­
trzykawski-milicjant w KP MO M-czu, Bożena 

Wolniewicz-maszynistka w KP MO M-czu, Ro­
man Maciszanek - milicjant w Brójcach i jesz­
cze kilka osób nieujawnionych. Grupa "Barego" 
ma na sumieniu śmierć podporucznika Andrze­
ja Antonika, pracownika UBP w M-czu, którego 
posądzano o niepowodzenie w osiedleniu się 
partyzantów AK z Białej Podlaskiej w M-czu i 
następni e aresztowanie w Gdańsku "Toma" i 
jego 10 towarzyszy. Ile w tym prawdy, a ile pro­
wokacji trudno dziś dociec. O organizacji "Ma­
ria" Antonik zapewne wiedział dużo. Przyjechał 
z żoną do Bobowieka jako osadnik z Kosowa 
Foleskiego i pracował najpierw 3 miesiące jako 
sekretarz w Gminie w Bobowicku, gdzie wój­
tem w tym czasie był członek organizacji "Ma­
ria", "Stefan"- Prokopowicz. Zapewne "Stefan" 
był nieostrożny i zdradził Antonikowi wiele ta­
jemnic organizacyjnych (mimo woli podczas 
spotkań towarzyskich ) . Po wyjeździe (uciecz­
ce) w styczniu "Stefana", Antonik robił strania 
o mianowanie go wójtem. Starania nie powiodły 
się - władze powiatowe mianowały wójtem Zyg­
munta Malinowskiego. Wtedy Antonik zrezy­
gnował z pracy i zatrudnił się w UB. Sztab Rut­
kawskiego zadecydował : wie za dużo i "Bary" 
podpisał wyrok śmierci. Drogą losowania wyty­
powano egzekutora. który zobowiązany przysię­
gą organizacyjną wykonał wyrok w nocy z 29 
na 30 kwietnia 1946 r. między godz. 11 a 12, gdy 
Antonik szedł do pracy do Międzyrzecza . Kilka 
śmiertelnych strzałów oddanych zostało z kara­
binu. Antonik padł na drodze z Bobowieka do 
Międzyrzecza, kilka metrów za przejazdem ko­
lejowym. Według oświadczeń dziś jeszcze żyją­
cych świadków tego wydarzenia (była akurat 
zabawa w Bobowicku) mogła to być prowoka­
cja ze strony UB. Antonik po wstąpieniu do UB 
okazał się w swoim środowisku bardzo agresyw­
ny, dużo pił, na własną rękę robił rewizje, konfi­
skował alkohol i inne rzeczy, chodził uzbrojony 
na co dzień w broń krótką i długą, w kieszeni 
granaty, stąd ciągłe skargi mieszkańców do ko­
mendanta Powiatowego Urzędu Bezpieczeń­
stwa na postępowanie Antonika. Przejdźmy te­
raz do następnej grupy, tym razem typowo ra­
bunkowej, którą po aresztowaniu włączono do 
jednego "worka" z grupą PZW "Maria" Rutkow­
skiego i sądzono jako tzw. bandę "Maria". Nie­
wątpliwie pewne powiązania z PZW istniały po­
przez Halinę Jakubowską, która w 1945 r. pra­
cowała w starostwie jako tłumaczkaj . rosyjskie­
go, znała Vorbrodta. Zapewne Vorbrodt wtajem­
niczył ją w sprawy organizacyjne "Marii", jako 
byłą partyzantkę AK z Wileńszczyzny- była łącz­
niczką w oddziale Pilcha o ps. "Kalina". Ona wła­
śnie znała się z Downarem, a od grudnia 45 r. 
została jego konkubiną i wyprowadziła się do 
Rogozińca. Ona zapewne doprowadziła do przy­
jęcia zapasów broni, którą Vorbrodt jako kwa­
termistrz "Marii" miał zmagazynowaną w Boro­
wym Młynie , a którą później wykorzystywał w 
wyprawach bandyckich. 

W 1946 roku nasiliły się w powiecie rozboje i 
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kradzieże. Ziemię Międzyrzecką porównywan 
wówczas z dzikim Zachodem. Media obarczy 
odpowiedzialnością za ten stan rzeczy organiz 
cję akowską "Marię" , a jak było naprawdę? Z 
gadkowa banda od marca do połowy czerwc 
1946r. dokonała 3 zamachów i 13 napadów z br 
nią w ręku . Grupą rabunkową kierował Konsta 
ty Downa.r ps. "Kostek", który mieszkał w Rog 
zińcu od czerwca 1945r. jako osadnik. Jego prz 
szłość była partyzancka, działał w czasie wojn 
na Wileńszczźnie w oddziale Adolfa Pilcha p 
"Dolina" "Góra" był to oddział, który specjaliz 
wał się w zwalczaniu partyzantki radzieckiej (p 
sądzono Pilcha że współpracował z Niemcami 
Po zajęciu w 1944r. wschodnich terenów Pols 
przez armię radziecką, oddział wycofał się na z 
chód za Wisłę , część partyzantów walczyła w P 
wstaniu Warszawskim, Downar i część oddzia 
walczyła także w puszczy kampinoskiej z w łaso 
cami. Pod koniec 1944r. oddział się rozwiązał 
po zakończeniu wojny część żołnierzy Pilcha osi 
dliła się w powiecie międzyrzeckimnago spod 
stwach poniemieckich. K. Downar w marc 
1946r. zwerbował znanych sobie ludzi z partyzan 
ki oraz paru innych, do których miał zaufanie, 
sumie okololS osób. Wywodzili się z różnyc 
stron powiatu: z Rogozńca- Konstanty Down 
Wincenty Downar, Stefan Greniuk, Józef Kmi 
cik, Henryk Ogrodnik, Stefan Przeworski, J 
Ostapiej i Halina Jakubowska konkubina Ko 
stantego Downara. Z Chyciny- Jan Waraksa wł 
ściwe nazwisko Jan Komar, Donat Waraksa 
Antoni Romaszewski. Z Kurska- Feliks Truś 
Władysław Furmańczuk - milicjanci z posteru 
ku w Kursku. Z J asienca - Władysław Zając. 
Lutola Suchego - Stanisław Zając . Z Goruńska 
"Wacek" (Znany z pseudonimu). 

Ludzie Downara dokonywali napadów w no 
w grupach od 3-os. do 6-osób. Zazwyczaj po 
czas "wizyty" powoływali się na przynależność d 
organizacji AK "Maria", której zadaniem jest zw 
czanie komunistów - PPR-owców, ale przy oka 
okradali gospodarstwo i dom z wszelkiego mi 
nia, radia, rowery, bieliznę, zegarki, pieniądz 
dolary, nie gardzili też samogonem a nawet sm 
cem razem z garnkiem. Z obejścia zabierali p 
wozy i konie. Zazwyczaj napady były planowa 
na ludzi bogatszych w powiecie, sołtysów, m 
narzy, rzeźników. Do najbardziej okrutnych n 
leżą napady, które banda przeprowadziła na s 
tysa St. Garbacza w Lutolu Mokrym i sołtysa 
Stroisza w Rogozińcu. W Lutolu Mokrym nap 
du dokonano w nocy z 24 na 25 maja 1946r. N 
pastników było 6 - St. Greniuk, Wł. Zając, 

Ogrodnik, D. Waraksa i jeszcze 2 nie ziden 
kowanych. Najpierw poszli do Adama Podstę 
skiego mieszkającego w Lutolu Mokrym, któr 
go na powrozie wywlekli na dwór. Potem ud 
się do St. Garbacza, którego również wywlecz 
no z mieszkania. Obu, z pętlami na szyjach pr 
wadzono do lasu. Bito skręconymi kablami ele 
trycznymi. W pewnej chwili A. Podstępskiem 
udało się zerwać pętlę z szyi. Uciekł, więc strz 
lano za nim. Była noc, nie trafili i przeżył. St. G 
bacz został na powrozie, wprowadzili do zagaj 
ka, kazali się położyć do rowu i 3 strzałami 
strzelili, potem przysypali ziemią. Po wszyst · 
podzielili się zrabowanym obu łupem i raczyli s 
zabraną u Gorbacza wódką. 

Osiem dni później podobną akcję bojową gr 
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pa Downara przeprowadziła w Rogozińcu, gdzie 
obiektem morderstwa był sołtys St. Stroisz i jego 
żona Maria. Tym razem w innym składzie: Jan 
Waraksa, Donat Waraksa, Feliks Struś , Włady­
sław Furmańczuk i "Wacek". Najpierw sp lądro­
wali mieszkanie, a następnie wyprowadzili Stro­
isza i jego małżonkę do chlewa, gdzie kazali im 
si ę położyć twarzą do ziemi. Do sołtysa oddano 3 
strzały kładąc go trupem na miejscu. Do jego 
żony najpierw jeden z karabinu, potem jeszcze 
dwa, po których zamachowcy, przekonani , że 
została zabita, uszli. Ale pomylili się, bo kobieta 
była ciężko ranna, przeżyła. Stroiszowi zrabowa­
no maszynę do pisania, aparat fotograficzny, bie­
liznę, 2 konie i powózkę. 

Zamach na Stroisza w Rogozińcu był ostatnim 
atakiem bezprawia w powiecie. Zbliżało si ę refe­
r endum ludowe 3 x tak zaplanowane na 30 
czerwca 1946 r. 
· Organy Bezpieczeństwa przystąpiły do ataku. 

Przy okazji likwidacji bandy rabunkowej usunię­
to ze sceny politycznej część wpływową opozy­
cji. W dniach 7, 8 i 15 czerwca oraz później obję­
to aresztowanian1i około 120 osób. Aresztowa­
nia te były tym dotkliwsze, że dotknęły ludzi za­
służonych dla odbudowy życia powiatu i miasta. 

KURIER MIĘDZYRZECKI 

Część osób została po kilku miesiącach uniewin­
niona. UBP prowadził też śledztwo przeciwko 
staroście A Karaśkiewiczowi, który w połowie 
maja 1946 r. zrezygnował z pełnienia funkcji sta­
rosty i wyjechał z Międzyrzecza. Podczas okre­
su nasilającego s ię bezprawia postawa UBP była 
niejasna, długo nie ingerował. Urząd ten został 
zorganizowany w sierpniu 1945 roku. Władze 
wojewódzkie w Poznaniu mianowały komendan­
tem PUBP Eugeniusza Sikorskiego. PUBP miał 
być gwarantem porządku publicznego, a dopu­
ścił się bezprawia. Może nieco światła rzuci tajny 
rozkaz Min. Bez. Publ. Radkiewicza skierowany 
do wszystkich placówek w Polsce, który przy­
puszczalnie dotarł do komendanta Sikorskiego 
w Międzyrzeczu najpóźniej w styczniu 1946 r. ( 
rozkaz opublikowany jest w książce St. Mara i]. 
Snopkiewicza" Ludzie bezpieki " str. 353 ) . 

TAJNY ROZKAZ 

"Min. Bezp. Publ. 
Warszawa 
S . VIII l 1233/ 172 
4.12.1945 
Do 

ściśle tajne 

Woj. Urz. B ezp. Publ. i placówek UB l) 

Lekarz INTERNISTA 
KATARZY'NA TUBIS-WŁODARSKA 

- PRZVJMUJE W GABINECIE: 
UL. 30 STYCZNIA 4 7 (!3UDYNEK "POLONII") 

FONIEDZIAŁEK i SRODA OD 16°0 - 17°0 

SOBOTA OD 12°0 DO 13°0 

TEL. 7 42-00-85 

-WIZYTY DOMOWE CODZIENNIE 

TEL. 742-18-35 

-WYKONUJE BADANIA: E .K.G. - SERCA, CIŚNIE-
NIA, GLUKOZV WE KRWI 

(TAKżE W DOMU CHOREGO) 

nety LekaPskie 
IOft!ityłUICji 5·10 Maja 16 

gietelfl 
Możliwość informacji codziennie tel. 74123-92 godz. 8.00-18.00 

* l~k. męd. ~iotr Jarmużek -specjalista chorób wewnętrznych, 
wtorki; czwartki, godz. 15.30 . 17.30 

* lek. med. Krzysztof Chrobrowski . specjalista ortopeda-traumatolog, 
· USG stawów biodrowych dzieci i dorosłych, ortopedia dziecięca, 

co drugi wtorek godz. 15.30-17.30, konieczna rejestracja tel. 4123-92 

* lek. med. Franciszek Weryszko . okulista . leczenie schorzeń oczu, 
korekcja wad wzroku, leczenie zeza, ocena dna oka, 
czwartki godz. 16.00-18.00 

* lek. med. Stanisław Dejnowicz . specjalista ortopeda . traumatolog, 
poniedziałki godz.15.30-17.30 .. · 

Str. 5 

W ostatnich tygodniach na terenie całego kraju 
wzmogła się działalność band reakcyjnych i kon­
spiracyjna działalność antypaństwowa. 

jesteśmy w posiadaniu dokumentów stwierdza­
jących, że akcja ta jest popierana przez legalne 
stronnictwa opozycyjne, które z tą akcją sympaty­
zują. Szereg poufnych wystąpień tych stronnictw 
miało charakter wybitnie wrogi dla rządu demo­
kratycznego ustroju. Stronnictwa te usiłują rozbić 
jednolity blok stronnictw demokratycznych. 

W związku z tym polecam kierownikom placó­
wek UB, aby w największej tajemnicy Przygotowy­
wali akcję mającą na celu likwidowanie działaczy 
tych stronnictw, przy czym musi być ona upozoro­
wana, jakoby robiły to bandy reakcyjne. Do akcji 
tej wskazane jest użyć specjalnych bojówek stwo­
rzonych latem ub. rollu. Akcji tej ma towarzyszyć 
kampania prasowa skierowana przeciw bandom 
terrorystycznym, na które spadnie odpowiedzial­
ność za te czyny. 

Szczegóły wykonania powierza się kier. placó­
wek UBP pod surową karną odpowiedzialnością 
osobistą. 

(-) Radkiewicz 
Opracował St. Cyraniak 

Za miesiąc III część. 
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Nie jest rzeczą prostą pisać w aktualnej sytu­
acji o służbie zdrowia. Każdy z nas ma swoje do­
świadczenia - dobre, mniej dobre lub wręcz bo­
lesne. Chcąc pisać o reformie tak społecznie no­
śnej dziedziny jak ochrona zdrowia- muszę po­
święcić na wstępie kilka zdań osobistym prze­
myśleniom i refleksjom. 

Aby ocenić obecną sytuację można spokojnie 
odłożyć na bok teorie zarządzania, zasady eko­
nomii i zdrowy rozsądek. Pozostawić należy na­
tomiast w polu widzenia politykę, psychologię i 
strefy partykularnych interesów grup zawodo­
wych a nawet jednostek. W ochronie zdrowia 
liczą się dwie strony: lekarz i pacjent. Reszta to 
tylko służby lub tematy pomocnicze. 

Lekarz zawsze będzie takim jakim kształtuje 
go system służby zdrowia, a system decyduje 
jalde otrzymuje płace . Ponieważ system jest w 
rozsypce a płace kompromitujące, dalszy ko­
mentarz jest oczywisty. 

Pacjent polsld jest pacjentem niezwykle cier­
pliwym. Znosi złą organizację świadczeń, mar­
notrawstwo czasu swego i rodziny, wartości cał­
kiem wymiernej w kapitalizmie. Szuka protek­
cji, nie ocenia poziomu jakości świadczeń, czę­
sto wyciąga ostatnie nieraz grosze i płaci. Nie 
jest to tylko problem Polski. Współczesna cywi­
lizacja ceni ludzi zdrowych i wydolnych. Chory 
jest w pewnym sensie zawadą dla wszystkich, 
dla pa!l.stwa, społeczeństwa, często rodziny. Aby 
temu wszystkiemu zaradzić po wieloletnich dys­
kusjach obecna ekipa rządowa wprowadza z 
dniem Ol stycznia 1999r radykalna reformę ca­
łego systemu ochrony zdrowia. 

Myślę, że warto przedstawić Państwu istotę 
wprowadzanej reformy by łatwiej było zrozu­
mieć wdrażanie w Samodzielnym Publicznym 
Zakładzie Opieki 

Zdrowotnej w Międzyrzeczu zmiany. 
Istotą wprowadzanej reformy jest rozbicie 

trzech podstawowych elementów działalności 
dotychczasowych jednostek organizacyjnych : 

l ) Funkcji usługodawczej ( ta zostaje w każ-
dej jednostce organizacyjnej ) 

2) Funkcji płatniczej ( finansowej ) - zmiana 
radykalna, tę funkcję przejmują Kasy Chorych 

3) Funkcja właścicielska- właścicielem ziemi 
i budynków zostaje samorządów lokalnych ( 
gminny, powiatowy, wojewódzki ) 

Filarami reformy będą: 
- medycyna rodzinna 
- zakłady samodzielne 
-kontrakty zawierane z Kasą Chorych 
Te wytyczne kierunkowe wymuszają koniecz­

ne zmiany organizacyjne. Największe dotyczą 
podstawowej opieki zdrowotnej. 

·Ustawa wymusza wręcz konieczność wyodręb­
nienia POZ ze struktur y organizacyjnej SP ZOZ. 

Działania w tym kierunku podjęli śmy przed 
wieloma miesiącami. Stanęliśmy w obliczu nie­
znanych nam do tej pory problemów. Ogrom­
nym utrudnieniem dla organizatorów są opóź­
nienia legislacyjne (akty wykonawcze do Usta­
wy o Powszechnym Ubezpieczeniu Zdrowotnym 
) dotyczące między innymi organizacji ochrony 
zdrowia, finansowania, gospodarki finansowej 
kas , itp. W sumie brak jest do tej pory 34 ustaw 
wykonawczych. 

KURIER MIĘDZYRZECKI 

Posiadany zasób wiedzy jak również decyzje 
podejmowane w wewnątrzzakładowych dysku­
sjach pozwalają nam przedstawić prawdopodob­
ny scenariusz zmian w Samodzielnym Publicz­
nym Zakładzie Opieki Zdrowotnej w Między­
rzeczu . 

Piszę prawdopodobny, gdyż ostateczna decy­
zja i tak należeć będzie do Lubuskiej Kasy Cho­
rych w Zielonej Górze- Instytucji kupującej usłu­
gi i płacącej za nie, jak również od lekarzy, któ­
rzy mają niezbywalne prawo do tworzenia wła­
snych zespołów usługowych. 

l) Przekształceniu ulegają dotychczasowe po­
radnie: ogólna i pediatryczna. W to miejsce po­
wstają: 

a) Niepubliczny Zakład 
Opieki Zdrowotnej 

- Zespołowa Praktyka Lekarza 
Rodzinnego. Świadczy usługi dla pacjentów 

dorosłych w mieście i gminie Międzyrzecz. Za­
kład Niepub liczny w tym przypadku oznacza, że 
jest to spółka cywilna stworzona przez grupę le­
karzy tworzących ten zakład. Spółka ta staje się 
pracodawcą dla lekarzy, pielęgniarek i innych 
pracowników, którzy nie są udziałowcami tej 
spółki. Będzie to praktyka lekarza rodzinnego, 
świadcząca bezpłatną opiekę medyczną całodo­
bową ( zasady organizacji usług tego zakładu, 
będą przedmiotem oddzielnej informacji ) . Le­
karzami świadczącymi usługi w tym zakładzie 
będą: lek. Kazimiera Odziomek, lek. Hiero­
nim Zienkiewicz, lek. Bogdan Wszołek, lek. 
Robert Lorenc, lek. Jerzy Różycki, lek. Ka­
rina Chrzanowska. Zasadą jest, że jeden lekarz 
zabezpiecza potrzeby zdrowotne nie więcej niż 
dla 2,5 tyś mieszkańców. 

Przyjmując, że gnilna Międzyrzecz liczy 17 tyś 
dorosłych osób (powyżej 18lat) to praktykę tę 
powinno zabezpieczać minimum siedmiu leka­
rzy. Istnieje możliwość zatrudnienia jeszcze in­
nych lekarzy w zmniejszonym wymiarze godzin. 
Tyczyć to może lek. Haliny Wierzejskiej, lek. 
Aleksandra Zielonki, lek. KatarzynyTubis­
Wlodarskiej, ewentualnie innych. Uzależnione 
to jest jednak od akceptacji konkretnego leka­
rza. Stąd konieczność wyboru poprzez jasne 
określenie się każelego z nas w formie pisemnej 
deklaracji (deklaracje w rejestracji poradni ogól­
nej), w terminie do 31.12.1998r. i sukcesywnie 
w dalszych terminach. Lekarze ci, w zależności 
od ilo ści deklaracji uzyskają z Kasy Chorych 
dochód liczony " por capi ta " (od głowy) . Pro­
blemem otwartym pozostaje sytuacja, gdy pew­
na grupa mieszkatków nie zaakceptuje żadne­
go z tych lekarzy. Samorząd lokalny zmuszony 
wówczas będzie do rozwiązania tego problemu, 
w innej formie organizacyjnej. Myślę jednak, że 
możliwości wyboru są duże i do taldej sytuacji 
nie dojdzie. Pierwszy kontakt pacjenta z ochro­
ną zdrowia będzie możliwy tylko poprzez leka­
rza rodzinnego ( " wejście do sytemu " ) . To 
lekarz rodzinny będzie decydował o dalszym lde­
rowaniu pacjenta do specjalisty względnie do 
szpitala. Nie będzie to dotyczyć przypadków, 
gdzie specjaliści mają pod stałą swoją opieką pa­
cjentów wcześniej u nich leczonych. Myślę, że 
w tym miejscu należy wiedzieć, że nie do pogo­
towia należy zgłaszać swoje problemy zdrowot-
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ne w godzinach popołudniowych i nocnych. Le­
karz rodzinny będzie tą instytucją, który tald 
wezwanie przyjmie i we własnym zakresie zr 
alizuje. Od tej zasady są wyjątki: wypadld, za 
trucia, urazy, porody, stany zagrożenia życia . 

b) Niepubliczny Zakład 
Opieki Zdrowotnej 

- Zespołowa Praktyka Pediatryczna 
spółka cywilna świadcząca usługi dla dzieci i 

młodzieży od O do 18 roku życia. Spółka nieza­
leżna od SP ZOZ. Jeden pediatra zabezpiecza po­
trzeby zdrowotne nie więcej niż 1,5 tys. osób. z 
danych statystycznych wynika, że populacja 
dzieci i młodzieży w gminie liczy 9 tys., więc 
praktykę tą powinno zabezpieczyć sześciu lek 
rzy. W obecnym stanie organizacyjnym te świa 
czenia będą wykonywać: lek. Regina Fotujm 
lek. Barbara Bujalska, lek. Barbar 
Piotr,lek. Grażyna Wierzbicka. Tutaj równie 
obowiązuje konieczność złożenia pisemnej d 
kłaracji ( w rejestracji poradni dziecięcej ) a za­
sady kontraktowania usług takie jak w zakładzie 
dla dorosłych . Budynek obecnej przychodni re­
jonowej zostanie przekazany Samorządowi Mia­
sta i Gminie Międzyrzecz. Podobne przekaza­
nie dotyczyć będzie budynku Wiejsldego Ośrod­
ka Zdrowia w Kursku i budynku przy ul. Ście-

. giennego. Istnienie gabinetów lekarskich w Ka 
ławie i Bukowcu uzależnione będzie od możli 
wości finansowych spółek cywilnych względni 

sfinansowaniu ich działalności przez samorzą 
lokalny. Istniejące dojazdowe punkty lekarsld 
w Goruńsku i Templewie zostaną przekazane 
ewentualne dalsze użytkowanie gminie B ledze 

2) W gminie Trzciel istnieją dwa ośrodld zdr 
wia- Przychodnia Rejonowa wTrzcielu i Wiejs 
Ośrodek Zdrowia w Brójcach, które zostają 
roku 1999 w strukturze organizacyjnej SP ZOZ. 

W Pszczewie lek. rodzinny Piotr Adams 
tworzy prywatną praktykę lekarza rodzinnego 
kontrakt indywidualny z Kasą Chorych. W za 
leżuości od ilości zaopcjowanych pacjentów uza 
leżnione są dalsze zmiany organizacyjne w te 
gminie. 

Generalną zasadą będzie, iż świadczenia am 
bulatoryjne z zakresu specjalistycznej opie 
zdrowotnej będą udzielane ubezpieczonym n 
podstawie slderowania lekarza rodzinnego z wy 
jątldem świadcze!l.: (bez skierowania) 

· ginekologa i położnika 
· stomatologa 
· dermatologa i wenerologa 
·onkologa 
· psychiatry 
· lecznictwa odwykowego 
·lecznictwa dla osób zarażonych wirusem HIV 
· dla osób chorych na gruźlicę 
· dla kombatantów w zakresie chorób wojen­

nych i o bazowych 
3) Pielęgniarki środowiskowe tworzą spółkę 

cywilną i podpisują kontrakt z Lubuską Kasą 
Chorych. Dotychczasowy zakres świadczeń nie 
ulega zmianie. Pielęgniarki zabezpieczają nie­
odpłatnie potrzeby pacjentów rejonu miasta i 
gminy Międzyrzecz. 

4) Pielęgniarki szkolne podpisują indywidu­
alne kontrakty z Lubuską, Kasą Chorych . 

Zalrres świadcze!l. nie ulega zmianie. 
5) Poradnia Stomatologiczna w dotychczaso­

wym kształcie ulega przekształceniu . 

Lekarze stomatolodzy w pomieszczeniach po­
radni tworzą spółkę cywilną 

- Niepubliczny 
Zakład Opieki Zdrowotnej " SALDENT" s. 

c. (lek. Jolanta Czerniawska, lek. Lidia Sie­
kanko, lek. Barbara Lechowicz) względnie 
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będą podpisywać ,indywidualne kontraktY. z 
Kasą (lek. Józefa Sliwińska, lek. Danuta Zy­

. tyńska, lek. Irena Sobkowiak, lek. Janina 
Jenek) . 

Usługi dla pacjentów nieodpłatne w zakresie 
standardu Kasy Chorych. Kontrakty stomatolo­
giczne obejmują również usługi z zakresu pro­
tetyki stomatologicznej 

6) Dotychczasowe usługi zespołu przeprowa­
dzającego lakowanie i lakierowanie zębów dzie­
ci w wieku od 6 do 8 lat zabezpiecza spółka " 
SALDENT ". Fluoryzację zębów dzieci szkol­
nych zabezpieczają pielęgniarki szkolne. 

7) Stomatolodzy zatrudnieni w szkołach: lek. 
Danuta Ronge Nr l, lek. Grażyna Turowska 
Nr 3 będą wykonywać pracę poprzez swoje an­
gaże w SP ZOZ. Lekarze zatrudnieni w pozosta­
łych szkołach ubiegają się o kontrakty indywi­
dualne z Lubuską Kasą Chorych. 

8) Gabinet protetyki stomatologicznej ulega 
całkowitej prywatyzacji. Usługi będą wykonywa­
ne poprzez kontrakty lekarzy stomatologów. 
Koszty pokrywa Kasa Chorych. 

9) Miejski Ośrodek Medycyny Pracy nie bę­
dzie z dniem 01.01.1999 r. funkcjonował w struk­
turze organizacyjnej SP ZOZ. Medycyna Pracy 
( badania wstępne, okresowe, itp. ) w całości 
będą opłacane przez pracodawców. 

10) Poradnia dla kobiet. Ostateczny kształt 
funkcjonowania tej poradni znany nam będzie 
pod koniec bieżącego roku. O świadczenia w tym 
zakresie ubiegają się lekarze w ramach kontrak­
tów indywidualnych (lek. Janusz Ron ge, lek 
Jolanta Kubowicz) względnie poprzez kontrakt 
zakładowy w SP ZOZ (lek. Janina Simińska, 
lek. Władysław Antczak). 

Pozostałe jednostki organizacyjne, oddziały 
szpitalne, zakłady i pracownie diagnostyczne i re­
habilitacyjne, poradnie specjalistyczne, pomoc do­
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minionym okresie (wiele złośliwości) książeczki 
RUM będą dalej podstawowym dokumentem re­
jestru usługi medycznej . Kasa Chorych tylko na 
podstawie tego dokumentu, który rejestruje każ­
de zdarzenie medyczne będzie wypłacać pienią­
dze usługodawcom. Usługi w istniejących gabi­
netach prywatnych będą odpłatne, chyba, że le­
karz z tego gabinetu wystąpi do kasy o sfinanso­
wanie tej działalności a kasa tę propozycję zaak­
ceptuje. Mam pełną świadomość, że nie usatys­
fakcjonowałem wszystkich tymi informacjami. 

Problematyka jest tak bogata, trudna i złożo­
na, że nie sposób było wszystkich informacji po­
dać w sposób szczegółowy. Otwartym proble­
mem jest funkcjonowanie SP ZOZ w nowym po­
wiecie (organem założycielskim przestaje być 
Wojewoda a będzie Starosta). Myślę choćby o 
istnieniu dwóch szpitali (Międzyrzecz, Skwierzy­
na). Ważne jest, że ta trudna reforma rozpoczy­
na się. Scenariusze pisane są różne, jak to w ży­
ciu. Zagrożeń jest ogromnie dużo (opóźnienia 
legislacyjne, monopolistyczna pozycja nabywcy 

gencja Usług 
OBRÓT NIERUCHOMOŚCIAMI 
kupno i sprzedaż nieruchomości 
pośredn ictwo w obrocie nieruchomośc iam i 
wynajmowanie obiektów na zlecenie 
obrót ziemią i terenami budowlanymi 

USŁUGI RACHUNKOWO-KSIĘGOWE 

Str. 7 

-kasy, dominacja właścicieli niepublicznych za­
kładów nad lekarzami i pielęgniarkami, mało pie­
niędzy, itp.) . Obawiam się dużego początkowo 
chaosu wśród dostawców świadczeń i dezinfor­
macji wśród pacjentów. 

Wątpliwości moje wzbudza fakt, że organiza­
cja opieki zdrowotnej w świecie ma tendencje 
integrujące a u nas zapisami ustawy zmusza się 
niekiedy dobrze zarządzane zintegrowane zakła­
dy do podziału . Ważne jest, że ta reforma jest 
tak politycznie jak również społecznie akcepto­
wana. Wyrażam nadzieję, że efekty tych zmian 
będą na miarę naszych oczekiwań. 
Kończąc, pragnę zwrócić uwagę , że zawsze 

muszą mieć Państwo na uwadze, że stan nasze­
go zdrowia tylko w 15 % zależy od ochrony zdro­
wia, czyli działalno ści diagnostycznej, leczniczej 
i rehabilitacyjnej, w 35% są to czynniki środowi­
skowe i zachowania prozdrowotne, natomiast 50 
% to czynniki genetyczne. 

Dobrego zdrowia! 
Leszek Kołodziejczak 

iurowych 

USŁUGI GOSPODARCZE 

sporządzan ie planów gospodarczych 
sporządzanie opinii gospodarczych 
prowadzenie badań marketingowych 

DORADZTWO PRAWNE 
obsługa ks i ęgowa firm 
prowadzenie ksiąg rachunkowych 
badanie bi lansów 

V 095 l 741 18 79, 0601 755234 

MIĘDZVRZECZ, WASZKI EWICZA 2 (biuro PSS) zeznania podatkowe-roczne 
doradztwo podatkowe raźna zostają w strukturze organizacyjnej SP ZOZ. 

~rm~ę~~~~~ w~kekootrowe~yj~w ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

Polecam usługi fryzjerskie z dojściem 
do klienta. Zgłoszenia przyjmuję 

codziennie wieczorem po 19.00 
pod nr tel. 7 42 - O 1- 56 
Zachodnia 7 l l 7. Ceny konku rencyjne. 

LEKARZ 
Specjalista Chorób Wewnę~znych 

TERESA STOINSKA 
obecnie przyjmuje 

Międzyrzecz, ul. Konstytucji 3 Maja 32 
(w budynku Poradni Rejonowej, gab. nr 14) 

w poniedziałki i w czwartki od godz. 16.00 
Informacje telefoniczne 741-29-41 w. 226 

ce ......... . 
Najtańszy wybór . stanuarG nuarG panorama (i0 
66 300 M· d -.1.r l r«lZ- 'l\Z- s ta 

- Ię zyrzecz ... , i\.- \Z_-1.,3'~~ - v._..l,Ei~ t m Plaslmo 
ul. 30 Stycznia 55 ~J.V~ ~111c~ 
teł. (095) 7 420612 -oeceu deceonineK 

K KBE 
~ 

.SCHDCD 
IN TE RNAT IONAL 
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Zamienię mieszkanie ( 38,8 m2 ) własnościowe, 
z telefonem w Kęszycy Leśnej na mieszkanie 

w Międzyrzeczu (z dopłatą). 
Tel. 742- 24- 75 

''SONlA'' 
ZAPRASZA OKAZJA ! ! ! 

Zapraszamy na św iąteczną wyprzedaż 

cenami niższymi ~~ .. ~ET oą,:·~p % 
w dniach .od 12 - 29 XII 1998 r. 

Zapraszamy codziennie 
W<~9dz. 8.00 - l 7.00 

w, 'ś§boty 8.oo - 16~oo . 
Wasz@ewicza 56 Międzyrzecz 
teł. (095) 741- 17- 49 

LEI<ARZ 
spEcjALisTA LARYNGoLoG 

STANISŁAW I{LISOWSI{I 

Ordynator Oddziału Laryngologicznego 
Szpitala Wojskowego w Poznaniu 

Przyjmuje w Poradni Ogólnej 
ZOZ Międzyrzecz, 

ul. Konstytucji 3 maja 31 

w piątki od godz. 17°0 
- 18°0 

Biuro Biegłych Rewidentów 
"Grupa Finans-Serwis" 
Spółka z o.o. w Gorzowie Wlkp. 

ul. Chrobrego 7, 
z dniem 1.01.1999 r. otwiera oddział 
w Międzyrzeczu ul. Marcinkowskiego l. 

Oddział m.in. będzie świadczył usługi w zakresie 
prowadzenia pełnych ksiąg handlowych 

i ksiąg podatkowych. 
Zapraszamy do współpracy. 

Kontakttel ( 095 ) 7205-11 O 

KOMIS . . ~ . 
- uzywane 1 nowe częsc1 
do aut krajowych i zachodnich. 
Przyjmujemy w komis części nowe, używane, 

opony, akumulatory. 

Międzyrzecz ul. Reymonta 5 (dawny PUBR l 
Pn. -pt. 9,00 -16.00 

Tel. 095 742 0962 l 0601749 659 

odbędq s i ę 5.12. w gabinecie urologa 

Romana Turowskieqo 

ul. W ojska Dolski ego 16 w MiędzLJrzeczu . 



Józefa Jaskuły 
ul. Międzychodzka 1 O, 66-330 Pszczew 

tel. 095/754-12-22 w. 145 

% 
do sklepów firmowych 

• w Międzyrzeczu: 

- ul. Spokojna, 
- stoisko mięsne w pawilonie "NETTO" - ul. Waszkiewicza, 
- Targowisko Miejskie kiosk nr 21 1 

• oraz w Pszczewie: 
-ul. Międzychodzka 10, . ~ ~ 
-stoisko mięsne w "MINI MARKECIE"- ul. Rynek S ~~~ 

UCA . ' 
Świeże i smaczne wędliny, mięso wieprzowe, wołowe i drobiowe #' 
oraz półtusze wieprzowe z fachowym rozbiorem. 



l 
BG~sA 

Bank Gospodarki Żywnościowej Spóka Akcyjna 

oferujemy Państwu 

RACHUNEK OSZCZĘDNOŚCIOWO-ROZLICZENIOWY 

+ obecne oprocentowanie wkadów na ROR wynosi 14% 

+ wkłady mogą być wnoszone w formie : 
~ gotówkowej 
~ bezgotówkowej 

+ posiadacz ror może zlecić oddziałowi regulowanie płatności 
stałych np. : opłata za czynsz, RTV, usług telekom., 
ubezpieczenia innych, 

+ po upływie 3-miesięcy od otwarcia ror klient może wystąpić 
z wnioskiem od oddziału o otwarcie debetu w ror, 

+ po 6 miesiacach od otwarcia ror klient może wystąpić 
z wnioskiem do oddziału o uzyskaniu kredydtu w ror. 

-
- il 

Serdecznie Zapraszamy 

Bank Gospodarki Żywnościowej 
Spółka Akcyjna 

Oddział Operacyjny 
ul. Poznańska 6 

teł. 741-23-03 teiJfax 741-23-51 
66-300 Międzyrzecz 

6\.t- l, --
' 

INSTALKO 
66-300 Międzyrzecz , ul. Konstytucji 3 Maja 4/6 

tel. (O 95) 741 29 18, fax O 95 742 23 20 

BUDOWNICTWO POO KLUCZ 

ELEWACJE W NOWYCH 
TECHNOLOGIACH 

HURTOWNIA 
MATER W BUDOWLANYCH 

Blacha dachówkopodobna - m2 od 24,99 zł + 7% VAT 
Blacha trapezowa- m2 od 20,90 zł+ 7% VAT 
Onduline - m2 od 14 zł+ 7% VAT 
Rygips - m2 od 4,80 + 7% VAT 
Wełnę mineralną - m2 od 2,79 + 7% VAT 
Styropian- m3 od 88 + 7% VAT 
Siding - m2 od 15,99 + 7% VAT 
Glazura podlogowa - m2 od 23,20 zł+ 7% VAT 
Glazura ścienna - m2 od 17,40 zł+ 7% VAT 
WC kompakt - 239 + 7% VAT • • 

fh.du ;,.® 

Międzyrzecz 

ul. Poznańska 16/ A 
tel./fax (095) 741 27 16 

KOMPRESORY, SPAWARKI 
l MIGOMATY NIEMIECKIEJ 

PROSTOWNIKI 
AKUMULATO­

ROWE FIRMY D+L 
• 
l 

URZĄDZENIA 

ROZRUCHOWE 
DO 

POJAZDÓW 

Prowadzimy sprzedaż na raty bez żyrantów 
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lałącz:nik dla za'interesowanych zł<~lże·niem oferty 
na udziela.nie świadczeń zdrbwOtm'ch 

~· . ~. {:{ 

z zakresu __ pbdstawowęJ opieł<'i _zdrowotnej 
Zakres świadczeń personelu podstawowej opieki zdrowotnej może być oferowany blokowo -

gdy ofertę składa lekarz rodzinny(albo praktyka grupowa: lekarz internista, pediatra i gineko­
log) wraz z zespołem pielęgniarskim(pielęgniarki środowiskowe, pielęgniarki szkolne i pielę­
gniarka "praktyki" oraz położna środowiskowa). 

W przypadku składania odrębnych ofert przez lekarzy i pielęgniarki-zakres świadczeń zdto­
wotnych powinien być zgodny z kompetencjami zawodowymi poszczególnych oferentów 

, , 
ZAKRES SWIADCZEN ZDROW"OTNYCH 

W" PODSTAW"OWEJ OPIECE ZDROW"OTNEJ 

l. Sprawowanie kompleksowej opieki me­
dycznej nad ludnością zapisaną na listę na 
podstawie deklaracji wyboru lekarza ro­
dzinnego i świadczenie tym osobom usług 
medycznych w miejscu zamieszkania i wam­
bulatorium. 

2. Przeprowadzanie wywiadu środowisko­
wego, wykrywanie i rejestracja czynników 
zagrożenia zdrowia. 

o 

3. Dokonywanie analizy i oceny potrzeb 
zdrowotnych i medyczno-społecznych pod­
opiecznych. 

4. Promocja zdrowia ukierunkowana na 
występujące w środowisku zagrożenia i 
czynniki ryzyka: 

- zagrożenia zdrowotne środowiskowe, zawodo­
we, alkoholizm, narkomania, nikotynizm, złożo­
ne elementy patologii społecznej, rodzinnej, w tym 
m .In.: 

a) popularyzacja i współrealizacja projektów 
"Szkoła Promująca Zdrowie; "Zdrowa Gmina", 
"Zdrowe Miasto'; "Bezpieczny Dom", 

b) propagowanie zasad prawidłowego żywienia, 
c) realizacja programów edukacyjnych uwzględ­

niających problematykę szkodliwości palenia ty­
toniu, zapobiegającego rozpowszechnianiu pale­
nia tytoniu, 

d) wdrażanie programów edukacyjnych n t. szko­
dliwości spożywania napojów alkoholowych, 

e) edukacja seksualna w aspekcie profilaktyki 
HIV /AIDS. 

5. Realizacja działań zapobiegawczych, w 
tym resortowych programów profilaktycz­
nych w odniesieniu do populacji wieku roz­
wojowego, kobiet w okresie porodu, chorych 
dotkniętych chorobami społecznymi, m.in.: 

a) realizacja programu upowszechniania kar­
mienia piersią, 

b) zapobieganie i zwalczanie AIDS, 
c) profilaktyka uzależnień, 

d) profilaktyka raka sutka i szyjki macicy, 
e) realizacja elementów programu ochrony serca, 
f) upowszechnianie zasad udzielania I pomocy przedle­

karskiej, 

6. Koordynowarrie nieprofesjonalnej opieki świad­
czonej na rzecz chorych w środowisku domowym, 
przygotowanie do samoopieki i do zapewnienia opie­
ki nieprofesjonalnej. 

7. Wspieranie rodziny w organizowaniu środowi­
ska domowego sprzyjającego zdrowiu, organizowa­
nie środowiskowych grup wsparcia. 

8. Opieka nad pacjentami objętymi czynnym po­
radnictwem. 

9. Diagnostyka: 
a) usługi diagnostyczne wykonywane w bazie praktyki 

lekarza rodzinnego 
- wywiad i badanie fizykalne 
- badanie ekg spoczynkowe, 
- oznaczanie poziomu cukru we krwi za pomocą gluka-

metru, 
-pomiar RR, 
-pobieranie materiału /krwi, wymazów ze śluzówek, mo-

czu /do badań laboratoryjnych(dostarczanie do laborato­
rium, odbieranie wyników), 

- oznaczanie OB, 
- badanie słuchu, wzroku, mowy, 
- wziernikowanie nosa, ucha, 
- badanie dna oka, 
- badanie pola widzenia, 
- mierzenie ciśnienia wewnątrzgałkowego oka, 
- słuchanie tętna płodu, 
- pomiar tętna, oddechu, temperatury, wagi ciała, 
-wykonywanie podstawowych paskowych testów diagno-

stycznych, 
- badania spirometryczne ukł. oddechowego, 
-wykonywanie pomiarów antropometrycznych. 
b) badania diagnostyczne wykonywane w pracowniach 

diagnostycznych, finansowane przez budżetu lekarza ro­
dzinnego: 

- badanie ogólne moczu, 
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-skład morfotyczny krwi(hemoglobina, leukocyty, hema­
tokryt, erytrocyty, płytki krwi), 

-rozmaz krwi obwodowej, 
-poziom w surowicy krwi: elektrolitów(sód, potas), mocz-

nika, cholesterolu, glukozy, białka całkowitego, wskaźnika 
czasu protrombinowego, czasu krwawienia i krzepnięcia, 

bilirubiny pośredniej, bezpośredniej , lipazy, amylazy, fosfa­
tazy kwaśnej całkowitej, fosfatazy sterczowej, fosfatazy 
zasadowej, GGTP, cholinesterazy, kinazy-CK, kwasu mo­
czowego, profilu lipidów, fibrynogenu, testu etanolowego, 
ASD, odczyn Wallera-Rosego, lateksu-R, CRP, seromuko­
idu, testu LE, poziomu fosforu, wapnia, magnezu, żelaza, 
miedzi, TBC, elektroforezy białek, hormonów tarczy­
cy(TSHf'T4,fT3) , IgE total, 

- bakteriologicznego badania moczu, plwociny, wymazu 
lub ropy, 

- badania kału na nosicielstwo SS, a także USR, 
-badania radiologiczne, ultrasonograficzne i endoskopo-

we - zgodnie z zawartym zapisem w diagnostyce II według 
"Zakresu kompetencji Lekarza Rodzinnego" opracowane­
go przez MZiOS 

10. Zabiegi terapeutyczne i pielęgnacyjne: 
~)z zakresu "malej chirurgii": 
- zaopatrzenie chirurgiczne rany, zdjęcie szwów, 
-wykonanie opatrunku pierwotnego lub jego zmiana, to-

aleta rany, 
-miejscowe wyłączenie układu nerwowego /blokada/, 
- doraźne unieruchomienie w zwichnięciu lub złama-

niu u pacjentów kierowanych dalszego leczenia poza 
Praktyką, 

- odprowadzenie uwięzgniętego napletka, 
- nacięcie ropnia pojedynczego tkanek miękkich, ropni 

mnogich, 
-nacięcie, nakłucie krwiaka, torbieli, wodniakajądra 
-usunięcie wrastającego paznokcia, 
- lecznicze lub diagnostyczne nakłucie kaletki stawowej, 

jamy stawowej, 
b) z zakresu laryngologii i okulistyki: 
- płukanie uszu i oczu, 
- usunięcie ciała obcego z ucha, nosa, spojówki, 
- paracenteza, 
- opatrunek uszny z lekiem, 
- założenie przedniej tamponady nosa, usunięcie tam-

ponady, 
- inhalacje, 
c) zabiegi reanimacyjne związane z udzielaniem pomocy 

w stanach zagrożenia życia: 
-prowadzenie sztucznego oddechu za pomocą aparatu 

Ambu, 
-podawanie tlenu, 
-wykonanie intubacji, 
- wykonanie tracheostomii, 
- zewnętrzny masaż serca, 
d) inne , terapeutyczne: 
-podawanie leków różnymi drogami(doustnie, wstrzyk­

nięcia dotkankowe, kąpiele lecznicze, kompresy, przymocz­
ki, inhalacje), 

- stawianie baniek, 
- zaopatrzenie przetoki jelitowej, moczowej, 
- cewnikowanie i wymiana cewnika, 
- płukanie pęcherza moczowego, 

-wymiana i czyszczenie rurki tracheostomijnej 
(toaleta drzewa oskrzelowego), 

e) zabiegi pielęgnacyjne : 

- zabiegi higieniczne, 
- Zapobieganie odleżynom, odparzeniom, 
-pomoc przy wypróżnieniach(wykonywanie wle-

wu doodbytniczego, zakładanie suchej rurki do­
odbytniczej) 

-karmienie chorych (suwanie zalegającego po­
karmu, płukanie żołądka, karmienie prz ez 
zgłębnik), 

-zapobieganie powikłaniom ze strony układu od­
dechowego(gimnastyka oddechowa, drenaż ułoże­
niowy, odsysanie wydzieliny) 

-pomoc w załatwianiu spraw socjalno-bytowych 
pacjentów, 

- usprawnianie ruchowe: gimnastyka bierna, 
czynna, pionizacja, pomoc przy wstawaniu. 

11. Kierowanie pacjenta do szpitala lub 
do innego zakładu opieki zdrowotnej w 
celu uzyskania świadczeń diagnostycz­
nych, leczniczych i rehabilitacyjnych wy­
kraczających poza zakres świadczeń 
zdrowotnych podstawowej opieki zdro­
wotnej. 

12. Orzekanie o czasowej niezdolności do 
pracy. 

13. Wystawianie recept. 

14. Wydawanie zaświadczeń lekarskich, 
wniosków na leczenie sanatoryjne przedren­
towe. 

15. Prowadzenie dokumentacji medycznej 
i sprawozdawczości według zasad obowią­
zujących w publicznych zakładach opieki 
zdrowotnej. 

16. Prowadzenie tzw. hospitalizacji do­
mowej. 

17. Zapewnienie opieki paliatywnej, termi­
nalnej, nad niepełnosprawnym, obłożnie i 
przewlekle chorym w domu. 

18. Świadczenia pediatryczne: 
-badanie i porada lekarska w ambulatorium i w 

domu chorego dziecka, 
- badania profilaktyczne, 
- badania bilansowe, 
- szczepienia ochronne, 
- wizyty patronażowe , 
-współpraca z pielęgniarką medycyny szkolnej 

w zakresie zapewnienia profilaktycznej opieki 
zdrowotnej nad uczniami . 

19. Opieka profilaktyczno-lecznicza nad 
kobietą w ciąży fizjologicznej, położnicą i 
noworodkiem. 
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~(}~· ... 
Szanowni Państwo mieszkańcy wsi KĘSzycA LEŚNA 

W odpowiedzi na list Państwa z 03.09.1998r., 
w którym występujecie Państwo z prośbą o od­
stąpienie od wykonania przez Nadleśnictwo 
Międzyrzecz zrębu w sąsiedztwie wsi oraz 
wnosicie inne uwagi dotyczące gospodarki le­
śnej, uprzejmie wyjaśniamy: 

Wszystkie zagadnienia związane z zachowa­
niem, ochroną, powiększaniem zasobów le­
śnych oraz zasadami gospodarki leśnej, regu­
lują przepisy ustawy z 28 września 199lr. o la­
sach (Dz. U. Nr 101, poz.444 z późniejszymi 
zmianami). Między innymi art. 35 ust. l usta­
wy stanowi, że "nadleśniczy prowadzi samo­
dzielnie gospodarkę leśną w nadleśnictwie na 
podstawie planu urządzenia lasu oraz odpowia­
da za stan lasu". 

W związku z Państwa pi:;mem, w dniu 
08.10.1998r. przeprowadzono kontrolę tereno­
wą w lasach stanowiących sąsiedztwo wsi Kę­
szyca Leśna pod kątem uwag zawartych w li­
ści e. Stwierdzono, że wszystkie działania nad­
leśnictwa na kontrolowanym terenie były 
zgodne z założeniami planu urządzenia lasu, 
obowiązującego w czasie od l stycznia 1989 r. 
do 31 grudnia 1998 r. 

Zgodnie z założeniami tegoż planu, doko­
nano w sąsiedztwie wsi w latach 1993 i 1995 
wycinki drzew (zręby zupełne) w trzech miej­
scach, w oddziałach 397, 398 i 405 na łącznej 
powierzchni 10.71ha, (poszczególne działki 
zrębowe nie przekraczały pow. 5 ha oraz za­
planowano wyciąć kolejne zręby- w 1998 r. w 
oddz. 396 na pow. 1.40 ha, i w 1999 r. dwa zrę­
by, w oddz. 397 na pow. około 3.00 ha i w oddz. 
406 i 407 na powierzchni 4.12 ha. 

W planowanych na 1999 r. zrębach uwzględ­
niono wytyczne wynikające z zarządzeniu Nr 
11 Dyrektora Generalnego Lasów Państwo­
wych z 14.02.1995r. w sprawie doskonalenia 
gospodarki leśnej na podstawach ekologicz­
nych . Konkretnie, polegać to będzie na zamia­
nie w oddz. 397 formy rębni z zupełne j na 
gniazdową z pozostawieniem smugi drzewo­
stanu na skarpie przy granicy jeziora(około 30 
m. szer.), a w oddziałach 406 i 407 na pozosta­
wieniu około 30 m pasa drzewostanu wzdłuż 
granicy z wsią, gdyż w tej części drzewostanu 

jest szansa na uzyskanie odnowienia natural­
nego sosny. 
Nadleśniczemu zalecono, aby decyzję o wy­

konaniu cięć w 1999r. skonsultował z Biurem 
Urządzania Lasu i Geodezji Leśnej Oddz. w 
Gorzowie Wlkp., które na zlecenie Dyrektora 
RDLP w Szczecinie jest wykonawcą planu 
urządzenia lasu na lata 1999 do 2008. 

Wszystkie wycięte dotychczas powierzch­
nie zostały w roku cięcia lub następnym od­
nowione, a s tan odnowień jes t dobry, pod 
względem składu gatunkowego, pokrycia po­
wierzchni i zdrowotności. 

Nie można więc mówić o kurczeniu się za­
sobów leśnych wokół wsi Kęszyca Leśna, co 
sugeruje list Państwa, ale o planowej wymia­
nie pokoleń, co jest jednym z warunków ist­
nienia lasu i spełniania przez niego zadań wy­
nikających z zasad trwale zrównoważonej go­
spodarki leśnej. 

Chcemy zwrócić uwagę Państwa na fakt, że 
aktualnie opracowywany jest nowy plan urzą­
dzenia lasu dla Nadleśnictwa Międzyrzecz na 
lata 1999-2008 i macie Państwo możliwość 
wnieść swój udział w jego opracowanie. Dy­
rektor Generalny Lasów Państwowych wydał 
4 sierpnia 1997r. zarządzenie w sprawie kon­
sultowania z samorządami terytorialnymi i lo­
kalnymi organizacjami społecznymi przedsię­
wzięć z zakresu trwale zrównoważonej gospo­
darki leśnej oraz zadań wynikających z pro­
gramu ochrony przyrody, projektowanych dla 
nadleśnictwa w planie urządzenia lasu. 

Konsultacje takie przeprowadza Dyrektor 
Regionalnej Dyrekcji Lasów Państwowych roz­
patrując wnioski i uwagi konsultantów podczas 
obrad dwóch wspólnych komisji techniczno­
gospodarczych, zwoływanych w celu ustale­
nia wytycznych do planu urządzenia lasu . 

Pierwsze takie konsultacje miały już miej­
sce w czasie narady wstępnej w sprawie opra­
cowania Programu Ochrony Przyrody dla 
Nadleśnictwa Międzyrzecz, która odbyła się 
22 maja 1998r. oraz I Komisji Techniczno- Go­
spodarczej odbytej w dniu 2 czerwca 1998r. 

W obradach uczestniczyli m.in. przedstawi­
ciele Urzędu Miasta i Gminy Międzyrzecz, 

BIURO PROJEKTOWO • USŁUGOWE 
inż. Wojciech GÓRlNY 

* Mieszkalne 
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Wojewódzki Konserwator Przyrody, Dyrektor 
Zarządu Parków Krajobrazowych, przedstawi­
ciel Lubuskiego Klubu Przyrodników i Lagow­
skiego Parku Krajobrazowego. Następne kon­
sultacje odbędą się pod koniec 1999r. w trak­
cie II Komisji Techniczno-Gospodarczej. 
Końcowa wersja projektu planu urządzenia 

lasu wyłożona będzie do publicznego wglądu 
na okres 14 dni w siedzibie nadleśnictwa. O 
wyłożeniu planu RDLP powiadomi co najmniej 
7 dni przed terminem wyłożenia poprzez 
anons w lokalnej prasie. 
Każdy mieszkaniec społeczności lokalnej 

będzie mógł wpisać do specjalnie przygotowa­
nego tomu swoją opinię na temat projektowa­
nych przedsięwzięć z zakresu trwale zrówno­
ważonej gospodarki leśnej oraz zadań wynika­
jących z programu ochrony przyrody. 

W ramach prac wstępnych przy opracowa­
niu planu urządzenia lasu dla Nadleśnictwa 
Międzyrzecz na lata 1999-2008, Nadleśnictwo 
i Regionalna Dyrekcja L.P, po uzyskaniu po­
zytywnej opinii Rady Miasta i Gminy Między­
rzecz, wystąpiły z wnioskiem o uznanie czę­

ści lasów w sąsiedztwie wsi Kęszyca Leśna , 
m.in. oddz. 396, 397, 398 za szczególnie chro­
nione, chroniące zasoby wodne. 
Należy podkreślić, że dotychczas lasy oko- · 

lic Kęszycy nie miały statusu lasów ochron­
nych. Lasy Państwowe wnikliwie analizują opi­
nie, zastrzeżenia i wnioski zgłaszane przez za­
rządy gmin, lokalne organizacje społeczne 
związane z ochroną przyrody, i poszczegól­
nych obywateli, mając na uwadze dobro lasu, 
jako majątku narodowego pełniącego wielo­
funkcyjną rolę w lokalnym i krajowym zago­
spodarowaniu przestrzennym. 

Rozumiejąc Państwa troskę o najbliższe oto­
czenie Waszej miejscowości mamy nadzieję, 
że podejmowane dotychczas przez Lasy Pań­
stwowe działania jak i plan urządzenia lasu na 
lata 1999-2008 uwzględnią te postulaty, które 
zgodne są z zasadami prowadzenia gospodar­
ki leśnej na podstawach ekologicznych . 

Spodziewamy się równocześnie zrozumie­
nia zasad racjonalnej gospodarki leśnej, w tym 
również działań związanych z przebudową 
drzewostanów i wymianą pokoleń lasu, jako 
podstaw do spełnienia przez las wielofunkcyj­
nej roli dziś i w przyszłości. 

Dyrektor Regionalnej Dyrekcji 
Lasów Państwowych 
mgr inż . Karol Juzy 

*Handlowe ... ..., 
* Letniskowe ~ K·A·R C H E R - SYSTEM 
* Usługowe ~ '9 
* Produkcyjne 
* Gospodarcze 

: Prz~gotowanie inwestycji 

Os. GEN. SIKORSKIEGO 9 
66-300 MIĘD2YRZECZ 
tel. (095) 741-1963 

Realizacja inwestycji 
• ProJekt~ budowlane i technologiczne 
• Mode~n1~acja i rozbudowa budynków istniejących 

Nadzor 1 klerowanie robotami budowlanymi 

Doradztwo techniczne • 
Wyceny, kosztorysy 
Opinie techniczne 

Józefa Ba tura 
Wykonuje usługi w zakresie 

czyszczENIE 
- dywanów, wykładzin 
-tapicerki samochodowej i meblowej 
-wnętrz samochodowych 
CENY KONKURENCYJNE 

66-300 Międzyrzecz ul. Kossaka 6 

Zamówienia 
od 7.00 do 22.00 
teł. 741-26-68 
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· '!Wysta~a jeśt sabtełną 
rozkoszą S~lac~etnej duszy" 
Jak o tytuł mojego artykułu, posłużył je­

de n z wp isów do kroniki pamiątkowej po 
wystawie prac plastycznych Anny Ławr y­
nowicz. Wydał mi s i ę bardzo de likatny i 
poetycki, a przede wszystk im ucieszył, że 
są jeszcze oso by, które przychodzą na wer­
nisaże organizowane przez Dom Kultury i 
w tak wrażliwy sposób je odbierają. 

W dniu 8 listopada br., w Międzyrzeckim 
Ośrodku Kultury, Opieki i Rekreacji odbyło się 
otwarcie wystawy prac p IastycznychAnny Ław­
rynowicz. Ania jest młodą osobą, mieszkającą 
ocl2 lat w Zielonej Górze. Praca zawodowa, któ­
rą wykonuje w Agencji Reklamowej "VIS", daje 
jej również możliwość tworzenia artystycznego, 
gdyż zajmuje się projektowaniem reklam użyt­
kowych. Swoje zamiłowania plastyczne kształ­
tuje studiując zaocznie na II roku w Instytucie 
Kultury i Sztuki Plastycznej w Zielonej Górze, 
Iderunek - wychowanie plastyczne. 

Ania od kilku lat jest blisko związana z Mię­
dzyrzecldm Domem Kultury. Uczestniczyła w 
zajęciach sekcji plastycznej pod kierunkiem 
Pani Ewy Zabielski ej, brała udział w wielu ple­
nerach plastycznych, także zagranicznych i rnię­
dzynarodowych . Przez krótki czas pracowała 

również jako clekorator naszego Domu Kultury. 
Tym bardziej cieszy fakt, iż osoba utalentowa­
na, którą zna s ię od wielu lat, pomimo różnych 
przeciwieństw życiowych, znajduje spełni enie w 
tym co kocha i lubi rob ić najbardziej . 

Obecnie wystawa, która będzie otwarta do 4 
grudnia br. jest pierwszą indywidualną wysta­
wą Ani, dotychczas brała udział w zbiorowych 
wystawach poplenerowych. Wystawione prace 
to przede wszystkim dużych formatów oleje, 
drugą część stanowią szkice. Wrażenia jakie 
przekazują trafnie określił jeden ze zwiedzają­

cych w słowach : "Pi ęlmo smutku odrzuconych 
przedmiotów". 

Sama autorka twierdzi, iż w rysunku czuje się 
pewniej, uważa, że są bardziej przemyślane . Szki­
cuje głównie postacie ludzkie. Człowiek anoni­
mowy stanowi dla niej wyzwanie od strony ana­
tomii ludzkiego ciała , ale również skłania do 
głębszych refleksji. Pragnie w swoich postaciach 
odzwierciedlić uczuciajakie towarzyszą człowie­
kowi w życiu od narodzin, smutku, radości, prze­
mijania do jego kresu - śmi erci. Malarstwo sta­
nowi dla Ani początek twórczej drogi, na której 
porusza się instynktownie. Przedmioty są dla 
autorld pre tekstem do wykonania pracy, prze-

obiekty towarzyszące. 
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twarza rzeczywistość w wyobraźni, postrzega­
jąc przedmiot abstrakcyjnie. W pracach zwra­
cają uwagę kolory - zimne odcienie błęldtów i 
zieleni, z dodatldem brązów i beży. Wytwarza to 
dosyć chłodny nastrój półmroku , tak jak byśmy 
poruszali się wieczorową porą po zakamarkach 
podwórek, późną jesienią. 

Na uwagę zasługuj e również towarzyszący 

wernisażowi występ teatr u "Pchła", grupy mło­

dzi eżowej działaj ącej przy Domu Kultury, któ­
rej opiekunką jest Pani Jolanta Glura. Grupa 
przedstawiła sztukę autorstwa Pani Joli pt. "Nie 
dajmy się zwariować"- rzeczywisty świat w sytu­
acjach śmiesznych i absurdalnych. Sztuka przed­
stawiłajak szybko może zmienić się nasze poło­
żenie, a tym samym sposób mówienia i trakto­
wania dr ugiej oso by, jeśli sytuacja nas zaskoczy. 
Grupa odnosi liczne sukcesy. W miesiącu wrze­
śniu "Pchła" brała udzia·ł w międzynarodowych 
warsztatach teatralnych w Zakopanem. Z przy­
j emnością informuję równi eż, że teatr młodzie­
żowy "Pchła" będzie reprezentował nasze woje­
wództwo na eHminacjach międzywoj ewódzkich 

Ogólnopolskiego Forum Teatrów Młodzieży 
Szkolnej w Legnicy. 

Wystawa Anny Ławrynowicz była już pięt­
nastym wernisażem na przestrzeni 2 lat, jakie 
zorganizowano w Domu Kultury w Międzyrze­
czu. W naszym zamiarze przy organizacji wy­
staw jest przede wszystkim danie możliwości za­
prezentowania się artystom naszego miasta. Z 
drugiej strony pragniemy stworzyć okazję 
uczestniczenia w kameralnych imprezach 
bom otwartym na nowe doznania artvs;tvc:zne. 

Monika u J . .,,ł.,.,,.~hl 

Kustosz Matki Bożej 
Rozmowa z księdzem kustoszem Tadeuszem Kondrac­

kim z Sanktuarium Matki Boskiej Cierpliwie Słuchającej 
w Rokitnie. 

-Tak w przyległym ogrodzie zbudowaliśmy liczne kaplice np. replikę 
plicy Matki Boskiej Ostrobramskiej. Jako Wilnianin czuję do niej szc:ze!gól·l 
ny sentyment. Można pomodlić się również w kaplicy Pięciu Braci M(~czelł'l 

wśród ludzi poprzez obraz Matki Boskiej. 

- Od kiedy Rokitno 
jest Sanktuarium Maryj­
nym ? Jakie warunki 
muszą spełnić miejsca 
kultu r eligijnego aby zy­
skać ten status ? 

- N a wniosek biskupa po­
znańskiego powołano ko­
misj ę, która w roku 1669 
wydała decyzj ę o ustano­
wieniu w Rokitnie Sanktu­
arium Maryjnego. Widocz­
nie komisja znalazła w tym 
właśnie miejscu wiele wi­
docznych dowodów na in­
~rwen~ę Pana Boga 

- Czym różni się Sanktuarium w Rokitnie od innych tego typu 
miejsc w Polsce i za granicą ? 

- Właściwie nie różnią się od siebie, bo wszystkie są miejscami spotkania 
ludzi z Panem Bogiem za pośrednictwem M ary i. Chociaż oczywiście istnie­
je pewna lokalna specyfika. Roldtno leżało zawsze na zachodnim rubieżach 
Rzeczpospolitej , Matka Boska czuwała, więc nad polskością tych ziem. 

- Sanktuarium i miejsca kultu to wielka liczba pielgrzymów. Skąd 
i ilu pielgrzymów przybywa corocznie do Rokitna? 

-Nasze Sanktuarium zaliczane jest do II klasy czyli uznano je za sanktu­
arium ponadregionalne. Odwiedza je co roku około 400 tyś pielgrzymów. 
Przybywają oni właściwie z całej Polski. Najliczniej z województwa poznań­
skiego, szczecińskiego, wrocławskiego i oczywiście z Ziemi Lubuskiej. Za­
pewniamy im nie tylko pobyt w kościele ale również posiłek i nocleg w domu 
rekolekcyjnym. Odwiedzają nas coraz częściej ludzie znani i popularni, któ­
rzy też potrzebują skupienia i modlitwy: aktorzy, politycy, parlamentarzyści 

np.: Józef Zych- były marszałek Sejmu, Michał Bajor - aktor. 
- Rokitno to nie tylko kościół z cudownym obrazem ale również 

ników z Międzyrzecza. 
- Od kiedy ksiądz pracuje w Rokitnie i kto pomaga księdzu w 

trudnej pracy gospodarza Sanktuarium Maryjnego ? 
-W Rokitnie jestem już 10 lat, a w pracy pomagają mi dwaj wikariusze 

trzy siostry zakonne ze Zgromadzenia SióstrJezusa Miłosiernego oraz 
cownicy świeccy. 

- Ile kosztuje utrzymanie takiego obiektu jak Rokitno, skąd 
chodzą pieniądze ? Czy liczy ksiądz na pomoc władz przyszłego 
wiatu międzyrzeckiego ? 

-Koszty są ogromne, tym bardziej że jest to obiekt zabytkowy. Pieniąd.l4 
na utrzymanie pochodzą od wiernych, od księży, a także od władz 
kich np. dzięki obecnemu wojewodzie gorzowskiemu J. Ostro 
skaliśmy nowy parking. Jeżeli chodzi o władze powiatu, do któreg 
będzie należało, to jestem gotowy do rozmów z każdym, kto jest 7vt'?:liW1'1• 

Matce Boskiej i chciałby wspomóc utrzymanie Sanktuarium dla dobra 
wszystkich. 

-Jaki ksiądz ma plany, marzenia dotyczące rozwoju tego miejs;C~tl 
którego jest gospodarzem ? 

- Planów mam dużo np. moim marzeniem jest zbudowanie kalwarii 
Jeziorem Lubikowskim. Moja dewiza życiowa brzmi: Módl się i pracuj. 
cizie co Bóg da. 

- Zbliżają się święta Bożego Narodzenia, czego chciałby ksiądz 
czyć czytelnikom 
Kuriera Między­
rzeckiego? 

- Życzę wszyst­
łum wiele spokoju, 
Błogosławier1stwa 

Bożej Dzieciny, 
wiele nadziei i wia­
ry w opiekę Matki 
Bożej Rok i tniań­
skiej. 
rozmawiali : Anna 

Kuźmińska­

Świder 
Andrzej Świder 
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INFORMACJE Z RATUSZA 

LON '9811 w Poznaniu był VII Ogólnopolski Prze­
gląd Książki Krajoznawczo -Turystycznej". Do 
konkursu zgłosiliśmy dwie pozycje: folder "Mię­
dzyrzecz- teraz", oraz monografię "Międzyrzecz 
i okolice". Jury pod przewodnictwem prof .. dr 
hab. Andrzeja Tomczyka (Uniwersytet im. 
Mikołaja Kopernika w Toruniu) przyznało gmi­
nie w kategorii monografii wyróżnienie regu­
laminowe - dyplom honorowy Międzynaro­
dowych Targów Poznańskich i Zarządu 
Głównego PITK. W uzasadnieniu wskazano 
na wszechstronność ujęcia tematu oraz intere­
sujący zestaw zdj ęć. W dniu 5 listopada br. wy­
różnienie odebrał burmistrz Pan Władysław 
Kubiak. 

"OCEANIA IRENEJSKA" 
23.10.1998 r. w międzyrzeckim ratuszu zor­

ganizowano wieczór poetycki Pani Ireny Zieliń­
skiej w ramach promocji tomiku wierszy pt. 
"OCEANIA IRENEJSKA". 

W imieniu autorki i organizatorów gości po­
witał zastępca burmistrzaAdam Koziński . Po­
stać Pani Ireny Zielińskiej przedstawił Prezes 
Robotniczego Stowarzyszenia Twórców Kultu­
ry w Gorzowie Czesław Ganda. 

Poza prezentacją przez autorkę wierszy z to­
miku "Oceania Irenejska" w wieczorze udział 
wzięli : Marzena Śron, Jarosław Mielcarek 
(śpiew) i Ireneusz Ostapczuk (akompaniament 
muzyczny) . 

Uczestnicy tego poetyckiego wydarzenia pod­
kreślają niepowtarzalny nastrój wieczoru i ol­
brzymią wymowę poezji Pani Ireny Zielińskiej. 

* * * * 
lllistopada 1998 r. w 80-tą R9CZNICĘ OD­

zysKANIA NIEPODLEGŁOSCI odbyła się w 
Kościele p.w. Świętego Wojciecha msza św. w 
intencji Ojczyzny. Po uroczystej mszy uczestni­
cy przeszli do Pomnika 1000-lecia Państwa pol­
sldego gdzie odbył się apel i złożenie wieńców. 
Okolicznościowe przemówienie wygłosił bur­
mistrz gminy Międzyrzecz Władysław Kubiak. 
W apelu uczestniczyli licznie przedstawiciele 
międzyrzeckich zakładów pracy, szkół i organi­
zacji. Obchody Święta zakończył koncert w wy­
konaniu zespołu "AKORD", na który przybyło 
ponad 500 osób. 

* * * * 
TOUR SALON '98 
W dniach od 3 do 6 listopada bieżącego roku 

odbyły się w Poznaniu targi turystyczne TOUR 
SALON '98. Poza wystawcami z Polski promo­
wało się 200 wystawców z 26 państw. Po raz ko­
lejny udział w tej imprezie wzięła również gmi­
na Międzyrzecz promując się na stoisku "Woje­
wództwo Gorzowskie". Stoisko nasze cieszyło 
się dużym zainteresowaniem, mimo mniejszej 
porównywałnie do roku ubiegłego liczby zwie­
dzających- wszystkie nasze materiały rozdano. 
Głównymi naszymi materialami informacyjny­
mi były : folder turystyczny "Międzyrzecz - te­
raz", folder OW "Głębokie", widokówld "Między­
rzecz na starej fotografii", "Przewodnik po tra­
sie E 65", gadżety związane z jubileuszem 750-
lecia miasta Międzyrzecz. Ponadto obiekty za­
bytkowe i atrakcje Międzyrzecza przedstawio­
ne były w najnowszych wydawnictwach "Atrak­
cje turystyczne w okolicach Gorzowa Wielko­
polskiego", "Informatorze turystyczno-krajo­
znawczym Województwa Gorzowskiego". Ofer­
ta Oddziału P1TK w Międzyrzeczu zawierała po 
raz pierwszy możliwość organizowania wycie­
czek ścieżkami edukacyjnymi po Zespole Przy­
rodniczo Krajoznawczym "Uroczyska Między­
rzeckiego Rejonu Umocnionego". Agencja Tu-

, ryst~czna "Pro Nature" Sp. z. o. o dzierżawca 
podztemnej trasy MRU zorganizowała własne 
stois~~ "Międzyrzecki Rejon Umocniony" przed­
stawtaJąc swoje oferty turystyczne. 

Wypoczynek w ciszy, blisko przyrody to głów­
na oferta Gorzowsldego Stowarzyszenia Agro-

turystycznego, która wzbudza coraz większe za­
interesowanie wśród turystów. Panie i Panowie 
w efektownych strojach ludowych przyciągali 
zwiedzających częstując m.in. chlebem i wiej­
skim smalcem. 
Dominują niezmiennie pytania o noclegi (nie 

tylko najtańsze), wypoczynek w ciszy połączo­
ny z możliwością aktywnego uprawiania spor­
tu Geździectwo, ścieżki rowerowe). Sporym za­
interesowaniem cieszyła się oferta ścieżek edu­
kacyjnych, oferta OW "Głębokie" oraz nie­
zmiennie podziemia MRU. Przekazywaliśmy 
również informacje o nowej stancji wodnej w 
Międzyrzeczu. 
Jedną z imprez towarzyszących Międzynaro­

dowemu Salonowi Turystycznemu 'TOUR SA-

'TOUR SALON" w Poznaniu był ostatnią im­
prezą turystyczną, w której samodzielnie pro­
mowało się województwo gorzowskie. W roku 
przyszłym promować się będzie Ziemia Lubu­
ska jako jeden z atrakcyjnych regionów tury­
stycznych w kraju. 

Informację opracował uczestnik ekipy obsłu­
gującej stoisko Województwa Gorzowskiego 
Edward Stasyszyn- pracownik Urzędu Gminy 
w Międzyrzeczu. 

DYPLOM 
MIĘDZYNARODOWYCH TARGÓW POZNAŃSKICH 

l ZARZĄDU GŁÓWNEGO PTTK · · · 

przyznany 
Urzędowi Gminy w Międzyrzeczu 

za zdobycie 

III MIEJSCA 

na VII OGÓLNOPOLSKIM PRZEGLĄDZIE 
KSIĄŻKI KRAJOZNAWCZO-TURYSTYCZNEJ 

POZNAŃ 1998 

podczas 
MIĘDZYNARODOWEGO SALONU TURYSTYCZNEGO 

TOUR SALON'98 
3-6.11.1997 r. 

w kategorii 
MONOGRAFil l INNYCH OPRACOWAŃ KRAJOZNAWCZYCH 

za 
MONOGRAFIĘ "MIĘDZYRZECZ l OKOLICE" 
· praca zbiorowa 

Prezes Zarządu 
Międlzyi!:)Cirodlowych Targów 
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W wyborach do Sejmiku Województwa 
Lubuskiego niżej wymienieni kandydaci 
otrzymali następującą ilość głosów : 

Lista nr 1- SLD 
Fedko Edward Jan- 4176 

Lista nr 2 - AWS 
Augustyniak Hanna - 1384, Markowski Zdzi­
sław- 777 

Lista nr 3 - Unia Wolności 
Świder Andrzej Leszek - 963, Furmanek Adam 
Tomasz- 880 

Lista nr 4 - Przymierze Społeczne: 
PSL - UP - KPEiR 

Psuja-Wierzejska Halina- 717 
Lista nr 5 - Ruch Patriotyczny Ojczyzna 

Zarzycki Andrzej- 41, 

W wyborach do Rady Powiatowej w Mię­
dzyrzeczu niżej wymienieni kandydaci 
otrzymali następującą ilość głosów 

Olcręg Wyborczy Nr 2 
Lista Nr l - SLD - 2977 

Lamcha Mieczysław - 663, Ratajczyk Zo­
fia- 400, Staus Stanisław- 152, Rojek Lech-
396, Pabiński Leszek-128, Laskowski Jan 
Franciszek- 95, Pawłowska Krystyna- 98, 
Witter Alicja - 212, Czyż Bogdan - 344, 
Matysiak Józef- 101, Liberkowski Stefan - 65, 
Trojanawski Adam- 79, Ostaszewski Edward 
-83, WolniewiczTacleusz 102, Dwojewski Zbi­
gniew Andrzej- 62 

Lista Nr 2 - AWS - 1843 
Jankowski Dariusz Zbigniew- 272, Ekwiń­
ski Bogusław- 160, Jadczak Dorota- 93, Ru­
siecki Bohdan- 309, ParmonikAndrzej 71, 
Kiziukiewicz-Piotr Barbara Ewa - 248, 
Wąsie! Mariusz- 127, Patorska Joanna Mał­
gorzata - 55,Kaczmarczyk Ludwiga Zofia -
122, DudczakJarosław Sylwiusz- 22, Huclziak 
Halina- 102, Rybicka Bożena Kazimiera- 80, 
Bożek Stanisław- 177 

Lista Nr 3- Unia Wolności- 1036 
Biernat Władysław Tadeusz- 140, Odzio­
mek Kazimiera - 274, Marciniak-Maciejew­
ska Danuta Maria- 33, Zaborowski Marek Ma­
Iian-104, Flis Stanisław Wojciech- 38, Dworczak 
Czesław-95, Teredowska Grażyna-17, Stasyszyn 
Edward- 10, Kmieciak Andrzej Jan- 35, Dramo­
wicz Waldemar- 73, Paluch Ja cek Stanisław- 7 4, 
Kobierska Janina Zofia- 12, Cap Stanisław Zdzi­
sław - 69, Siwek Ryszard Zdzisław - 62 

Lista nr 4 - Przymierze Społeczne: 
PSL- UP - KPEiR- 301 

Janicki Grzegorz- 60, Plewa Zofia- 66, Łuczak 
Ryszard- 27, Cierpicka Teresa- 25, Siemaszko 
Jerzy- 17, Stafiniak Michał- 24, Fryc Anclrzej-
18, Grzelak Zygmunt -8,Wiśniewski Czesław-18, 
Prejna Marian - 23, Turanek Piotr- 15 

Olcręg Wyborczy Nr 3 
Lista Nr l- SLD- 583 

Wojciechowski Zenon Jan-142 , Mastalerz Sta­
nisław- 110, Jarmużek Piotr- 171 , Szere­
met Czesław- 34, Gall Wacław- 63, Wolii1ski 
Ryszard - 63 

Lista Nr 2 -AWS - 335 
Kołodziej Piotr Bolesław- 141 , Krajnik ] o-

KURIER MIĘDZYRZECKI 

]anta Teresa- 55, Mejza Czesław- 94, Kuczyński 
Antoni 19, Skorupski Waldemar- 26 

Lista Nr 3 Unia Wolności - 137 
Błaszczak Elżbieta- 70, Bączkowski Zbigniew-
18, Frontowicz Lech Bronisław - 49 

Lista Nr 4 Przymierze Społeczne : 
PSL - UP - KPEiR - 334 

Gandurska Ewa -171, Lachman Bernard -
29, Kołodziejski Waldemar- 44, Dajwarska Ire­
na- 54, Bielecki Wincenty- 36 

W wyborach do Rady Miejskiej w Między­

rzeczu niżej wymienieni kandydaci otrzy­
mali następującą ilość głosów : 

Olcręg Wyborczy Nr l 
Lista Nr l -SLD- 793 

Bieclziak Barbara- 158, Blochowicz Zenon- 90, 
Borowiec Ryszard- 34, Dżumaga Jerzy - 142, 
Erens Bronisław- 18, Wąsowska Barbara - 24, 
Pyrski Henryk- 25, Suchowski Mirosław- 69, 
Chamienia Wiesława - 159, Mikołajczyk Bog­
dan -74 

Lista Nr 2 AWS- 584 
Bujałska Barbara Teresa- 222, Kaczmarek Grze­
gorz - 54, Pijaczyński Edmund Piotr - 54, Ma­
kowski Tomasz Wojciech- 22, Trawiński An­
drzej- 30, Myszko Józef - 33, Palczyński Janusz 
Marek- 21, Stankiewicz Emil- 84, Cwener Ry­
szard- 64 

Lista Nr 3 - Unia Wolności - 330 
Kwieciński Tomasz - 26, Kozi ński Adam 
Stanisław - 235, Strylewicz Katarzyna- 13, 
Sobański Karol Jan- 27, Zając Grzegorz-
7, Kowerczyk Kazimi erz, Kanopa Tomasz 
Jerzy- 19 

Olcręg Wyborczy Nr 2 
Lista Nr l - SLD - 782 

Puchan Kazimierz- 271, Kufel Jerzy -73, Śmia­
łek E l żbieta- 72 , Krawczyk Wincenty - 30, 
Onyszczuk Bolesław- 113, KraJ Edward- 68, 
Dybek Karol - 52, Barczycki Zbigniew- 73, 
Zuza Hipolit -30 

Lista Nr 2- AWS- 391 
Kaminiarczyk Edmund- 122, Kowalik Bogu­
sław- 34, Dereń Józef Walerian - 57, Sakowicz 
Grzegorz - 22, Podyma Elżb ieta Helena- 58, 
Skrzek Grzegorz Wiktor - 62, Oniszczuk Grze­
gorz- 36 

Lista Nr 3- Unia Wolności- 182 
Ślusarek J arosław Tomasz- 20, Wierzbicki 
Maciej- 58, Stefanowicz Donata Bogumiła 59, 
Korol Mirosław- 26, Jaruta Grzegorz Euge­
niusz- 19 
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Okręg Wyborczy Nr 3 
Lista Nr l -SLD - 728 

Świderska-Rosół Mirosława- 218, Czap­
niewska Ewa - 82 , Makowska Barbara 38 
Pawliszak Kazimierz- 220, Kozłowski Hie~ 
ronim- 23, 1owak Zygmunt- 15, Szczerski Ka­
zimierz - 33, Kryśkiewicz Iwona-33, Perdon 
Ryszard- 33, Kampa Jadwiga Elżbieta- 33 

Lista Nr 2- Kom AWS- 46 
Świder Tadeusz Mieczysław- 153, Czop Bogu­
sław Kazimierz 127, Sołoelucha Janina Urszula-
70, Gomuła Marian - 38, Domagała Henr 
Marek- 54, Parys Krzysztof - 21 

Lista Nr 3 - Unia Wolności - 397 
Kobierski Andrzej Ryszard- 208,Zclanowicz 
gniew Wojciech 33, Winnicka Małgorzata 

bieta- 42,Wiśniewski] an Andrzej- 30, n.a•-.611Jal 1 

ska Izabela Maria- 19,Taborowski Tadeusz 
chał- 33, Dobrowolski Jan- 32 

Olcręg Wyborczy Nr 4 
Lista Nr l - SLD- 752 

Kubiak Władysław- 363, Mora Mariola­
Szyszka Teresa- 59, Łączkowski Marian- 7 4, 
Lechert Maria - 80, Pietrasz Ireneusz- 29, 
Kurzyński Edward- 15, Włoclarsld Romuald-

Lista Nr 2 - AWS - 708 
Bazydło Marian Andrzej 101, Łagowska 
33, Rzepa Walerian Ignacy- 76, Szczucki 
munt - 102, Świerzko Józef- 89, Duda 
Piotr - 28, Marzec Krzysztof Stanisław - 279 

Lista Nr 3 - Unia Wolności - 232, 
Piela Robert Krzysztof -56, Romanów Teresa 
Barbara -28, Biernat Bożena Agnieszka- 22, To­
czyński Edward- 30, Macina Bogdan Jacek- 59, 
Stopka Bogusław -36 

Olcręg Wyborczy Nr 5 
Lista Nr l - SLD - 522 

Witwicki Stanisław - 109, Różycki Jerzy-
132, Erodziński Grzegorz- 131 , GądekJe­
rzy- 56, Górska Anna- 43, Lutostański Ma­
rek- 40, Łopaciński Marek- 11, 

Lista Nr 2 -AWS - 3 71 
Rojek Roman - 145, Sld ba Zbigniew Grzegorz-
63, Ataman Jarosław- 77, Sobolewsld Józef-
67, Grzejszczak Stanisław - 17 

Lista Nr 3 Unia Wolności - 185 
Sierpatowski Marian- 45, Jarnut Ireneusz 
Marian - 102, Jankowska Dorota- 10, Musiał 
Zdzisław Stanisław- 11, Borówko Henryk - 17 

Lista Nr 7 - Przymierze Społeczne: 
PSL - UP - KPEiR - 343 

Zimoch Zdzisław 175, Kęsy Ksawery Franci­
szek- 48, Wojtkowiak Zenon Mieczysław - 60, 
Kozdrowsld Ludwik- 15, N owak] anina Krysty­
na- 9, SzymczakJarosław -9,Jankowsld]an- 27 

Działkę budowl~ą 0,47 ha wraz 
z budynkami gospodarczymi w Żółwinie 
-sprzedam. 

Tel. 741 33 55 
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Podziękowanie 
Zgodnie z obietnicą daną we wrześniowym 

numerze Kuriera, uprzejmie informuję , że re­
mont Oddziału Neurologicznego w Obrzycach 
prowadzony przez firmę DROGOBUD p. p. Sta­
nisława Kuźmiora i Janusza Briknera zo­
stał zakończony w obiecanym terminie, czyli 

Przeróbka sali gimnastycznej 
(p. Robert, Jacek, Marzena) 

30 września. Z tej okazji ponawiam w imieniu 
zainteresowanych pracowników oraz przede 
wszystkim pacjentów, pod;;:;iękowania dla w /w 
firmy i tych, którzy w jakikolwiek sposób przy­
czynili się, by remont się odbył, by przeszedł w 
miarę "bezboleśnie", przy pracującym na pół 
gwizdka oddziale. 

Niejeden z fachowców bacznym okiem może 
dostrzec niedociągnięcia ale wynikają one nie 
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tyle z gorszej fachowo­
ści, ile po prostu z bra­
ku pieniędzy. Trudno 
np. dwiema warstwami 
białej farby pokryć okna, 
które opalono z wielu 
warstw tejże, do pierw­
szego pokładu - brązo­
wego. Podobnie było ze 
ścianami w łazienkach i 
ubikacjach, które trady­
cyjnie służą za ... palar­
nię ! Dziękuję firmie za 
życzliwość i gotowość 
do spełniania naszych 
nieprzewidzianych pla­
nem dodatkowych drob­
nych potrzeb. 

Pielęgniarki (Danusia i Ania) malują statywy 

Życzę skutecznego wyegzekwowania należ­
ności! 

••• i oburzenie! 
Chyba przynajmniej trzykrotnie odwracałem 

15 stronę poprzedniego numeru Kuriera by 
sprawdzić, czy przynajmniej, na odwrocie, wsty­
dliwie, na końcu, nie został wymieniony Szpi­
tal Obrzyce jako Instytucja KTÓRA OTRZY­
MAłA MEDAL 750-LECIA nadania praw miej­
skich Międzyrzeczowi ! 

DAREMNIE! 
Kolejny raz okazało się Szanowny Panie Bur­

mistrzu, Rado Miejska i ew. Kolegium czy Ka­
pituło "od Medalu", nie tak duży, nadal naj­
większy w Międzyrzeczu zakład pracy, bodaj 
pierwszy tego typu szpital na ziemiach odzy­
skanych, placówka od zawsze "eksportująca" z 
dobrą opinią swoje usługi medyczne poza na­
sze miasto i województwo po prostu nie istnie-

je w historii tego grodu, a jest z nim integralnie 
związany od prawie 100 lat! 

Nie czuję si ę powołany do oceny, której z 
wymienionych osób to odznaczenie się należy 
i co znaczy - sądzę, że najczęściej po prostu 
wrzucą je do szuflady na gadżety. No, może 
liczymy na przychylność w jakichś decyzjach ? 
Natomiast przegląd obdarowanych instytucji i 
związków to jakieś nieporozumienie. Wiele z 
nich na pewno nie istnieje w wydanej niedaw­
no monografii o Międzyrzeczu . Obrzyce są tam 
dokładnie opisane, nawet bardziej "przed" niż 
po wojnie. A może to przez brak pochodów l­
Majowych, w których nasza załoga stanowiła 
bez mała l pochodu ? Sprawa moim zdaniem 
jest niesmaczna, i tak sobie myślę , że wszyst­
kie medale już rozdano. 

Ryszard Krawiec 
P. S. Nieśmiało zwracam uwagę, że najlep­

szym współczesnym historykiem naszego miasta 
jest mój redakcyjny kolega p. Stefan Cyraniak, 
którego artykuły mogłyby uzupełnić kolejną mo­
nografię o Międzyrzeczu. Robi to na medal choć 
jak wiem Medalu nie oczekuje. 

R.K 

UPOMINKI 
ŚWIĄTECZNE 

formą akceptacji dla takich 
cech obdarowywanego, któ­
re na co dzień traktujemy 
jako wady, 

- szczególnie starannie 
należy dobierać upominki 
dla osób, o których wiemy, 
że mają kłopoty z dotrwa­
niem od pierwszego do pierw­
szego. Unikajmy prezentów 
banalnych i praktycznych. N a 
szalik, rękawiczki czy domo­

Święty Mikołaj- NIEBO. Tak zaadresowane listy z sugestiami 
gwiazdkowych podarunków trafiają w grudniu do skrzynek pocz­
towych na całym świecie. Dzieci wierzą, że upominki pod choinkę 
pochodzą z rejonów szczęśliwszych niż nasza Ziemia. Upominki w 
odczuciach dziecka i nas starszych również symbolizują miłość, 
czułość, pamięć i sympatię, ale również radość z bycia razem i 
nadzieję, że za rok, przy tym naszym stole będziemy siedzieć w 
komplecie. Gwiazdkowe prezenty przynoszą wszystkim szczegól­
ną radość. Każdy, kto szeleści papierem i rozsupłuje ozdobne ko­
kardy jest usatysfakcjonowany najczęściej podwójnie- obdarowu­
je i jest obdarowywany. Bezinteresownie. Za radość odpłacamy 
radością . Aby radość była pełna, nie zakłócona błędem w odczyty­
waniu intencji, warto pamiętać o kilku zasa-
dach "Gwiazdkowego Kodeksu" 

-upominki nie powinny być zbyt kosztow­
ne, powinny być to rzeczywiście drobiazgi, 
symbolizujące wartości nieporównywalnie 
cenniejsze, 

-forma prezentu, a więc piękne, staran­
ne opakowanie, jest równie ważne jak za­
wartość, 

-prezent może być dowodem sympatii, 
pamięci ale może być także niecodzienną 

we papcie każdemu emerytu­
ry starczyć musi, może nato­
miast zabraknąć na książkę, per­
fumy lub krem, 

- Gwiazdka powinna być zaprze­
czeniem codzienności. Ważne jest więc, 
aby każdy poczuł się dowartościowany, 

- o tym, co jest marzeniem naszych dzieci 
możemy dowiedzieć się z listów - pisanych i rysowanych/ kiero­
wanych pod adresem- Swięty Mikołaj- NIEBO. 

Czy jednak prezent pod choinkę musi koniecznie pochodzić ze 
sklepu? Może raczej powinien być darem serca- skromnym. lecz 
własnoręcznie wykonanym drobiazgiem, wyrażającym przede 
wszystkim uczucia ofiarodawcy - jego czułość, serdeczność, za­
troskanie. 

Zadbajmy więc o to, aby wszystkie drogie i bliskie nam osoby 
mogły się cieszyć w tym szczególnym okresie małymi dowodami 
miłości i pamięci. 

D.S. 
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BAW SIĘ RAZEM Z NAMI 
l 

-KONKURS SWIĄTECZNY 
l. Za jakie role Jack Nicholsan otrzymał Oscary? 
2. Wymień 5 tytułów filmów Romana Polańskiego. 
3. Kto zagrał w filmie "Taksówkarz" Martina Scorsese? 
4. Polscy kompozytorzy muzyki filmowej (co najmniej 2 na­

zwiska). 
5. Kiedy w Międzyrzeczu był Napoleon? 
6. Gdzie znajduje się największa w Polsce kolekcja portre-

tów trumiennych ? 
7. Podaj dwa tytuły obrazów Hieronima Boscha. 
8. Malarz z ekscentrycznymi wąsami i "Płonącą żyrafą" . 
9. Kto jest autorem książki "Rzeźnia nr 5"? 

10. Podaj imię i nazwisko autora "Pierwszego kroku w chmu­
rach" i " Pętli". 
11. Z jakiego wiersza ( autor i tytuł ) pochodzi tytuł 
powieści Jerzego Andrzejewskiego "Popiół i 
diament"? 
12. Podaj nazwę i wygląd herbu rodziny 
Mickiewiczów. 

Rozwiązania należy nadsyłać pod adre­
sem K.M. do 15.01.99r. Wśród zwycięz­
ców zostaną rozlosowane nagrody książ­
kowe. 
Życzymy udanej zabawy. 

R edakcja 

---------· ·----­-----· ·----­-----· ·----­-----· ·----­-----· ·-----
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PRCJił10CdA l ·P«Ottii'A 
PSYCHICZNEGO 

Od roku 1992 - dzień 10 października stał się Światowym Dniem 
Zdrowia Psychicznego. Promocja zdrowia we wszystkich jego wymia­
rach, a więc także promocja zdrowia psychicznego stanowi podstawę 
nowoczesnej ochrony zdrowia. Podniesienie poziomu świadomości oraz 
kompetencji zarówno grup zawodowych, jak i całego społeczeństwa w 
zakresie promowania zdrowia psychicznego stanowijeden z kluczowych 
warunków upowszechniania zdrowego stylu życia. Można to osiągnąć 
głównie przez zwiększenie skuteczności edukacj i zdrowotnej społeczeń­
stwa, zwłaszcza dzieci i młodzieży. Spróbujmy więc określić sobie defini­
cj ę zdrowia, aby łatwiej było nam o nie dbać. 

Zdrowie to dobrostan, pozytywny stan poczucia fizycznego, emocjo­
nalnego i społecznego, a nie tylko stan wolny od choroby lub ułomności. 
Zdrowie nie może być przywilejem, lecz powinno być prawem dla każde­
go człowieka, prawem powszechnym i zapewniającym wszystkim wa­
runki utrzymania prozdrowotnego stylu życia, a także korzystanie z 
brej jakości opieki zdrowotnej . Koncentrowanie się tylko na 
chorobami, na zasobach służby zdrowia bez równoczesnych szE:roldcb• 
działań w ldei:unku promocji zdrowia i zapobieganie chorobom 
wystarczające . Celem promocji zdrowia jest umożliwienie społecz(~ństwtl 
jak i jednostce, dążenie do ub·zymania; i zachowania zdrowia 
otoczenia, poprzez zmianę stylu życia, wyboru odpowiedniego Jr;,", . .. ".,..,. 

postępowania zdrowotnego i zwiększenie kontroli nad czynnikami 
wającymi na zdrowie. Dobra kondycja psychiczna i nabywanie u 
ności radzenia sobie z problemami życia codziennego- to inten:suiace• 
każdego z nas. 

Wychodząc więc na przeciw pob·zebom społeczeństwa, w celu 
towania postaw społecznych w Iderunku korzystnym dla zdrowia 
chicznego, zorganizowany został miting na temat: 

" Jak pokonać stres?". 
Miting ten odbył się w Klubie Chorych przy Szpitalu dla Nerwowo 

Psychicznie Cho1ych w Międzyrzeczu. W spotkaniu uczestniczyli 
cjenci i pracownicy naszego Szpitala. Prelekcję prowadziła mgr os1rcholl 
log kliniczny Elżbieta Musiał. 

W imieniu pacjentów Szpitala jak i własnym pragnę podzi.ek•ow.~ 
Prezesowi Okręgowej Spółdzielni Mleczarskiej w Międzyrzeczu 
Wald em ar owi Dunalowi i Pani Teresie Rycbar skiej za współpracę 
zorganizowanie zaplecza konsumpcyjnego w czasie trwania mitingu. 

Barbara J·erntioł4~ 

piel. d )s Prom ocji Zd:ro\1• 
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. Rana serca 
w dniu 29 listopada 1998 w wyniku sprzecz­
ki w jednym z "lokali rozrywkowych" nasze­
go kochanego Między_rzecza, pewi~n I~ies~~ 
kaniec próbował wymierzyć sprawiedhwosc 
według swoich norm i nożem kuchennym 
zaatakował dwóch mężczyzn przebywających 
w barze. Rękę miał pewną ,a cios precyzyj­
nie trafił jednego z nich prosto serce, a dru­
giego w brzuch. ~zię~i bar~zo sprawner~~ 
transportowi, obaJ po kdku mmutach znalezh 
się w międzyrzeckill_l Szpit~lu. Już w I_zbie 
Przyjęć pod kierunkiem dyzurnego chrrur­
ga dr Jerzego Ha~ały r~zpoczęto akc~ę ra­
towania śmiertelnre ramonego człowieka . 
Anestezjolog dr Wojciech Strugała wraz pie­
lęgniarką Agnieszką Biedziak prowadzili 
czynności zabezpieczające podstawowe funk­
cje życiowe ustroju. W międzyczasie błyska­
wicznie zebrał się zespół chirurgów. W chwili 
rozpoczynania operacji zranione serce prze­
stało funkcjonować. Zespół operacyjny pod 
wodzą dr Krzysztofa Adamkowicza w asy­
ście dr Mariana Stoińskiego i Jerzego 
Hakały, wraz z instrumentariuszką Urszu­
lą Prymas i salową Janiną Strugała roz­
począł dramatyczny wyścig ze śmiercią. Po 
szerokim otwarciu klatki piersiowej stwier­
dzono olbrzymich rozmiarów krwiak w wor­
ku osierdziowym, spowodowany wynaczynio­
ną ze zranionego serca krwią. Krwiak ten nie 
pozwalał na jakąkolwiek czynność serca ( 
nazywa się to tamponadą serca) .Rozcięto 
osierdzie i uwolniono serce z okowów skrze­
pów. W tym momencie uwolnione serce za­
częło się kurczyć, a z szerokiej na dwa palce 
rany prawej komory wydobywać strumień 
krwi. Otwór zatkany przez asystę palcem 
pozwolił przez kilka minut ustabilizować krą­
żenie, zwłaszcza mózgowe. W tym czasie 
operator- dr Adamkowicz przygotował szew 
do zszycia otworu w pracującym sercu .Pod­
czas gdy asysta ściskała w rękach serce ,za­
łożył szew ,który zamknął .drogę wyciekają-

• cej krwi .Serce na powrót przejęło swoje 
normalne czynności. Anestezjolog- dr Stru­
gała z ulgą stwierdził, że źrenice zwężyły 
się(co jest objawem powrotu prawidłowego 
krążenia mózgowego).Wszyscy odetchnęli 
. Wyścig ze śmiercią został wygrany. Za­
mknięcie i drenaż klatki piersiowej zakończył 
zmagania. Drugi z poszkodowanych przez 
nożownika mężczyzn miał przecięte jelita i 
także z powodzeniem zoperowano go. 
Nieczęsto zdarza się ,tego rodzaju przypa­

dek w jakimkolwiek szpitalu, tym bardziej 
prowincjonalnym. Godny jest podkreślenia 
w tym miejscu fakt bardzo sprawnego dzia­
łania najpierw łańcucha ludzi, którzy dostar­
czyli pacjentów do Szpitala, a następnie pro­
fesjonalne, bardzo sprawne działanie całego 
zespołu, bez którego to właśnie zespołowe­
go działania nie byłoby końcowego sukcesu . 
W chwili pisania tego tekstu, pacjent ranio-

• ny w brzuch opuścił już Oddział Chirurgicz­
ny ,a pacjent raniony w serce został przeka­
zany z Oddziału Anestezjologii i Intensywnej 
Te ··d rapu o Oddziału Chirurgicznego. 

Tekst i foto Marian Stoiński 
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Zdjęcie przedstawia "część chirurgiczną" zespołu Stoją od prawej dr ~zysztof Ad~m­
kowicz dr Jerzy Hakało ,pielęgniarka Urszula Prymas, salowa Jamna Strugała t dr 
Maria~ Stoiński. Z przyczyn wyłącznie technicznych nie ma na zdjęciu "części anestezjo­
logicznej" zespołu - dr Wojciecha Strugały i pielęgniarki Agnieszki Biedziak. Leży w 
łóżku- oczywiście- pacjent z zeszytym sercem- Andrzej Stacewicz . 
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:;gr;~· .... 
Do kobiet) które kocham) czyli do wszystkich Pań 

O rany! Co to się porobiło? Wszystkiego się 
spodziewałem, tylko nie tego, że będziecie pi­
sać listy do mnie. 

Jeżeli redakcja Kuriera pozwoli, to najego ła­
mach chciałbym odpowiedzieć na wasze wątpli­
woŚCi. Jeden z listów rozstroił mnie zupełnie. 
Otrzymałem go trzeciego listopada i może bli­
skość Święta Zmarłych wywołała te refleksje. 
List zaadresowany był J.R 66- 300 Międzyrzecz 
i doszedł " chapeau bas" dla pracowników pocz­
ty. W kopercie były zdjęcia pięknej osiemnasto­
letniej dziewczyny z krótkim wyjaśnieniem . Wy­
darzyło się to osiemnaście lat temu, przegrałem 
ciążę u "turystld" z Wrocławia. Cięciem cesar­
skim, z powodu poprzecznego ułożenia płodu i 
wcześniactwa. Urodził się płód żywy, niedono­
szony, płci żeńskiej w stanie ciężkim. Wagi nie 
pamiętam. Nie dawałem małej żadnych szans. 
Nie wiem czy ktoś pamięta, ale pracował tutaj 
taki lekarz: Edmund Florczak Ten "facet" umiał 
walczyć i małą wygrał. To właśnie jej zdjęcie 
otrzymałem z podziękowaniami za życie, a to nie 
ja, to Edmund Florczak Dla niego również były 
podziękowania. Ciekawe, czy ktoś z dzisiaj już 
dorosłych ludzi, a zawdzięczający mu życie zło­
żył kwiaty najego grobie pierwszego listopada. 
No ale wróćmy na ziemię i przejdźmy do tema­
tu dzisiejszego listu. 

Szyjka macicy jest to zwężająca się ku dołowi 
część macicy, ma około 3 cm długości i jej frag­
ment swobodnie wstępuje do pochwy. Jej tarcza, 
czyli najdalsza część pokryta jest nabłonkiem 
wielowarstwowym płaskim, a kanał szyjki, a więc 
przewód przez, który jama macicy łączy się z 
pochwą, pokryty jest nabłonkiem jednowarstwo­
wym cylindrycznym wytwarzającym śluz. 
Nadżerka to zastąpienie nabłonka wielowar­

stwowego jednowarstwowym. 
Przyroda stara się naprawić błąd i zlikwido­

wać tę zamianę. To właśnie w miejscu, gdzie na­
stępuje napełzanie prawidłowego nabłonka roz-

poczyna się rozwijanie procesu nowotworowe­
go. Jest to proces długotrwały- poza wyjątkami 
o piorunującym przebiegu. Dawno, dawno temu 
kiedy kończyłem studia medyczne, uczono 
mnie, że najczęstszą przyczyną zgonów z przy­
czyn nowotworowych jest rak szyjki macicy. 
Dzisiaj przoduje w tej makabrycznej statystyce 
rak piersi, natomiast częstość wykrywania za­
awansowanych raków szyjld macicy spada i dużo 
więcej kobiet umiera z powodu raka jajnika, dla 
którego nie odkryto badań umożliwiających 
wczesne wykrycie, a co jest możliwe w przypad­
ku raka szyjki. Jest to obecnie choroba do unik­
nięcia w prawie 100 %. 

Rak szyjki zaczyna się zawsze stanem przed­
rakowym zwanym dysplazją, który przekształci 
się w raka tylko wówczas, gdy będzie zaniedba­
ny. Nawet wówczas, gdy będzie to ,już proces 
złośliwy czyli rak, a nie przekroczy naskórka 
okrywającego szyjkę- wygracie. Jeśli Twój le­
karz powie Ci w czasie badania, że jest dyspla­
zja - nie wpadaj w panikę - do raka jest jeszcze 
kilka lat- ale nie zaniedbuj tego. Rak inwazyjny 
spotyka się głównie u kobiet, które nie miały 
regularnych badań cytologicznych. Większość 
z nich to kobiety starsze, które uważają, że w 
ich wieku nie trzeba martwić się o stan swojej 
szyjki, a to błąd, za który trzeba drogo zapłacić. 

Co możesz zrobić dzisiaj ? 
l . Poddaj się badaniu cytologicznemujuż dzi­

siaj i odtąd powtarzaj je co roku. Jest to badanie 
szybkie, z wyjątkiem założenia wziernika dopo­
chwowego (co chyba nie jest przyjęmne) nie 
boli. Małym gazikiem lub szczoteczką nabiera 
się komórki z tarczy i kanału szyjki i nanosi na 
szkiełko, potem barwi się i jakiś mądrala to od­
czytuje. Nie ma testów idealnych - i tu zdarzają 
się błędy- ale nie wynaleziono nic bardziej sku­
tecznego. 

Jeśli skończyłaś 40 lat, to proszę Cię bardzo, 
abyś na swoje urodziny zrobiła sobie cytologię i 
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rób ją zawsze w dniu swoich urodzin, wtedy nie 
zapomnisz. A jeżeli bardzo siebie kochasz - a 
przecieżjesteś tego warta- zafunduj sobie mam. 
mografię, też w dniu swoich urodzin. 

2. Ogranicz liczbę partnerów seksualnych. 
Rak szyjki macicy powstaje między innymi w 
wyniku czynników "drażniących", a taką rolę 
spełnia mastka prącia Twojego brudnego ko­
chanka. 

3. Uprawiaj bezpieczny seks z nowym partne­
rem - to zabezpieczy Cię przed zakażeniem Wi­
rusem brodawki ludzkiej (HPV). 

4. Nie pal tytoniu. Dzisiaj wiadomo, że pale­
nie tytoniu ma wpływ na nieprawidłowy rozwój 
nie wiadomo tylko na jakiej drodze się to odby­
wa. Niestety nie wystarczy, żebyś sama nie pali­
ła, tak samo szkodzi Ci bycie biernym palaczem. 

5. Prawidłowe odżywianie 
a) . Przyjmowanie odpowiednich dawek kwa­

su foliowego. Nie znaczy to, że musisz jeść ta­
bletki, gdyż znajduje się on: w fasoli Jaś, pełnym 
ziarnie zbożowym, kiełkach zbożowych, wątro­
bie, w zielonych jarzynach liściastych. 

b). Drugim protektorem jest witamina A 
I jeszcze raz. 
l . Cytologia jeden raz w roku. 
2. Bezpieczny seks. 
3. Nie pal. t 

Kto jest najbardziej narażony na zachoro-
wania? 

l. Wieloródki. 
2. Kobiety wcześnie rozpoczynające życie 

płciowe i mające licznych partnerów płciowycĄ 
szczególnie jeżeli nie przestrzegają higieny osoj 
bistej. 

3. Zarówno bierne jaki i czynne palaczki l:ytoj 
ni u. 

Co to jest ujemny wynik badania cytolOj 
gicznego? 

To znaczy, że wszystko jest w porządku, mil 
żesz spać spokojnie. Do zobaczenia za rok! 

Co to jest wynik dodatni badania cytold 
gicznego ? 

Nie wpadaj w panikę, to znaczy, że wymaga~ 
dalszej diagnostyki , nie wolno Ci tylko tego za 
niedbać. 

Z życzeniami zdrowia J. Ronge1 

.l 

:;gr;~· ... 
Czy w Międzyrzeczu są jeszcze 

domy pozbawione wody ? 

Mieszkańcy więc na własny koszt zlecili wykonanie podkładó1 
geodezyjnych i pełnej dokumentacji technicznej wraz z kosztor) 
sem na wykonanie rurociągu wodociągowego i kanalizacji ul. Wyb1 
dowanie. 

Okazuje się, że tak Stoją one przy ul. Wybudowanie i sąsiadują z 
mieszczącą się tam stacją uzdatniania wody pitnej dla całego miasta. 

Część domów od s trony miasta posiada wodę miejską, natomiast 
pozostałe czerpią z własnych ujęć wodnych - studni. 

Trzeba zaznaczyć, że rejon ulicy Wybudowanie jest miejscem czer­
pania wody z sieci studzien głębinowych , którą następnie tłoczy się 
do stacji uzdatniania. W ostatnim czasie w studniach tych wystąpiły 
braki wody, co zmusiło władze miasta do budowy nowych uj ęć wod­
nych w Skokach. 

Wody zabrakło również w studniach mieszkańców ul. Wybudowa­
nie. Do celów pitnych przywożą oni wodę w wiadrach i kankach z 
domów położonych bliżej miasta. N atomiast nachodząca nieregu­
larnie woda do studni przydomowych nadaje się tylko do celów sa­
nitarnych. W tej sprawie mieszkańcy ulicy wielokrotnie zwracali się 
do władz miasta, przez kilka lat ponawiając prośbę o wybudowanie 
rurociągu. Bez efektów. 

Najpierw odpowiadano, że takiej inwestycji nie umieści się w bu­
dżecie ze względu na brak dokumentacji i kosztorysu. 

Dokumentację tę przekazano Gminie 16.10.1997 r. 
Gdy mieszkańcy chcieli pobudować małe ekolog iczne oczyszcz2 

nie ścieków- Ochrona Środowiska zabroniła ze względu na sieć stu 
ni głębinowych wody pitnej dla miasta. 

Dlatego też wykonano projekt kanalizacji, o wykonanie której b 
wielokrotnie mieszkańcy prosili władze miasta. 

Mamy nadzieję, że nowe władze Gminne nie zlekceważą próśł 
wezmą do serca dobro mieszkańców. 

Mieszkańcy WybudowaD 
(Nazwiska do wiadomości Redakcj 

Koleżance 

KRYS1YNIE MA]CHRZAK 
wyrazy szczerego współczucia z powodu 

śmierci OJCA 
składają 

współpracownicy SP l w M -czu 
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20-lecie pontyfikatu lana Pawła II Rokitno w liczbach 
PIELGRZYMKA DO WŁOCH Rokitno leży w gminie Przytoczna. Sołtysem jest p . Stanisław Pie­

karski. Wieś liczy ok. 478 mieszkańców Gest to ok. 120 rodzin) . 

Z pielgrzymki do Włoch powróciła 33 osobowa grupa mieszkańców 
obu parafii z Międzyrzecza. Od 11 do 21 października 1998 r. odbyła się 
pielgrzymka do Włoch . Organizatorem pielgrzymki był ks. mgr Grze­
gorz Tuligłowicz, proboszcz parafii św. Wojciecha z Międzyrzecza. Z 
Diecezji Zielonogórsko-Gorzowskiej wyj echało trzech biskupów : bp. 
Adam Dyczkowski, bp. Edward Dajczak, bp. Paweł Socha i około 300 
pielgrzymów. Trasa wiodła przez Czechy i Austrię. 

We wsi jest 49 gospodarstw rolnych (g osp. liczy się od l ha) . 
w tym: od l ha do 2 ha -14 gospodarstw. 

2 ha - 5 ha - 7 gospodarstw 
5h a - 7 ha - 4 gospodarstw 
10 h a - 15 ha - 10 gospodarstw 
powyżej 15 ha - 14 gospodarstw 

Centralnym punktem programu był piątek, uroczystość 20-lecia pon­
tyfikatu ] an~ Pawła II, spotkanie z Nim na Placu Piotrowym w Watyka­
nie. Ojciec Swięty ze wszystkimi się przywitał, objeżdżając wszystkie 
sektory. 

W rolnictwie pracuje ok. 57 osób, poza rolnictwem 125. Z renty i 
pracy w rolnictwie utrzymuje się 16 osób. Emerytury otrzymuje ok. 
72 osób, z zasiłku dla bezrobotnych korzysta ok. 36 os ób. Na wła­
snym utrzymaniu ok. 172 osoby. 

We wsi jest 75 budynków mieszkalnych, w nich 127 mieszkań oraz 
7 mieszkań w 3-ech budynkach DPS dla Dzieci i 9 mieszkań w 5-ciu 
budynkach DPS dla Dorosłych. Przy DPS dla Dorosłych jest hotel 
pracowniczy. W DPS dla Dzieci zamieszkuje 98 pacjentów, a w DPS 
dla Dorosłych 105. W miejscowości znajduje się Sanktuarium Ma­
ryjne. Filia GOK, w której mieści się biblioteka, 6-cio klasowa Szko­
ła Podstawowa- dyr. szkoły jest p. Anna Dor uch. Do szkoły uczęsz­
cza 88 dzieci oraz 8 do klasy "O". Prowadzona jest budowa oczysz­
czalni ścieków wraz z kanalizacją wsi. 

Mszę św. sprawował prymas- Józef Glemp. Homilię wygłosił Papież 
mówiąc : Otwórzcie drzwi dla Chrystusa. Pielgrzymi z naszej diecezji 
siedzieli w II sektorze. Na podium : duża grupa księży ubranych na bia­
ło , obok zasiedli przedstawiciele naszego rządu. 

Niezatarte wrażenie na polskich pielgrzymach to ogromna radość ze 
spotkania z Ojcem Świętym, naszym rodakiem na Stolicy Apostolskiej, 
wydarzenie bez precedensu w dziejach naszego narodu. Życzymy Mu 
dużo zdrowia i s ił w Jego pracy Apostolskiej . Dziękujemy Bogu za szczę­
śliwą pielgrzymkę do Rzymu. 

Zbliża się kolejna, teraz już 1998 rocznica N a­
rodzin Jezusa Chrystusa. Uczeni w "kalendarzu 
i historii" do dziś nie są pewni ścisłej daty tego 
Wydarzenia. Większość z nich zdecydowanie 
wskazuje, wykorzystując przesłanki z faktów i 
zapisków urzędników Imperium Rzymskiego, na 
4 rok przed naszą erą. Dla całego świata chrze­
ścijańskiego ta niewielka różnica zdaje się nie 
mieć istotnego znaczenia l tak naprawdę datą , 
to niech się teraz martwią komputerowcy/. Istot­
ny jest fakt, miejsce i co z tego wynikło. Ważne 
jest powstanie, przetrwanie i rozwój przez 2 ty­
siące lat religii, której korzenie bezsprzecznie 
tkwią w judaizmie, a której twórcą był Syn Ma­
rii z Nazaretu, ]ozue, po grecku Jezus, co ozna­
cza "Pan niesie pomoc". 

Przyznaj ę, że wielokrotnie, ale to właśnie od 
czasu pielgrzymki do Ziemi Świętej, w okresie 

Grota Narodzenia 
Adwentu i Bożego Narodzenia wracam myślą 
do Nazaretu, miejsca Zwiastowania. Nie można 
Przecież zaprzeczyć, że życie człowieka rozpo­
czy~a się od poczęcia, i dlatego słowa Najświęt-

• szeJ Maryi Panny: "Niech mi się stanie według 
Sł~":'a Twego" dla mnie otwierają nowy okres w 
d~I eJach ludzkości. Narodzony w Betlejem, w 
me~ogodnych warunkach Syn Jej i Boga Naj­
wyzszego stał s i ę po kilku już latach / nauczanie 

Kazimierz Kulas 

w świątyni/ nauczycielem i wzorem dla szero­
kich rzesz ludzkich nawołując w swoich naukach 
do miłości bliźniego. Kilkunastoosobowagrupa 
]ego uczniów i ich następców krzewiła potem 
nową religię , która w ciągu trzech wieków się­
gnęła aż tronu cesarskiego Imperium Rzymskie­
go. Znane nam Ewangelie, niekiedy różniące się 
między sobą, zostały spisane po kilkudziesięciu 
latach od śmierci Chrystusa. Są one zapisem 
]ego życia i esencją chrześcijaństwa, którego 
wyznawców spotykamy na całym świecie. 

Dlatego też, w miejscu gdzie miałem okazję 
być przed 4laty, w Betlejem, spotykamy tłumne 
pielgrzymki wszystkich narodów. Bazylika N a­
rodzenia w tym mieście nosi ślady wielokrot­
nych przebudowań po licznych burzeniach przez 
innowierców. I wcale nie jest szczególnie boga­
ta. Należy pamiętać, że jest to jedna z wysp 
Chrześcijaństwa w wyznaniowym państwie izra­
elskim, które zgadza się na kult innej wiary w 
tym miejscu. Wejście do świątyni , przed wielu 
wiekami ogromne, tak że mógłby swobodnie 
wjechać dzisiejszy "TIR", obecnie jest nieco 
większe od zwykłych drzwi, po to, by zapobiec 
wjazdom do wnętrza na koniach, co z lubością 
czynili wyznawcy innej wiary. 
Wewnątrz znajduje się częściowo zagłębiona 

w ziemi Grota Narodzenia a w niej Kaplica, nad 
którą pieczę sprawują greko-katolicy i ormianie, 
zazdrośnie strzegąc swoich praw, przyznanej 
części pomieszczenia l ok. 4 x4 m/ i ścian ! Miej­
sce Narodzenia znajduje się pod małym ołta­
rzem, oznaczone 14 ramienną gwiazdą. Całe 
szczęście, że kaplica ma dwoje, naprzeciw sie­
bie drzwi co ułatwia przechodzenie i oddanie 
czci temu Miejscu. Tuż obok znajduje się Grota 
św. ] ózefa oraz św. Hieronim, który wiele wie­
ków później , właśnie tutaj tłumaczył Pismo Świę­
te. Tradycja nakazała również utworzenie w ko­
lejnej grocie Kaplicy Niewiniątek, które straciły 
życie z powodu rozkazu żądnego władzy Hero­
da. Nieopodal, na płaskowyżu znajduje się rudo-

Grota Mleczna 

szare pole zwane Polem Pasterzy-stąd mieli za­
uważyć niezwykłą gwiazdę, i tu anioł zwiasto­
wał im Dobrą Nowinę. Stoją tu dwie, należące 
do innych wyznań, kaplice. Wszędzie spotykali­
śmy pielgrzymów z Polski. Miło było jeszcze 
grubo przed Bożym Narodzeniem w tych miej­
scach śpiewać stosowne kolędy : "Bóg się ro­
dzi" w Bazylice Narodzenia, "Przybieżeli do 
Betlejem", czy "Ludzie, patrzcie jeno" właśnie 
na Polu Pasterzy. 
Każdy chciał dotlmąć miejsca, pocałować ska­

łę, zabrać do domu okruszek kamyka. Czasami 
opis miejsca, nazwa, zdarzenie z nim związane 
wydają się naiwne, jak np. w Grocie Mlecznej, 
gdzie podobno Matka Boska uroniła nieco mle­
ka i stąd białe , plamiste zabarwienie skał ... 

Kiedy w takich miejscach spostrzegam półu­
śmieszki, czy słyszę pokpiwania to zadaję sobie 
i innym pytanie : Czy przez to świat staje się gor­
szy ? Czy to skłania do agresji ? A może jest przy­
czyną zacofania ? Czy nam jest z tym źle ? 

Na pewno Święta Bożego Narodzenia są świę­
tami radości , a wobec skojarzonego w naszej kul­
turze l chrześcijańskiej/ kalendarzowo końcem 
jednego i początkiem następnego roku, są rów­
nież okresem podsumowań : minionego czasu i 
planów na przyszło ść. 

I tu okazuje się, że wobec właśnie tych Świąt 
gotowijesteśmy przebaczyć innym /i sobie też/ 
, wielu win i mimo obiecywanych nieraz trudno­
ści śmielej spojrzeć w przyszłość, na N o wy Rok 
i planować pogodniejszą przyszłość. Tego też 
Czytelnikom z całego serca życzę. 

Ryszard Krawiec 
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REKLAMA WIZUALNA 
szyldy 

tab lice informacyjne 
kasetony rek lamy na środkach transportu 

GRAFIKA KOMPUTEROWA 
wizytówki dyplomy 

ulotki plakaty 
broszury rekl amowe 

(projekty) 
66-300 Międzyrzecz ul. 30-Stycznia 41 

Godziny otwarcia 
Pon. - Pt. 11.oo - 16.oo Sob. 10.oo • 13.oo 

BIURO OBROTU NIERUCHOMOŚCIANI 
"DOM" posiada w szerokiej ofercie 

DOMY, DZIAŁKI, LOKALE, MIESZKANIA : 

- Międzyrzecz 
- Międzyrzecz 
- Międzyrzecz 
- Międzyrzecz 
- Międzyrzecz 
- Międzyrzecz 
- Kęszyca 
- Kęszyca 
- Kęszyca 
- Popowo 
- Biedzew 
-Trzciel 
- Radgoszcz 
- Międzychód 

- 2 pok. 
- 3 pok. 
- 3 pok. 
- 4 pok. 
- 4 pok. 
- 4 pok. 
- 2 pok. 
- 3 pok. 
- 3 pok. 
- 3 pok. 
- 4 pok. 
- 3 pok. 
- 4 pok. 
- 3 pok. 

54m2 I p. 
67m2 I p. 
57m2 II p. 
78 m2 III p. 
64m2 IV p. 
80m2 IV p. 
52m2 II p. 
68m2 p. 
68m2 p. 
65m2 p. 
72m2 p. 
72m2 p. 
80m2 

48m2 III p. 

Zapewniamy fachową obsługę, zapraszamy 
66-300 Międzyrzecz Os. Centrum 8 
teł. 0 -95 741-28-58 wew. 6 
Życzymy radosnych Świąt Bożego Narodzenia 

-57 tys. zł . 

- 66 tys. zł. 
- 85 tys. zł 
- 75 tys. zł. 
- 63 tys. zł. 
- 75 tys. zł. 
- 45 tys. zł. 
-50 tys. zł. 
-56 tys. zł. 
- 40 tys. zł. 
- 42 tys. zł. 
-55 tys. zł. 
-58 tys. zł. 
-53 

OSTEOPOROZA 
diagnostyka i leczenie 
badanie wykonywane będzie 

7. 12. 1998 r. 
przez spec. ortopedii 

Stanisława Dejnowicza 

w Międzyrzeczu ul. Konstytucji 3 Maja 16 
Apteka "N agi e tek" - gabinety lekarskie 

rejestracja telefoniczna 7 41-23-92 

Od 01.12.1998 ZPUH FENIKS 
ul. Marcinkowskiego l 66-300 Międzyrzecz 

Tel. 095 741-21-65, 
przedstawiciel "STANLEY" 

systemy zabudowy wnęk 
poleca : szafy - garderoby - wnętrza, boazeria 

drewniana, listwy wykończeniowe, tralki i słupy, 
papier ścierny, kleje, lakiery, bejce do drewna, 
gwoździe, okucia meblowe oraz rzeczy piękne i 
ciekawe. 

Zapraszamy Pn. - Pt. 9.00- 16.30 
Sob. 9.00 - 13.00 

okazji 35-tej 
Rocznicy Ślubu 

kochanym rodzicom 
Mirosławie i Bogdanowi 

Rożkom 
dużo zdrowia, szczęścia, 

samych pogodnych i zdrowych dni 
życzą dzieci 

z rodzinami uki 
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UKł.ADANIE KOSTKI BRUKOWEJ 
POLBRUK 

Krzysztof Handszuh 
ul. Zachodnia 7/3 66-300 Międzyrzecz 

' 095 l 741 19 35, o 601 79 08 93. 

chodniki 
_J dojazdy i podjazdy 

do posesji 
~ parkingi 
~ garaże 

:J chodniki na działkach 
rekreacyjnych i ogródkach 
opaski przy nagrobkach 

'SłUIJI DIJÓUIDIIIIDDWI.AIIE 
CE ZIEMIID·D'RDtiDWE 

PRZEDSIĘBIORSTWO 
HANDLOWO 
USI:.UGOWE 

MIĘDZVRZEC~ UL. ŁĄKOWA 1 
Wejście od ul. Swierczewskiego 

PROPONUJEMY: 
+NAUKĘ JĘZYKÓW- ANGIELSKIEGO 

I NIEMIECKIEGO W GRUPACH DLA 
POCZĄTKUJĄCYCHIZAAWANSOWANYCH 

+ KURSY PROWADZONE PRZEZ SPECJALISTÓW 
Z CENTRUM JĘZYKÓW OBCYCH 

+ ZAJĘCIA W PROFESJONALNYM 
+ LABORATORIUM JĘZYKOWYM W SP-4 
+ LEKCJE DWA RAZY W TU GO DNIU PO 45 MIN. 

PRZEWIDYWANA CEN : 60 - 70 ZŁ. MIESIĘCZNIE 
(8 godz. lekcyjnych) 

ZGŁOSZE lA PROSIMY KIEROWAĆ 
DO SEKRETARIAT SP- 4 W MIĘDZYRZECZU 

OSOBIŚCIE L B TELEFONICZNIE .. 
(ul. Długa 102, teJ. 741-29-41 wew. 309) 

Drogim Rod zicom 

Teresie i Wlo.t:lysbwowi 
MAGRYNOM 

w 35-rocznicę ślubu 
czenia. zdrowia., kolejnych 

wspólnych la.t w szczęściu 

skla.da.jq 

Edyto. z Krzysztofem i Konro.dem 
oro.z Piotr z Ewq 

Serwts 

~· ······ 1 ·. 
L-

,..-;~~~~~;t;, "Dom Rzemiosła" 
ul .. 30-go Stycznia 39 Wvkonuiemr 

1UlpYaJ:V!1 : 

• magnetowidów 

~ odtwarzaczy CD 

teL 742-2287 
Zakład czynny: 

pn.-pt. 

god:r. 9.00-17.00 



OGŁOSZENIE 

Zakład Energetyki Cieplnej, którego właścicielem jest Miasto 
i Gmina Międzyrzecz proponuje przejęcie w eksploatację Państwa 
kotłowni zlokalizowanej na terenie Gminy Międzyrzecza. 

Oferujemy pełną modernizację kotłowni na gazowo - olejową we wszyst­
kich funkcjach tj. centralne ogrzewanie, centralna ciepła woda i para technolo­
giczna. 

Zapewniamy remont instalacji wewnętrznych z wymianą zaworów na ter­
mostatyczne, a w razie potrzeby oferujemy wymianę grzejników. 

Wszelkie prace modernizacyjne będą każdorazowo uzgadniane i zatwier­
dzane przez Państwa, jako właściciela kotłowni. 
Środki finansowe, które pozyskujemy na modernizację pochodzą z banków 
zagranicznych i są nisko oprocentowane. 
Spłata wszystkich inwestycji wykonywanych w Państwa obiektach będzie ujęta 
w cenie energii cieplnej i spłacona przez okres 15lat. (Jest to okres pełnej spłaty 
inwestycji ze środków powstałych z tytułu różnicy kosztów eksploatacji kotłow­
ni w dotychczasowej technologii, a zmodernizowanej na gazowo- olejowe.) 
Po okresie 15 lat eksploatacji, Zakład Energetyki Cieplnej proponuje przedłuże­
nie umowy eksploatacyjnej na czas nieokreślony lub przekaże kotłownię właści­
cielowi w stanie technicznym nie pogorszonym od dnia zakończenia inwestycji 
Cena l GJ z tak zmodernizowanej kotłowni nie powinna przekroczyć 42 zł. 

W celu szerszego omówienia mojej oferty zapraszam na spotkanie, którego 
celem będzie określenie istotnych warunków listu intencyjnego 
o zawarciu umowy eksploatacyjnej. 

Prezes Zarządu 
Lech Rojek 

• eksploatacja kotłowni 

~~~~ 
(7EC) 

Zakład Energetyki Cieplnej 
ul. Reymonta 5 66-300 Międzyrzecz 

te l. (095) 7 41 26 89 

...... 
Q) 

~ 
CI) 
::s 



Mój budynek mieszkalny został podł4_czony do miejskiej sieci 
cteplnej w l 997r. Zlikwidowałem wówczas przestarzałą, drogą 
w eksploatacji i pracochłonną kotłownię koksową. Jej miejsce zastąpił 
kompaktowy w pełni zautomatyzowany węzeł cieplny, który umożliwia 

Z usług Zakładu Energetyki Cieplnej korzystam od października ubiegłego roku. 

m t pobór energii cieplnej produkowanej przez Zakład Energetyki 
Cteplnej. W tym technicznym rozwiązaniu chwalę sobie przede wszystkim 
możliwość racjonalnego i oszczędnego gospodarowania energią. 

Wtedy to właśnie zl ikwidowałem w swoim budynku mieszkalnym kotłownię węglową. 
Obsługa tejże absorbowała dużo mojego czasu, eksploatacja była kosztowna i pracochłonna, 
często nad ranem temperatura w mieszkaniu pozostawiała wiele do życzenia. 

Automatyka tego niewielkiego urządzenia pozwala mi na osobiste 
regulowanie wielkością ciepła dostarczanego do mieszkania jak również 

c;asem jego dostawy - w każdym momencie ma m możliwość zamknięcia 
dopływu ciepła lub pozostawienie w mieszkaniu np. w godzinach mojej 
pracy tzw. temperatury dyżurnej . Te możliwości pozwalają mi z kolei na 
ciągle kontrolowanie, a poniekąd i regulowanie miesięcznych opłat za 
energtę cieplną. 

W październiku 1997r. mój budynek został podłączony przez fachowców z ZEC-u 
do miejskiej sieci cieplnej i od tego czasu zapomniałem o problemie jakim jest ogrzewanie 
mieszkania. W obecnej chwili sam re_guluj ę wielkość i czas dostawy ciepła do budynku za 
pomocą automatycznych zaworów. Dostawa ciepła ze strony ZEC-u jest niezawodna, 
a oferowana cena dostarczanej energ ii cieplnej w porównaniu z kosztami jakie ponosiłem 

Pieniądzejakie wydałem na tę inwestycję, jeśli porównam j e 
z kos=tumi eksploatacji zlikwidowanej kotławni koksowej zwrócą mi się 
w pr=ectągu kilku lat, nie licząc wygody i gwarantowanej przez ZEC 
nie;m• odności dostawy energii cieplnej. 

w okresie eksploatacji kotłowni węglowej jest niewielka . Tego typu rozwiązanie techniczne 

polecam wszystkim tym, którzy cenią sobie wygodę i swój czas. (L· . 

Roman Turowski · ~ f J ~' 
Międzyrzecz \f~ 

( 

Grzegorz Skrzek 
Międzyrzecz 

~~~ ~ 
~EC) ! 

~ 
5 
~ 

Międzyrzecz, dn. 07.09.98 r. 

Szanowni Państwo 

W związku z wybudowaniem w roku bieżącym gazociągu 

przesyłowego w ciągu ulic położonych w bezpośredniej odległości 

Państwa posesji oraz intencji takiej rozbudowy systemu gazowniczego w 

mieście, by począwszy od kwietnia 1999 r. stworzyć możliwość 

przyłączenia się do sieci maksymalnie dużej ilości odbiorców - obecnie 

użytkowników kotłowni węglowych Gmina Międzyrzecz prosi 

o stanowisko co do planów modernizacji kotłowni w Państwa obiekcie. 

Mając na uwadze efekt ekologiczny, estetyczny (czystość elewacji) 

i ekonomiczny - cena gazu jest pochodną zapotrzebowanej ilości -

apelujemy o poważną analizę tematu. 

Zdając sobie sprawę z wielkości niezbędnych nakładów 

inwestycyjnych zobowiązujemy się do informowania Państwa o 

ewentualnych programach lub preferencyjnych liniach kredytowych. 

Uwadze Państwa polecamy rozwiązanie proponowane przez ZEC 

sp.z o.o. - Gminną Sp-kę ciepłowniczą - która z Gminą i w jej imieniu 

realizuje tematy związane z modernizacją i eksploatacją systemu 

ciepłowniczego miasta. 

~~~~ 
(ZEC) 

M i ędzyrzec z, 1 9 9 8 - 09-04 

W 1997 roku nastitipiła awaria kotłown i w ęglowe j w bu d y n ku 

przy ul. Waszklewlcza 52 w Międ z yrze cz u . 

AWA- TW Spólcazo.o. J-v 

~~odljccyJne 

Dział a ni a j a k i e pod j ął Z ak ład En e r ge t yk i Cie p lne j S p . 

do p rowa d ził y do zmodernizowania techno l og i i k o tł owni 

ul. Woszldewfcza 55 
lel 095/411036. 412575. 412576 
le l./fox095/411036 

opal a ne j węglem na kotłowni ę ol ej owo - g a z ov 4 , dzięki 

kt6rym fu nk cjonuje ona sprawnie 1 bez z a s t rz e ż e ń • a dostawa 

fDnlo:PIIIC--5 11001122 - 4 1410-2101 - 11 1 -0 MiędZyJZeCZWicp NJP 59ó - 000 -55 - 42 energ i i ci eplne j do budynku jest p rowad z ona w sp o s ób sprawny 

Zakład Energetyki Cieplnej Sp. z o. o. w Międzyrzeczu jest dostawcą 
energii cieplnej dla potrzeb naszego zakładu od 199 5roku. Usługi jakie nam 
świadczy tj. dostawa energii cieplnej w formie wody jak i pary technologicznej, 
prace remontowe na sieciach i instalacjach są KYkonywane szybko i rzetelnie 
o każdej porze doby. 

Koszt dostawy ciepła jest porównywałnie niższy od kosztów jakie 
nasz.ajirma musiałaby ponosić podczas KYtwarzania energii cieplnej z własnego 
źródła. Jak wiemy cena energii cieplnej oferowana przez Zakład Energetyki 

· lnej w Międzyrzeczu jest jedną z najniższych w kraju i to upewnia nas 
w Przekonaniu o trafności naszej decylji co do KYboru partnera-dostawcy 
energii cieplnej. 

Przeświadczeni o rzetelności Zakładu Energetyki Cieplnej 
w Międzyrzeczu pragnę polecić usługi tej Spółki wszystkim tym, którzy korzystają 
z własnych źródeł ciepła , jak również tym którzy zamierzają budować własne 
kotłownie. 

1 niezawodny 

V ubiegł y ch latac h w moim mies zk an i u • w ś cian i e gdzie 

przeb i ega komin występowała t ak wy so k a t e mp e r a tura , ż e 

panele z tworzywa sztucznego uło ż one na ś cianie od ksz tałcały 

się . 

' Obecnie po modernizacji kotłowni ś c i an a jes t zim n a • 

waru n ki cieplne w moim mies z kaniu znacz n i e się popr a w i ły . 

W oparciu o własne · doświadcz•nle a ogę polec i ć Zakład 

Energetyki Cieplnej S p . z o . o . wsz y s t kim osobom , firao m 

kt6re poszukuj' solidnego wykona wcy do prac zwi,zanyc h z 

modernlzacj4 kotłowni w małych budy n ka c h 



a Placu św. 
- p zed Mszą św. 

z 20-leciem pontyfi 





TETATET 
W AKCJI ... 

AUTO-KOMIS 

Zapraszamy od poniedziałku do soboty od godz. l 000 do 1800 

66-300 Międzyrzecz ul. Konstytucji 3 Maja 53. 
Tel. O 601 95 53 60 



Hurtownia metalowa ..... 
ul. Konstytucji 3 Maja 16 

tel./fax (095) 741-21-51 l tel. 0601 78-85-84 

Autoryzowany przedstawiciel firmy 

Wkręt-nfet 
Poleca : gwoździe, nity, śruby, kołki, kątowniki 
ciesielskie, tarcze, wiadra, taczki, łopaty, siatki, 

piece, silikony, piany, kleje, żeliwo, wiertła. 

CENY PRODUCENTA, 

WŚRÓDWIELU 
JEST TYLKO JEDEN 

AUTO SYSTEM - Dobry wybór 
,.......... 
LU 
:z: 
o ...... 
o 
c... 

. . 
C1) ·-'-' 
~ 

~ o 
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Sprzedaje samochody .DBEWOO 

Auto System. Z pewnością naitaniei! 
Jeśli nie wierzysz- to sprawdź nas! 

Zapraszają salony Auto-Systemu Daewoo w Gorzowie Wlkp.: 
D.H. "ARSENAŁ", ul. Chrobrego l, teł. (095) 720 57 84 
"HIT" Hipennarket, ul. Górczyńska 19, teł. (095) 729 75 13 



OFERUJE: 
- biżuterię złotą, srebrną i sztuczną, 
- zegarki firm: Casio, Seiko, Atlantic, 

Tissot, Grovana i inne, 
- kalkulatory biurowe, naukowe, 

notesy elektroniczne 
- zapalniczki: Zippo, Ronson 
oraz: budziki, zegary, aparaty fot., 

porcelanę i wiele atrakcyjnych 
upominków 

CENTRUM TECHNICZNE 

BuD - ~ISTIU ·s.r. 
UL Konstytucji 3 Maja 2 (w podwórzu OS-u) 
66-300 Międzyrzecz TEL. (0-95} 742-22-08 

ltt1 'łtCZeSIIC syste111 tJrZC\\'CZC 
U lnstalocje miedziane CO ... to mnie gi"ZIIjel 

U Kotły gazowe, olejowe, węglowe, elel..-llye1.ne 

U Grzejniki CO U Otuliny ternwizolacyjne 

U zawory kulowe U Pompy U F'IJJry do wody 
·-"""":D'i"'l:~. 

U Kabln,y natryskowe 

[ff .PokrycU1 dachowe~ U Preplywowe ogrzewacze wody 

U Instalacje somndzielnąt• nwntai.ll U Armalura śanitarna 

• -~t 

HURTOWNIA ElEKTROI STALACYJNA 
' J Osprzęt elektroinstblacyjny J Pn.~y J Kable J Skrzynki 

J Osprzęt ąświetleniowy J Ospn_rt FAEL ./Żarówki -$' 
6.~ 

./Silniki elektryczne ~~ 
t~ 

~ł 
.,. 

~ o~przęt FAEL * Pri. hO fil ta/f' yjne- raiJaty Ct11/}We 

~ Armatura sanitarna - S% upustu 

Zapraszamy 
Pn- Pt 7~_- "'16:..::_ 

Sob a :_:_- "''3~ 

.-. 
AGENCJA 
UBEZPIECZENI 
))'Piłe'fNE 

ul. Piastowska 22/1 
66-300 Międzyrzecz 
te l. (0-95) 7 42-13-85 
tel. kom. O 601-78-79-56 
Nr zezw. 104606/98; 51797/97 

OFERUJE PAŃSTWU SZEROKI WYBÓR 
UBEZPIECZEŃ: 

V MAJĄTKOWYCH 
V WYPADKOWYCH 
V KOMUNIKACYJNYCH (OC, AC, Zielona Karta) 

oraz 

K NA ŻVCIE Z FUNDUSZEM INWESTYCYJNYM 
K ZAOPATRZENIA DZIECI 
K EMERYTALNE 

e.łfe.E~Z e.z~t!. ~~~ liłEZ'PIEe.zNIE 
l FIN~N~OWO NIEZ~LEŹNY -

Z~'OZWOŃ '00 N~~, 
ŻYaYMY ZDROWYCH, WESOlYCH ŚWIĄT BOŻEGO NARODZENIA 



WlilfJJ 
Świ ęta Bożego Narodzenia to najbardziej uro­

czyste święta w naszej tradycji. Święta, na któ­
re wszyscy czekamy z utęsknieniem, do któ­
rych przygotowujemy si ę bardzo długo i do­
kładnie . Wigilia to jedyny, niezwykły, niepowta­
rzalny dzień świąteczny w roku. Przygotowa­
nie kolacji wigilijnej zaczyna się już od wcze­
snych godzin porannych. Trwa gorączk 
praca w kuchni. Gospodynie wyczarowują po­
trawy postne, które pamiętamy później przez 
cały rok. Grzyby, ryby, kasze, mak, świeże i 
suszone owoce nigdy nie smakują takjak w ten 
jeden, jedyny wieczór. Spośród wielu wigilij­
nych potrwa wybrałam te, które uważam, że 
będą Państwu smakowały. Jednak nie sposób 
podać jadłospisu, który uwzględniałby wszyst­
kie gusta i przyzwyczajenia. Każda okolica, 
każda rodzina niemal ma swoje specjalności, 
swoje przepisy, swoje tajemnice przyrządzania 

potraw. Nie majednolitej tradycji wigilijnej- dla 
każdego jedy11ie prawdziwą, jedynie smaczną, 
jedynie wyczekiwaną wigilią jest taka, jaką w 
dzieciństwie jadł w domu rodzinnym. 

teczkę koło małego palca i zamocowujemy dwa 
jego końce. Mamy gotowe zgrane uszko. Usta­
wiamy takie uszka na posypanej mąką blasze, 
smarujemy żółtkiem i pieczemy w dobrze go­
rącym piecu do zrumienienia. 

Deser makowy 

10 dag suszonych grzybów/ po namoknię­
ciu/ przepuścić przez maszynkę. Zasmażyć 
dużą, drobno pokrojoną cebulę w łyżce masła. 
Dodać grzybki podsmażyć, wsypać pół łyżki 
mąki, wlać pół filiżanki grzybowego smaku lub 
wody, zagotować i farsz ten zup~łnie ostudzić. 
Ciasto francuskie / uwaga - mrożone można 
kupić w NE1TO/ rozwałkować bardzo cienko 
i pokrajać na 5 cm kwadraty. Ciasta gotowego 
na tę ilość farszu trzeba mieć około pół kilo­
grama. W środek każdego czworokąta kładzie­
my łyżeczkę od kawy grzybowego farszu, skła­
damy rogi ciasta w trójkąt, jak chusteczkę i 
mocno zaciskamy brzegi. Owijamy taką chus-

2 szklanki malm, l szklanka cukru, 5 łyżek 

miodu, 0,5 szklanki śmietany, 2 łyżki skórki 
pomarańczowej kandyzowanej, 10 dag. rodzy­
nek, 10' dag. orzechów, 10 dag. fig, l cukie?' 
waniliowy. 

Opłukany mak sparzyć wrzącą wodą i goto­
wać pod przykryciem na wolnym ogniu około 

15 min. Zdjąć z ognia i odstawić na kilkanaście 
godzin, a następnie odcedzi ć i zemleć dwukrot­
nie przez maszynkę o drobnym sicie. Wymie­
szać z cukrem, miodem i pokrojonymi drobno 
bakaliami i skórką pomarańczową. Dodać aro­
mat waniliowy. Podawać ochłodzone na deser. 

D.S. 
Projekty stołów · uczennice ZSR z Bobowieka 

"Piknik pod Wiszącą Skałą", "Stowarzyszenie Umarłych Poetów"- te 
świetne filmy znają chyba wszyscy. Ich reżyser, Australijczyk Peter Weir 
i tym razem nie zawiódł swych wielbicieli , tworząc film mądry i ciekawy 
: "TRUMAN SHOW". 
Główny bohater- Truman Burbank- żyje jak w raju. Ma piękny dom, 

kochającą go żonę, świetną pracę, życzliwych Judzi wokół siebie. Nic mu 
nie grozi, nic go nie zaskakuje, każdy dzień jest do siebie podobny. Tru­
man jest szczęśliwy, bo nie zna prawdy, czyli tego, że jest gwiazdą serialu 
trwaj ącego 24 godziny na dobę i oglądanego przez miliony ludzi na ca­
łym świecie . Wszyscy, którzy go otaczają, są aktorami, miasteczko zosta­
ło stworzone dla potrzeb telewizji , dialogi wygłaszane przez aktorów za­
wierają reklamy różnych produktów, a gadżety z podobizną Trumana ro­
bi ą furorę w każdym kraju. Od urodzenia, przez 30 lat, życie Trumana 
było śledzone przecz setki kamer, ku uciesze rzeszy wiernych widzów, 
nie myślących o tym, że oglądają prawdziwe życie prawdziwego, nieświa­
domego człowieka ... Kreatorem tego największego show jest Christof (Ed 
Harris), który- potężny jak sam Bóg - decyduje, co danego dnia przyda­
rzy się jego podopiecznemu. On nawet na swój sposób kocha Trumana, 

wydaje mu się, że chroni go przed złem prawdziwego świata i nie może 

zrozumieć buntu marionetki, za której sznurki pociągał. 
Bo bunt następuje, bunt tragiczny i zdawałoby się, bezsilny. Truman 

musi walczyć o prawdę, o własną tożsamość, o swoje "ja". Nie ma nic do 
stracenia- przypadek sprawił, że dowiedział się prawdy, a powrót do daw­
nego, "udawanego" życia, jest już niemożliwy Determinacja Trumana 
chwyta za serce i duża w tym zasługa autora, który wcielił się w tę ro lę . 
Otóż Trumana zagrał .. . Jim Carrey, komik znany z głupawych filmów, 
np. 'Telemaniak". Tu jednak pokazał, że jest naprawclę świetnym akto­
rem, który potrafi nadać swemu bohaterowi rys tragizmu, co daje prze­
konywujący efekt. 

'TRUMAN SHOW" jest zgryźliwą satyrą na telewizję, która nie uznaje 
żadnych świętości i pokazuje wszystko, co tylko wróży dobrą oglądal­
ność . To też oskarżenie skierowane w stronę widzów, którzy namiętnie 
oglądają widowiska typu "talk-show" nie myśląc, że wchodzą z butami w 
myśli , łóżko i dusze występujących tam ludzi. To jednak też wołanie sa­
motnego na puszczy - w każdym z nas jest przecież coś z podglądacza, 
który uwielbia obserwować życie innych i nic tego nie zmieni. 

Usprawiedliwiamy się tym, że wszystkie te programy są zaaranżowa­
ne, że nikt tam nikogo do niczego nie zmusza, więc my mamy czyste 
sumienia. Jesteśmy po drugiej stronie ekranu, nic nam nie grozi. 

A 'Truman show" ? To tylko wyobraźnia reżysera .. .. Jednakjaką mamy 
gwarancj ę, że w naszym domu nie ma kamer, a my nie jesteśmy bohate­
rami serialu nadawanego na całym świecie ? 

...... -
Aleksandra Stopyra. 

PKO BP Oddział w Międzyrzeczu 
pragnie gorąco przeprosić 

Państwa 
Ewę i Zygmunta Czapniewskich 

oraz 
Bogumiłę i Henryka Czepanis 

za powstałą z winy pracowników Oddziału 
pomyłkę 

-

........... Dyrektor Oddziału _,.... 



Str. 32 KURIER MIĘDZVRZECKI Nr 12 (94) 

ZARZĄD GMINY w MIĘDn'RZECZU 
ogłasza 

PUBLICZNY PRZETARG USTNY NIEOGRANICZONY 

l) na sprzedaż lokalu użytkowego o pow. 25,68 m 2 położonego 

w Międzyrzeczu przy ul. Młyńskiej 8 wraz ze sprzedażą ułamkowej 
części gruntu w udziale 11/100 działki nr 370/10 o pow. 141m~, dla 
której Sąd Rejonowy Wydział Ksiąg Wieczystych w Międzyrzeczu pro­
wadzi księgę wieczystą KW nr 27122. 

Lokal położony jest na parterze i składa się z jednej izby. 

Cena gruntu w udziale 11/100 
Cena lokalu 
Porlatek VAT (22%) 

Razem cena wywoławcza 
Wysokość wadium 

465,30 zł 
9.137,00 zł 
2.010,14 zł 
11.612.44 zł 
1.000,00 zł 

2) na sprzedaż lokalu mieszkalnego o pow. 37,50 m 2 położone­
go w Międzyrzeczu przy ul. Rolnej l wraz z oddaniem ułamkowej czę­
ści gruntu w użytkowanie wieczyste w udziale 29/100 działki nr 476/ 
l o pow. 412 m~, dla której Sąd Rejonowy Wydział Ksiąg Wieczystych w 
Międzyrzeczu prowadzi księgę wieczystą KW nr 22337. 

Lokal położony jest na parterze i składa się z jednego pokoju, 
kuchni i WC. 

I opłata za użytkowanie 
wieczyste gruntu w udziale 29/100 

Cena lokalu 
Razem cena wywoławcza 
Wysokość wadium 

537,66 zł 
8.320,00 zł 
8.857.66 zł 
1.000,00 zł 

Przetarg odbędzie się w dniu 14 grudnia 1998 r. o godz. 12.00 w 
Urzędzie Gminy w Międzyrzeczu ul. Rynek l. 

Wadium w podanej wysokości należy wpłacić w kasie Urzędu Gmi­
ny w Międzyrzeczu ul. Rynek 7 w dniu 04 grudnia 1998 r. w 
godz. od 8.00 - 10.00. 
Wpłacone wadium będzie wypłacone w dniu przetargu o godz. 14.00 

w kasie tut. Urzędu. Wadium wpłacone przez uczestnika, który wygrał 
przetarg zalicza się na poczet ceny sprzedaży. 

Termin uiszczenia ceny sprzedaży pomniejszonej o wpłacone wa­
dium upływa w dniu zawarcia umowy nie później jednak jak w ciągu 30 
dni od daty odbycia przetargu. Niedotrzymanie tego terminu powoduje 
przepadek wadium a przetarg czyni niebyły 

Zarząd Gminy zastrzega sobie prawo odwołania przetargu bez 
podania przyczyn. 

Informacji na temat przetargu udziela Wydział Gospodarki Mieniem i 
Rolnictwa, te!. (095) 741-28-46 wew. 47lub 61. 

ZARZĄD GMINY MIĘDn'RZECZ 

ogłasza przetarg ustny na dzierżawę trzech działek pod lokalizację kio­
sków handlowych w obrębie działki nr 412 teren targowiska miejskiego 
przy ul. Garncarskiej, oznaczonych na załączniku mapowym numerami: 
23, 24, 30. 31, 32, 33. 

WARUNKI PRZETARGU: 
l. Termin dzierżawy 3 lata z możliwością przedłużenia na lata następne. 
2. Stawka wyjściowa czynszu dzierżawnego do przetargu 117, 48 zł 

za działkę plus podatek od towarów i usług VAT w wysokości 22% wyli­
cytowanej kwoty w trakcie przetargu. 

Czynsz dzierżawny oraz podatek od towarów i usług VAT płatne będą 
w stosunku miesięcznym do 10-ego każdego miesiąca. 

Ustalony przetargiem czynsz będzie obowiązywać strony przez okres 
3 lat, w okresach późniejszych czynsz będzie waloryzowany corocznie 
na podstawie wskaźnika wzrostu cen towarów i usług konsumpcyjnych 
ogłoszonego prze Prezesa GUS za poprzedni rok kalendarzowy. 

3. Powierzchnia kiosków - 12,0 m~. 
4. Wymiary kiosków - 3,0 m x 4,0 m. 
5. Kioski winne być typowe o tej samej architekturze. 
6. Branża docelowa odzieżowo-przemysłowa. 
7. W przypadku branży spożywczej właściciel kiosku lokalizację wi­

nien uzgodnić z Państwowym Terenowym Inspektorem Sanitarnym -
technologia. 

8. Spadek dachu w kierunku elewacji frontowej pod blachę dachów­
kopodobną. 

9. Typ kiosku ustali Urząd Gminy w Międzyrzeczu dla wszystkich dzia­
łek pod proponowaną lokalizację. 

10. Na dzierżawionym gruncie istnieje możliwość ustawienia kiosku z 
lokalizacją czasową. 

11. Wadium w wysokości 140,00 zł należy wpłacić w kasie Urzę­
du dnia 04.12.1998 r. do godziny 12.00. 

12. Wadium zalicza się na poczet czynszu dzierżawnego dla uczestni­
ka przetargu, który wygrał przetarg na dzierżawę w /w działek. 

13. Termin zawarcia umowy- 14 dni od daty niniejszego przetargu. 
Niedotrzymanie tego warunku lub odstąpienie od zawarcia umowy spo­
woduje przepadek wpłaconego wadium przez uczestnika przetargu, któ­
ry wygrał przetarg na dzierżawę w /w działek. 

14. Po zawarciu umowy dzierżawnej, dzierżawca wymieni wystąpić z 
wnioskami: 

a) do tut. Urzędu celem uzyskania decyzji o warunkach zabudowy 
i zagospodarowanie terenu, 

b) do Urzędu Rejonowego w Międzyrzeczu celem uzyskania po­
zwolenia na budowę. 

Przetarg zostanie przeprowadzony dnia 07.12.1998 roku o godz. 
900 w sali narad nr 202 tut. Urzędu. 

Zarząd Gminy w Międzyrzeczu zastrzega sobie prawo unieważnienia 
przetargu bez podania przyczyn. 

Informacji na tematy techniczne związane z lokalizacją, architekturą 
oraz rodzajem kiosku udziela Wydział Flanowania Przestrzennego, Roz­
woju i Promocji tut. Urzędu w godzinach pracy Urzędu, te!. 741-2846 
wew. 66. 

W pozostałych sprawach dotyczących przetargu informacji udziela Wy­
dział Gospodarki Mieniem i Rolnictwa w godzinach pracy Urzędu, te!. 
741-2846 wew. 46 lub 61. 

6 ._ 8 XII "MAłA SYRENKN' 
niedziela godz. 12.00 pon- wt. godz. 16.00 
13 ~ 15 XII "ZAGUBIENI W KOSMOSIE" 
godz>l8.00 
wtorek 16.00 , 
15 '~ 16 Xli "ZABIĆ SZAKAlA" dram. 
g0dz. 18 ~00 
19 ··- 22 XII . 
godZ.l6.00 "MlJIAN:: 
godz: 18.00 "MAil ŻOŁNIERZE" 
27 .. ~ 29 XII 
gocl~. 18.00 "MASKA ZORRO" 

D~datkowe informacje o repertuarze pod nr 
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W niedzielne popołudnie , 27 września 1998 
roku, 46 osobowa grupa uczniów międzyrzec­
kiego Liceum Ogólnokształcącego im.Heliodo­
ra Święcickiego wraz z opiekunami udała się w 
podróż do Paryża, a potem do Normandii. 
Chcielibyśmy podzielić się naszymi wrażenia­
mi z czytelnikami Kuriera Międzyrzeckiego. 
jednakże wspomnieńjest taki ogrom, że w tym 
miesiącu pragniemy opowiedzieć Wam - dro­
dzy czytelnicy o najpiękniejszym , według nas, 
mieście na świecie- Paryżu . Jeśli nic nie stanie 
na przeszkodzie, to w przyszłym miesiącu po­
dzielimy się z Wami wrażeniami z pobytu w 
zaprzyjaźnionej z nami szkole w Malto t, w Nor­
mandii. 

Sprzyjający los pozwolił, byśmy w ponie­
działkowy poranek stanęli u stóp Pa1yża. Auto­
kar opuściliśmy na wyspie La Cite, gdzie znaj­
duje się jedna z najpopularniejszych, a przy 
tym najpiękniejszych, katedr Europy-NotJ-e 
Dam e. 

Katedra wyrosła na miejscu wcześniejszej 
bazyliki chrześcijańskiej, a jej budowę rozpo­
częto w 1163 roku . Koniec budowy hist01ycy 
datują na rok 1345. To właśnie w tej świątyni, 
uważanej w czasie Wielkiej Rewolucji za Swia­
tyn ię bogini Mądrości, w 1804 roku papież Pius 
VII koronował Napolena I. 

Kolejnym punktem programu dnia był 
Luwr. Zanim jednak podążyliśmy w jego kie­
runku, zboczyliśmy z drogi, by móc podziwiać 
renesansowy gmach, obecną siedzibę władz 
miejskich, a przez pięć wieków swiadka pu­
blicznych egzekucji-ratusz. Po drodze jeszcze 
tylko Pont des Alts łączący gmach Instytu Fran­
cuskiego oraz Akademii Francuskiej i jeste­
śmy na miejscu. 

Luwr-muzeum, w któ1ym figuruje 400 ty­
sięcy dzieł znajdujących się w poszczególnych 
działach, począwszy od starożytnego Egiptu, 
Grecji, czy Rzymu po sztukę otientalną, od sztu­
ki średniowiecznej po nowoczesną rzeźbę, czy 
wreszcie Skarbiec Królewski i ogromne zbio­
IY malarstwa. Warto dodać, iż projekt "Wiel­
kiego Luwru" powstał z inicjatywy prezydenta 
Republiki Francuskiej Francois Mitterand'a, 
któ1y w 1981 roku powziął decyzję przebudo­
wy otoczenia pałacu. Całkowite przekształce­
nie Luwru z pałacu w muzeum oraz budowa 
Piramidy nastąpiło wraz z otwarciem Skrzy­
dła llichelieu przypieczętowanym datą 20 li­
stopada 1993 roku, czyli dwieście lat po udo­
stępnieniu jego zbiorów publiczności. 

Z Luwru Ogrodem Tuileries, obok Łuku 
Caroussel, odcinkiem długości jednego kilo­
metra przeszliśmy do Placu Zgody. 

W czasie Rewolucji ustawiono tam giloty­
nę, której ostJ·ze zgładziło wiele wybitnych oso­
bistości owych czasów, począwszy od króla 
Ludwika XVI i jego żony Marii Antoniny, a skoń­
czywszy na Madame Roland i Robespierze.Plac 
nazwano Placem Zgody w roku 1795. Obecnie 
na środku placu stoi wielki egipski obelisk, z 
jednej ze świątyń Luksoru, podarowany Ludwi­
kowi Filipowi w 1831 roku przez Mahomeda 
Alego. Obelisk ma 23m wysokości i poklyty 
jest hieroglifami ilustrującymi bohaterskie czy­
ny faraona Ramzesa II. 

Stamtąd najsłynniejszą ulicą świata- Pola­
mi Elizejskimi podążyliśmy ku Łukowi Trium-

KURIER MIĘDZYRZECKI 

falnemu. Na szczycie wzgórza Chailloit znaj­
duje się ogromny Place de Gaulle, od którego 
rozchodzi się promieniście dwanaście szero­
kich arterii. Pośrodku placu stoi monumental­
ny Łuk Triumfalny, którego budowę rozpo­
czął Chalgrin w 1806 roku na polecenie Napo­
leona, chcącego uczcić w ten sposób zwycię­
stwo Wielkiej AJ·mii. 

Tak upłynął poniedziałek. A wtorek ? 
Wtorek rozpoczeliśmy od zwiedzania jed­

nego z największych cmentarzy w Paryżu i naj­
bardziej znanych na świecie. Założony został 
przez ojca La Chaise (stąd jego nazwa), spo­
wiednika Ludwika XV. Rozegrały się na nim 
walki Komuny. Stoją tam groby: De Musseta, 
Moliera, La Fontaine'a, Dauedeta, Oskara Wił­
de' a, Apollinaire'a, Balzac'a, Chopin'a, Abelar­
da,i Heloizy, Edith Piaf, Izadory Dunkan oraz 
Jima Morison'a. 

Potem udaliśmy się na teren, na któ1ym od 
1867 roku odbywał się handel żywym inwenta­
rzem. Stał się on później parkiem La Vilette (o 
powierzchni 35 ha), a od 1979 roku miejscem 
najwiekszego muzeum, jakie kiedykolwiek po­
święcono nauce i technologii. Znajduje się tam 
Geode (olbrzymia półkolista sala projekcyjna) 
Grand e Wall e Gedna z najpiękniejszych budow­
li XIX w.) i Zenith-sala widowiskowa. 

Tego też dnia czekała na nas jeszcze jedna 
atrakcja-wzgórze Montmartre z bazyliką Sa­
cre-Coeur. 

Bazylika została wzniesiona w 1876 roku ze 
składek narodowych, a zaprojektowano w sty­
lu bizantyjsko-romańskim. Znajdująca się z tyłu 
czworoboczna dzwonnica wysokości 84m mie­
ści słynny Savoyarde, dzwon ważący 19 ton, a 
tym samym jeden z największych na świecie. 

Środa. Muzeum D'Orsay- prasa uważa je 
za największe muzeum w Europie. Tam, gdzie 
obecnie mieści się muzeum, znajdował się kie­
dyś dworzec kolejowy z 16 peronami, hotele z 
400 pokojami, restauracje. Mieszczą się tam 
bogate zbioty Van Gogh'a, Monet'a, Renoir'a, 
Mareau, Galle'a, Cezanne'a, Gauguin'a. 

Następnie była, znajdująca się na końcu Pól 
Marsowych, Szkoła Wojskowa, do której 
uczęszczał Napoleon Bonaparte, a którą ukoń­
czył również absolwent naszego liceum- Grze­
gorz Jeleński. Potem udaliśmy się do Pałacu 
Inwalidów, grobowca Napoleona I i Muzeum 
A11nii-słynącego ze swoich zbiorów na całym 
świecie. Trzeci dzień pobytu w Pa1yżu zainau­
gurował wjazd na Wieżę Eiffel' a- sym boi PaJy­
ża , nazywany przez jego mieszkańców " Żela­
zną Damą". Wzniesiona na Wystawę Światową 
w 1899 roku budowla wzbudziła w nas podziw, 
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rie. 
Przed nami kolejny, ostatni już dzień, po­

bytu w Patyzu. Dzień pełen wrażeń i niesamo­
witych atrakcji. Skoro świt była Dzielnica Ła­
cińska: Panteon ze słynnym napisem: "Wiel­
kim ludziom, wdzięczna Ojczyzna" (krypta znaj­
dujaca się w świątyni mieści groby wielu zna­
nych ludzi: Hugo, Zoli, Woltera, Mirabeau, Ro­
usseau, Marii Curie-Skłodowskiej); jeden z naj­
słynniejszych uniwersytetów Świata-Sorbona z 
grobowcem kardynała llichelieu w przyuniwer­
syteckim kościele. Były też Ogrody Luksem­
burskie jak zwykle wypełnione grupami mło­
dych ludzi i studentów. W godzinach południo­
wych dotarliśmy do Centrum Pompidou i do 
najstarszej dzielnicy Pa1yża, najbardziej tętnia­
cej życiem, Forum de Halles. 

Następnie przenieśliśmy się na dziedziniec 
Pałacu Sprawiedliwości, aby przez sklepiony 
pasaż przejść do Świętej Kaplicy, arcydzieła 
gotyckiej architektllly. 

Kolejną atrakcją dnia było Muzeum Figur 
Woskowych,w któtym największe nasze zain­
teresowanie wzbudziły takie postacie jak: Ma­
ryline Monroe, Ronaldo, Claudia Shi:ffer, Bo­
Jys Jelcyn, papieżJan Paweł II. Uwieńczeniem 
dnia była La Defense-dzielnica XXI w. 

Z zachodzącym słońcem zamknęliśmy je­
den z rozdziałów historii naszej wycieczki-roz­
działu o międzyrzeckich licealistach w Pa1yżu. 

c.d.n. 
Agnieszka Dżumaga 

i Marlena Sobolewska 
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Wszystko zaczęło się na począt­
ku bieżącego roku, kiedy to funda­
cja teatralna "WIERZBAK" z Pozna­
nia zorganizowała spotkanie z mię­
dzyrzecką młodzieżą, zaaranżowa­
ne przez pana Bogdana Wąsiela -
Międzyrzeczanina, reżysera i akto­
ra teatru "WIERZBAK". Można by 
powiedzieć, że właśnie dzięki nie­
mu istnieje "TETATET". Wyżej 
wspomniane spotkanie odbyło się 
w marcu tego roku. Wzięła w nim 
udział młodzież z dwóch między­
rzeckich szkół: Liceum Ogólno­
kształcącego i Liceum Ekonomicz­
nego. Rozpoczęto je spektaklem 
przygotowanym przez aktorów po­
znańskiego teatru, który był oglą­
dany przez około 200 osób. Następ­
nie odbyły się tak zwane warsztaty 
teatralne- uczestniczyła w nich tro­
chę zredukowana już grupa, liczą­
ca mniej więcej 40 osób, z których 
po pewnym czasie zostało kilkana­
ście . Członków tej niewielkiej grup­
ki uznano za najlepszych. Liderzy 
zostali zaproszeni do Przytoku, 
gdzie organizowane były kolejne 
warsztaty, mające na celu pomoc w 
założeniu grupy teatralnej. W zaję­
ciach brała też udział młodzież z 
Gubina, gdzie również w tym roku 
gościła fundacja "WIERZBAK". 

Młodemiędzyrzeckie talenty po­
stanowiły po powrocie do rodzinne­
go miasta zrobić "coś" dla swoich 
rówieśników. Mieli oni w planach 
spektakle, koncerty, wieczorki po­
etyckie - czyli spotkania związane 
ze sztuką. Chcieli stworzyć grupę 
ambitniejszą, sięgającą po rzeczy 
trudniejsze, a zarazem ciekawsze 

niż koncerty disco-polo, czy impre­
zy typu "DNI MIĘDZYRZECZA", 
na których młodzi ludzie nie mogą 
znaleźć sobie miejsca i szukają 
"mocnych wrażeń", o czym infor­
mował nas niedawno pan DARIUSZ 
BROŻEK w jednym z wydań "Ga­
zety Lubuskiej". 

Członkowie 'TETATET" swoje 
plany postanowili realizować od za­
raz. Na początku spotykali się wnie­
zwykle małej salce w Liceum Eko­
nomicznym. Robili tam plakaty i 
próby do swojego pierwszego pro­
fesjonalnego przedstawienia. Naj­
pierw narodził się pomysł o gale­
rii, jednak później młodzi aktorzy 
ustalili, iż lepszy będzie spektakl. 
Koniec końców przygotowali za­
równo galerię jak i spektakl. Odbył 
się także happening na ulicach Mię­
dzyrzecza. Wszystko to opowiada­
ło o ich problemach- o tym, co na­
prawdę męczy młodych. Chcieli 
pokazać międzyrzeczanom i nie tyl­
ko, że winnymi postępowania 
współczesnej młodzieży są również 
dorośli. 

Prace przygotowawcze były nie­
zwykle intensywne. Wszyscy człon­
kowie grupy włożyli w nie mnóstwo 
wysiłku. Wiellde "boom" nastąpiło 
20 czerwca. Niestety wbrew ocze­
kiwaniom 'TETATET" okazało się, 
że zainteresowanie było znikome. 
Co prawda spektakl, który miał 
miejsce na międzyrzeckim zamku, 
oglądało około 100 osób, jednak 
reakcja ogółu mieszkańców była 
bardzo zróżnicowana (owe 100 
osób było zachwycone programem, 
lecz pozostali uznali go za chwilo-

·W Międzyrzeczu powstała nowa firma pod nazwą 
AGENCJA USEUG BIUROWYCH Spółka z o.o .. 

w Międzyrzeczu przy ul. Waszkiewicza 2, która świadczy usługi w 
zakresie: 

l. Obrotu Nieruchomościami : 
kupno i sprzedaż nieruchomości ,pośrednictwo w obrocie nierucho­

JTIOściat"I,li, wynajmowąńi;obiektówna zlecenie ,obrót ziemią i terenami 
p~dowlanyrni , . ·;; · ,, 
'"' Q. l;.!~łiigi Ra~hu.~~~~ó- 'Księgowe: . 

obsł~ga księg9\\ra firm'\ ;prowadz~nie ksiąg rachunkowych ,zeznania 
+Qądatkówe-roczne· , ' aorądztwo podatkowe, 
';:::;g' . Usługi Gospódarcże: 

sporządzanie planów gospodarczych- biznes planów ,sporządzanie o po-
niL gospodarczych i prowadzenie badań marketingowych , 

4. Doradztwo prawne : 
pełna obsługa prawna. przez Kancelarię. Prawno- Adwokacką z Gorzo-

wa Wlkp. , · · 
"· Nasza1Agencja zapewniakompleksową i licęncjonowaną obsługę 
,'fe węzystkich wlw z~gądnieniach. Firma powst~ła po to aby pomóc 
; ~j:>Ołe.§zeństwu powiatiFrniędzyrzeckiego. W Agencji pracują doświad­
czeni i Wysoko wykwalifikowani pracownicy posiadający umiejętno­
ści obsługiwania osób fizycznych i prawnych. 

:Agencja pracuje od poniedziałku do piątku w godzinach od 9.00 do 
17.00, a w soboty od 10.QO do 13.00. Telefon do nas 095-7411879. 

Zapraszamy ! ! i 
Zarząd Spółki 

wy "impuls" młodych, nie potrafiąc 
uszanować ich poświęcenia; zda­
niem 'TETATET" powodem takie­
go podejścia był po prostu brak zro­
zumienia sensu zaprezentowanych 
przez nich scen). Zrywano plakaty 
obwieszczające o przedstawieniu. 
Członkowie 'TETATET" spotykali 
się nawet z różnego rodzaju u bliże­
niami skierowanymi w ich stronę. 
Tak więc praktycznie cała ich pra­
ca poszła na marne. 

Po tym incydencie można by się 
spodziewać, że 'TETATET" się roz­
padnie. Jednak tak się nie stało. 
Międzyrzecka grupa nie poddała 
się, postanowiła dalej egzystować. 

Dowodem świadczącym o "nie­
śmiertelności" grupy był choćby 
fakt, iż w październiku '98 przyje­
chała do Międzyrzecza, a dokład­
niej do 'TETATET'' zainspirowana 
przez wspomnianego już p. Bogda­
na Wąsiela Telewizja Polska S.A., 
ściślej mówiąc program młodzieżo­
wy pt. "ROWER BŁAżEJA". "Ak­
cja" rozegrała się koło Pomnika 
Tysiąclecia w M-czu. Przez telewi­
zję teatr chciał powiedzieć, że jest, 
że istnieje. Ich celem nie była chęć 
bycia oglądanymi przez całą Pol­
skę. Chcieli po prostu, aby w koń­
cu międzyrzeczanie i okoliczni 
mieszkańcy ich zauważyli i dostrze­
gli, że ów grupa ma swoje cele i 
ambicje, do których dąży i wciąż 
stara się osiągać. O tym jak zinter­
pretowane zostały idee przekazy­
wane przez 'TETATET'', wiedząjuż 
sami odbiorcy. Faktemjestjednak, 
że teatr nie tworzy dla siebie, lecz 
przede wszystkim dla zwykłych lu-

dzi, stawiając na pierwszym miej­
scu swych rówieśników, ale też i 
małe dzieci. 

W związku z tymi ostatnimi mają 
pewien plan. Głównie chodzi o dzie­
ci pochodzące z patologicznych ro­
dzin, których niestety jest coraz wię­
cej.. . W związku z nadchodzącymi 
świętami Bożego Narodzenia, 'TE­
TATET'' już przygotowuje się do ak­
cji charytatywnej, mającej na celu 
zbiórkę pieniędzy przeznaczonych 
na prezenty dla biednych dzieci. To, 
w jakim stopniu plan grupy zostanie 
zrealizowany zależy w dużej mierze 
od nas - międzyrzeczan. Myślę , a 
przynajmniej mam nadzieję, że tym 
razem ich nie zawiedziemy. .. 

Obecnie teatr 'TETATET" pro­
wadzi swoje próby w piwnicy jed­
nego z bloków na osiedlu PIA­
STOWSKIM - można się więc do­
myślić, w jakich warunkach pracu­
ją ... A przecież nie potrzebują wie­
Je. Wystarczyłaby im sala, w której 
mogliby mieć próby. W tym miej­
scu pragnę zwrócić się w ich imie­
niu z prośbą do ewentualnych spon­
sorów ... Chętni proszeni są o zgło­
szenie się do redakcji Kuriera Mię­
dzyrzeckiego. 
Podsumowując stwierdzam, że 

międzyrzecki teatr dokonał wiele. 
Za to należą się im gratulacje. J ed­
nak grupa chce dalej pracować, co 
cały czas jest utrudniane. Tak więc 
zwracam się z apelem do mieszkań­
ców Międzyrzecza: POMÓŻCIE 
IM! - wiem bowiem, że nie jest to 
trudne. Wystarczy tylko uwierzyć 
w młodzież. Spojrzeć na nią trochę 
innymi kategoriami. Życzę więc 
dużo szczęścia i powodzenia teatro­
wi "TETATET", a nam samym­
międzyrzeczanom możności zrozu­
mienia sensu istnienia grupy- a jest 
on naprawdę godny podziwu. 

Agnieszka Torzyńska 
(kl. la LO 

Przewielebnemu Ks. Proboszczowi (l 
Andrzejowi Tymczyjowi 

oraz wszystkim przyjaciołom i życzliwym nam parafianom 
D -za odprawioną Mszę św. w intencji 

jubileuszu 50-lecia naszego małżeństwa ~ 
-za modlitewną z nami obecność i za wszystkie nadesłane 

D życzenia najserdeczniejsze podziękowania 
składają jubilaci =~~'~"'!""'!"'~ 

Halina i Czesław Glińscy ~~~=m:H3 

Uczniowie, nauczyciele i dyrekcja Liceum Ogólno­
kształcącego im. H. Święcickiego w Międzyrzeczu skła­
dają FIRMIE EKSPOL S.C. Międzyrzecz ul. Słoneczna 
serdeczne podziękowania za życzliwą pomoc w zor­
ganizowaniu pobytu grupy uczniów z Francji przy­
byłych do Międzyrzecza na zaproszenie naszej szko­
ły w czerwcu 1998 r. 

W imieniu społeczności Liceum Ogólnokształcącego 
Dyrektor mgr Bożena Bortnowska 
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•• Nigdy nie spędzałam Bożego Narodzenia we 
Francji, ale kilka razy elalam się ponieść rado­
snej atmosferze oczekiwania na święta, która 
ogarnia, miastajuż pod koniec listopada. Wte­
dy to Champs Elysees rozbłyskują milionami 
lampek, a witryny w starym paryskim domu 
towarowym "Samaritaine" słynącym z najwi ęk­
szego działu zabawek, zamieniaj ą s ię w praw­
dziwy teatr. Te ruchome wystawy przenoszące 
nas w świat pozytywek i mechanizmów, które 
por uszają porcelanowe lalki o bladych obli­
czach, drewniane konie i powozy, przyciągają 
tłumy paryżan ciekawych ,co też nowego wy­
myślono w bieżącym roku. 

JOYEUX N EL 

Parniętam również , jak podczas bytności w 
Clermont-Ferrand zamarłam z wrażenia na wi­
dok inwazji Mikołajów czyli dziesiątek czer wo­
nych kukiełek z workami uwieszonych w naj­
różniejszych pozycjach na linach na gmachu ol­
brzymiej księgarni FNAC. Centra nawet naj­
mniejszych miast toną w girlandach lampek. 
Święta zatracają bowiem we Francji swój sakral­
ny charakter i stają s ię wielkim przedsi ęwzię­

ciem handlowym, w którym chodzi o to , by 
oszołomionego klienta zmusić do użycia plasti­
kowego pieniądza czyli tak powszechnej w uży­
ciu kar ty kredytowej . 

czyli francuskiego Gwiazdora. Mają też Fran­
cuzi swoje Koluszki czyli Libourne, gdzie trafia 
co roku 458 000 nie doręczonych listów z proś­
bą o wymarzoną zabawkę. W starych domach 
Pere Noe! dostawał się do domu przez kominek, 
ellatego ustawiano przy nim buty i wieszano poń­
czochy wypełnione nazajutrz prezentami. 
Wszystko było cudowne i tajemnicze. Mam jesz­
cze w domu taka francuską bajkę z obrazkami o 
Bożym Narodzeniu, ulubioną książeczkę dzie­
ciństwa. Teraz zamówić mażnaw agencji "Gag­
a- Gogo" profesjonalistę, który sprawnie i szyb­
ko wręczy co trzeba zdezorientowanym dzie­
ciakom. 

hewetki. Sami nie wyobrażają sobie wigilii bez 
ostryg, ślimaków i... indyka faszerowanego wą­
tróbkami drobiowymi, polanego armagniac i ob­
łożonego kasztanami / takimi oczywiście z placu 
Pigalle, które Zuzanna lu biła tylko jesienią/. Słod­
kim ukoronowaniem wieczerzy jest specjalne cia­
sto-"buche cle Noe!''- rodzaj cieniutkiego zwija­
nego z hemem biszkopta, który wyglądem przy­
pomina konar drzewa. Oczywiście znają też Fran­
cuzi pasterkę, ale w wielu parafiach brakuje księ­
ży, by odprawić tę messe de minuit. Kościoły są 
jednak pełniejsze niż zwykle, a do NotreDamew 
Paryżu przybywa 6000 wiernych czyli 3 razy wię­
cej niż zazwyczaj. 

Dzieci, takjak u nas, pisują listy do Pere Noel 

Mają Francuzi choinkę, ale nie znają opłatka, 
tradycji dodatkowego nahycia czy tylu pięlmych 
kolęd co my. Króluje oczywiście "Douce nuit, sa­
inte nuit", czyli ń·ancuska wersja "Cichej nocy". 
Poważne różnice tycząjednak menu. a wzmian­
kę o polskim karpiu wigilijnym Francuzi hzywią 
twarz z obrzydzenia. Karp to dla nich takie nieja­
dalne paskudztwo, jak dla nas żaby, kraby czy 

Ciekawostką jest również to, że Noe] we 
Francji to tylko jeden dzień świąteczny- 25 grud­
nia. Nazajutrz, kiedy my nadal leniuchujemy, 
Francuzi śpieszą do pracy, narzekając na peł­
ne brzuchy i puste portfele. Ale święta mają 
swoje prawa: "la fete, c'est la fete". 

Życzę wszystkim JOYEUX NOEL. 
Anna Górzna 

Świeta Bożego Narodzenia są w Skandynawii, podobnie jak w większości krajów 
Europy, najważniejszym okresem w roku. Już od początku grudnia ulice i witryny skle­
powe przyciągają wzrok feerią świateł , zielonych girland i świątecznych ozdób. 

We wszystkich centralnych punktach miast i miasteczek pojawiają się bogato oświe­
tlone, duże świerki. Dania jest jednym z największych producentów i eksporterów 
bożonarodzeniowych drzewek i chyba nigdzie nie są one tak dorodne i tak troskli­
we hodowane jak tu. Znani z pro-ekologicznego podejścia i z natury gospodarni 
Duńczycy znajdują nabywców całych świerkowych plantacji już na kilka dni przed 
terminem dostawy, tak aby uzyskane odpowiednio wcześniej fundusze po­
zwoliły na natychmiastowe zagospodarowanie aktualnie wycinanych areałów. 
Sprzedawane są także same zielone gałęzie , pozyskiwane z dolnych partii 
drzew bez konieczności ich wycinania - las zarabia na siebie wiele razy. 

Okres przedświąteczny, to okres zakupów. Duńskie browary, także te zna­
ne tylko lokalnie, dostarczają świątecznego piwa (Julebryg) . Pojawia się 
także limitowana seria Akvavitu - białej skandynawskiej wódki w świątecz­
nej szacie. l choć to te dwa trunki do niedawna z reguły pojawiały się na 
świątecznych stołach, można przypuszczać , że w tym roku znajdzie się 
na nich czerwone importowane wino, w którym z roku na rok coraz bar­
dziej rozsmakowują się Duńczycy. 

Przedświąteczna gorączka umiejętnie podsycana przez handel , który kusi mnóstwem 
"okazji" i "przecen" (zdrowy rozsądek nakazuje ujęcie tych określeń w cudzysłów), dla 
Polaka może wydawać się jakby mniej szalona i spokojniejsza niż w naszym kraju . 
Duńczycy nie wydają tak ogromnych pieniędzy na bożonarodzeniowe sprawunki jak 
choćby Amerykanie. Prezenty, które podarują sobie Duńczycy w Wigilię , nie są też 
najczęściej praktycznej natury, jak to jeszcze dość często bywa u nas i z pewnością nie 
muszą być bardzo kosztowne. 

Pon ieważ to właśnie do ducha świąt przywiązuje się tu największą uwagę , nastrój w 
domu tworzą swiąteczne ozdoby, wśród których nie może zabraknąć zawieszonych w 
oknach "silhouetter"- ażurowych wycinanek z grubego, kolorowego kartonu ; parapety, 
zazwyczaj zastawione bibelotami i zie l enią , czerwienią się o tej porze roku intensywny­
mi odcieniami gwiazdy betlejemskiej a wzrok przyciągają półkoliste świeczniki , które od 
niedawna można spotkać także w Polsce. Drzewko świąteczne zostaje o ile to tylko 
możliwe umieszczone centralnie - tak, by można było w wieczór wigilijny po kolacji 
tańczyć wokół niego śpoiewając kolędy. 

Osobną sztuką jest nakrycie stołu - nie przywiązuje się tu wagi do białego obrusa, 
nie ścieli się stołu siankiem- jest to jednak zawsze stół bardzo odświętny, ze stroikiem 

• i koniecznie nieodłącznym atrybutem udanego posiłku w tej części świata - śwecami . 
Sztuka polega na iście północnej powściągliwości i umiarze, zadbaniu o detale tak, by 
podkreślić uroczystość chwili i doskonalość posiłku . 

A celebrować posiłek Duńczycy potrafią jak rzadko który naród. W wilię Bożego Na­
rodzenia, po nabożeństwie, na które udaje śe część osób około godz. 16.00, przygoto-

wuj e się kolację: posiłek, do którego zasiada się w rodzinnym gronie o siódmej wieczór, 
nie jest postny. Duńczycy spożywają tego dnia indyka, kaczkę , gęś , dotowane i pieczo­
ne ziemniaki , ciemny sos, oraz sałatkę z czerwonej kapusty. Z cz~sów, gdy Skandyna­
wowie spożywali przez cały rok solone mięso i tylko po uboju na Swięto Łucji {13 grud­
nia) mieli możliwość jedzenia świeżej wieprzowiny, pozostała tradycja spożywania szynki 
i pieczeni wieprzowej w Wigilię. Szwedzi natomiast zaczynają swą kolację od tzw. 
szwedzkiego stołu , na którym nie może zabraknąć śledzi , wędzonych kiełbas , domo­
wej szynki czy pasztetu z wątrubek. Pojawia się także lutfisk- suszona ryba, pamiątka 
po średnio- wiecznym poście poprzedzającym Boże Narodzenie, na stałe wpisana w 

wigilijny jadłospis choć Skandynawowie są już przecież protestantami 
od ponad czterystu lat. 

Wspólnym dla Skandynawów deserem kończącym 2-3 godzinną wigi­
lijną besiadę jest pudding ryżowy z migdałami i sosem wiśniowym. Znalaz-

ca jedynej ukrytej w deserze połówki migdała zostaje nagrodzony prezen­
tem- najczęściej słodką niespodzianką. 

Po kolacji , przy kawie, ciasteczkach imbirowych, owocach i orze­
chach nadchodzi czas zabawy. W Danii popularne jest rzucanie 
dwiema kostkami do gry tak, by wyrzucić szóstki. Ten , komu to sę 
udało . otrzymuje mały prezent z puli przygotowywanych wcześniej 

przez uczestników zabawy podarków. Gdy wszystkie prezenty trafią 
już do graczy, następuje moment kulminacyjny- gospodarz spotkania 

nastawia minutnik i chodzi o to , by zanim zadzwoni zdobyć (wyrywając , 
oszukując i goniąc się po pokoju) jak najwięcej paczek. l choć dla wielu 

czytelników całe to zamieszanie w dniu tak uroczystym może się wydawać 
co najmniej dziwne, D uńczycy bawią się jak dzieci ; chodzi o to , by wspólnie miło 
spędzić czas i nie znam innego miejsca na świecie gdzie na tę wspan iałą czyn­
ność znaleziono by jedno wszechogarniające treść określenie: "hygge". Zaś pre­
zentem w tej zabawie może być wszystko pomiędzy niebem a ziemią np . ... kilo­
gram ryżu czy tani szampon do włosów . 

l gdy ucichną już wesołe piski i całe to zamieszanie , syci po pysznej kolacji , 
zadowoleni ze swego towarzystwa, z rozpalonymi policzkami wezmą się za ręce 
i śpiewając kolędy zatańczą wokół bożonarodzeniowego drzewka, pod którym 
czekać już będą prezenty. Spędzą dwa kolejne dni odpoczywając , roz mawiając i 
odwiedzając rodzinę , i jeszcze raz spotkają się przy wspólnym posiłku w drugi 
dzień świąt , delektując się śledziami na kilka sposobów, makrelą w pomidorach, 
małżami , klopsikami z mielonego mięsa , typowymi duńskimi kiełbaskami (medi­
sterpolse) , pieczonymi ziemniakami; do tego sałatka z kapusty, pieczywo a na 
deser sery i owoce. 

l choć mogłoby się zdawać , że Święta w protestanckiej Danii będą bardzo różne od 
naszych, to jednak to, co najważniejsze w wymiarze niereligijnym, pozostaje niezmien­
ne pod każdą szerokością geograficzńą - to specjalny czas dla rodziny i bliskich, prze­
pełniony andersenowskim Duchem Świąt Bożego Narodzenia rodem z "Opowieści Wi­
gilijnej". Chwila na zatrzymanie się i refleksję , o którą trudno wszędzie tam, gdzie ludzie 
próbują schwytać każdą chwilę , być najlepszym, odnieść sukces; gdzie tak często są 
obok najdroższych lecz nie mają czasu a może nawet nie wiedzą jak być z nimi- czy to 
będzie Jutlandia czy Międzyrzecz . 

Beata Nowacka 
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ŚWIĘTA PO FRANCUSKU 
N oel - francuskie Boże N atodzenie to przede wszystkim czas spo­

tkania rodzinnego. A jako, że całość życia we Francj i toczy się w rytm 
jedzenia i przy jedzeniu, jest to dodatkowa okazja, aby rodzinę zespolić, 
pogłębiać wzajemne więzy. Jest więc choinka pięknie przystrojona, pre­
zenty, które będzie można otworzyć po Pasterce i oczywiście odpowied­
nio przygotowane przez Panie domu "Menu". A w nim: indyk nadziewany 
z kasztanami, poprzedzony zakąskami (mogą to być owoce morza: krewet­
ki, małże, ostrygi, homary, langusty w przepysznych sosach) . Po daniu 
głównym następuje pora na degustację niezliczonej ilości serów (we Fran­
cji ich rodzajów jest więcej niż dni w roku) , do których podaje się z reguły 
zieloną sałatę w sosie winegret A na deser wyroby cukiernicze najlepiej 
czekoladowe, jak sękacz Bożonarodzeniowy, gdyż Noel, to okres najwięk­
szej konsumpcji słodyczy. Gdy kończy się wielogodzinny posiłek, część 
biesiadników udaje się na Messe de Minuit (Mszę o Północy) na spotka­

nie z tradycj ą i 
wiarą. To w 
trakcie jej trwa­
nia, pracowity 
PAPA Noe! 
(czyli Święty 
Mikołaj) rozno­
si prezenty. 

Z pozdro­
wieniami. 

Edyta 

ZARZĄD GMINY w MIĘDITRZECZU 
informuje, że posiada 

do sprzedaży LOKALE MIESZKALNE znajdujące si ę w 15-lokalo­
wym budynku nr 43 położonym w Kęszycy Leśnej wraz ze sprzedażą 
ułamkowej części gruntu działki nr 195/65 o pow. 1.208 ml , dla której 
Sąd Rejonowy Wydział Ksiąg Wieczystych w Międzyrzeczu prowadzi 
księgę wieczystą KW nr 27981. 

W budynku został przeprowadzony kapitalny remont, między innymi: 
nowe instalacje CO, wodno-kanalizacyjna, elektryczna, gazowa. Budy­
nek położony jest w odległośc i 200 m od jeziora i otoczony jest lasem 
sosnowym. 

l) lokal nr l o pow. 39,26 m 2 , położony jest na parterze, składają­
cy się z dwóch (2) pokoi , kuchni , łazienki i przedpokoju. Do lokalu przy­
należy piwnica o pow. 8,40 m2 oraz udzi ał 5/ 100 w gruncie i innych 
częściach wspólnych budynku 

Cena gruntu w udziale 5/100 
Cena lokalu 
Razem cena 

271,80 zł 
47.293,15 zł 
47.564,95 zł 

2) lokal nr 2 o pow. 49,69 m 2 , położony jest na parterze, składają­
cy si ę z dwóch (2) pokoi, kuchni , łazienki i dwóch (2) przedpokoi. Do 
lokalu przynależy piwnica o pow. 4,80 m2 oraz udział 6/ 100 w gruncie i 
innych częściach wspólnych budynku 

Cena gruntu w udziale 6/100 
Cena lokalu 
Razem cena 

326,16 zł 
59.804,14 zł 
60.130,30 zł 

3) lokal nr 5 o pow. 72,28 m 2 , polożony jest na parterze, składaj ą­
cy się z trzech (3) pokoi, kuchni , łazienki , przedpokoju i korytarza. Do 
lokalu przynależy piwnica o pow. 13,50 m2 oraz udział 10/ 100 w grun­
cie i innych częściach wspólnych budynku 

Cena gruntu w udziale 10/100 
Cena lokalu 
Razem cena 

543,60 zł 
94.126,40 zł 
94.670,00 zł 

Kupno wymienionych wyżej mieszkań odbywać się będzie na nastę­
pujących zasadach: 

- pier wsza wpłata w wysokośc i 30% war tości lokalu płatna przed za­
warciem umowy notarialnej, 

- pozostała część wartości rozłożona będzie na 3 raty roczne, płat­
ne do 30 listopada każdego roku , rewaloryzowanej średniorocznym 
wskaźnikiem wzrostu cen towarów i usług konsumpcyjnych za rok 
poprzedni. 

W przypadku równorzędnych wniosków na dany lokal, decydować 
będzie oferowana wysokość pierwszej wpłaty. 

Informacji udziela Wydział Gospodarki Mieniem i Rolnictwa, te!. (095) 
741-28-46 wew. 47lub 61. 

ZARZĄD GMINY w MIĘDlYRZECZU 
ogłasza 

II PUBLICZNY PRZETARG USTNY OGRANICZONY 

dla kandydatów do Spółdzielni Mieszkaniowych z terenu wojewódz­
twa gorzowskiego 

na sprzedaż działek budowlanych położonych w Międzyrzeczu 

Zgodnie z miejscowym planem zagospodarowanie prze­
strzennego miasta Międzyrzecz zatwierdzonym uchwałą Rady 
Miejskiej w Międzyrzeczu Nr :XX:IX/225/97 z dnia 29.04.1997 
r. ogłoszoną w Dz. Urzęd. Woj. Gorzowskiego Nr 6/97 poz. 77 z 
dnia 06.08.1997 r. teren działek od 35/126 do 35/132 poło­
żonych w Międzyrzeczu przy ul. Długiej oznaczony jest 
symbolem na planie 46 a MJ, 46b MJ i przeznaczony jest na 
cele: zabudowy mieszkalnej jednorodzinnej, budownictwo to­
warzyszące i usługi nieuciążliwe . 

Działki podlegają wyłączeniu z produkcji rolnej na podsta­
wie ustawy z dnia 22 lutego 1995 roku o ochronie gruntów 
rolnych i leśnych (Dz. U. Nr 16) . 

Osoby, które chcą wziąć udział w przetargu powinny spełnić 
następujące warunki: 

l ) być kandydatem do spółdzielni mieszkaniowej objętym 
listą prowadzoną przez wojewodę lub zarejestrowanym w spół­
dzielni mieszkaniowej , 

2) nie mieć zaspokojonych potrzeb mieszkaniowych (tzn. nie 
posiadać samodzielnego mieszkania, bądź mieszkać w lokalu, 
w którym na osobę przypada mniej niż 5m2 powierzchni miesz­
kalnej ) 

3) w dniu 31 grudnia 1990 r. mieć zgromadzony wymagany 
wkład mieszkaniowy. 

i przedłożyć zaświadczenia ze Spółdzielni Mieszkaniowej po­
twierdzające spełnienie powyższych warunków do dnia 27 li­
stopada 1998 r. w Wydziale Gospodarki Mieniem i Rolnictwa 
tut. Urzędu, ul. Rynek 7, pokój nr 203 . 

Przetarg odbędzie się w dniu 07 grudnia 1998 r. o godz. 
11.00 w Urzędzie Gminy w Międzyrzeczu ul. Rynek l. 

Wadium w podanej wysokości należy wpłacić w kasie Urzę­
du Gminy w Międzyrzeczu ul. Rynek 7 w dniu 04 grud­
nia 1998 r. w godz. od 8.00 - 10.00. 
Wpłacone wadium będzie wypłacone w dniu przetargu o 

godz . 14.00 w kasie tut. Urzędu . Wadium wpłacone przez 
uczestnika, który wygrał przetarg zalicza się na poczet ceny 
sprzedaży. 

Termin uiszczenia ceny pomniejszonej o wpłacone wadium 
upływa w dniu zawarcia umowy notarialnej nie później jed­
nakjak w ciągu 30 dni od daty odbycia przetargu. Niedotrzy­
manie tego terminu powoduje przepadek wadium a przetarg 
czyni niebyłym. 

Informacji na t emat przetargu udziela Wydział Gospodarki 
Mieniem i Rolnictwa, tel. 741-28-46 wew. 47lub 61. 

Zastrzega się prawo odwołania przetargu bez podania przy­
czyn, unieważnienia przetargu lub uznania, że przetarg nie 
dał rezultatów. 
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Pod tym tytułem co miesiąc 
będę polecać Państv;u filmy do 
obejrzenia w kinie "SWIT" Mię­
dzyrzecz. Wychodzę z założenia, 
że widzowie posiadają tak zróż­
nicowane gusta, iż każdy powi­
nien znaleźć coś dla siebie. 
Uwielbiam oglądać filmy i zgod­
nie podpisuję s i ę pod słowami 
Briana De Palmy : " Interesują 
mnie filmy inteligentne, stano­
wiące dla widza wyzwanie". Fil­
my dzielę na takie, które mogę 
oglądać powtórnie, warte obej­
rzenia tylko jeden raz i takie, na 
które zdecydowanie szkoda cza­
su . Z pewnością film, który uzna­
łabym za dzieło powinien wywo­
łać burzliwą dyskusję u widzów 
lub sprowokować do refleksj i, 
kontemplacji, poruszyć we­
wnętrzne nastroje oglądającego. 

W miesiącu grudniu widzom 
wymagającym czegoś głębszego 

od filmu polecam dwa tytuły : 
"Lolita" i "Truman Show". 

Pierwszy jest adaptacją naj­
gło śniejszej i skandalizującej po­
wieści jednego z najwybitniej­
szych prozaików naszego wieku 
Vladimira Nabokova /1899-
1977/, pod tym samym tytułem 
"Lolita" . Główny temat książki 
porusza trudny problem miło­
sno-erotycznego zafascynowania 
dojrzałego mężczyzny ciwuna-

stoletnią pasierbicą. Jest to te­
mat z góry traktowany przez 
większość jako tabu, a więc coś 
zakazanego, mrocznego, zagad­
kowego i trudnego do wyjaśnie­
nia. Powieść ma fascynującą 
strukturę dwuznaczności i wie­
le tajemniczych płaszczyzn. Nie 
wydaje mi się , aby film prezen­
tował tylko tanie sceny erotycz­
ne, ukazane wprost dla głodnych 
sensacji widzów. J estem bardzo 
zaintrygowana, jak wiele z at­
mosfery powieści Nabokova uda­
ło się przenieść na ekran reży­
serowi filmu- Adrianowi Lyne­
owi. Twórcy, który w swoich fil­
mach kilkakrotnie zagłębiał się 
już w krainę seksualnych dyle­
matów i zagadek, między inny­
mi w "9 i pół tygodnia", " Fa­
talne zauroczenie", "Niemoral­
na propozycja". Ciekawy na­
strój w filmie może wytwarzać 
muzyka Ennio Morricone . W 
głównej roli obsesyjnego i udrę­
czonego profesora występuje 
Jeremy Irons, w filmie wystę­
pują również : M elanie Grif­
fith, Frank Langella, Suzann­
na Shephard i Dominique Swa­
in, jako tytułowa Lolita. 

ZARZĄD GMINY w MIĘDZ\'RZECZU 
ogłasza 

II PUBLICZNY PRZETARG USTNY NIEOGRANICZONY 

Zgodnie z miejscowym planem zagospodarowanie przestrzennego mia­
sta Międzyrzecz zatwierdzonym uchwałą Rady Miejskiej w Międzyrze­
czu Nr XXIX/225/97 z dnia 29.04.1997 r. ogłoszoną w Dz. Urzęd. Woj. 
Gorzowskiego Nr 6/97 poz. 77 z dnia 06.08.1997 r. teren działki nr 35/ 
118 położonej w Międzyrzeczu przy ul. Długiej przeznaczony jest pod 
zabudowę mieszkalną i rzemiosło ni euciążliwe - obiekty parterowe z 
dachami wysokimi. 

Działki podlegają wyłączeńiu z produkcji rolnej na podstawie ustawy 
z dnia 22lutego 1995 roku o ochronie gruntów rolnych i leśnych (Dz. U. 
Nr 16). Przetarg odbędzie się w dniu 07 grudnia 1998r. o godz. 
10 .00 w Urzędzie Gminy w Międzyrzeczu ul. Rynek l. 

Wadium w poelanej wysokości należy wpłacić w kasie Urzędu Gminy 
w Międzyrzeczu ul. Rynek 7 w dniu 04 grudnia 1998 r w godz. od 8.00 -
10.00. 
Wpłacone wadium będzie wypłacone w dniu przetargu o godz. 14.00 

w kasie tut. Urzędu. Wadium wpłacone przez uczestnika, który wygrał 
przetarg zalicza się na poczet ceny sprzedaży. 

Termin uiszczenia ceny pomniejszonej o wpłacone wadium upływa w 
dniu zawarcia umowy notarialnej nie później jednak jak w ciągu 30 dni 
od daty odbycia przetargu. Niedotrzymanie tego terminu powoduje prze­
padek wadium a przetarg czyni niebyłym . 

Informacji na temat przetargu udziela Wydział Gospodarki Mieniem i 
Rolnictwa, teł. 741-28-46 wew. 47lub 61. 

Osoby prawne proszone są o przedłożeni e na przetargu aktualnych 
dokumentów określających ich status prawny oraz rękojmię do działa­
nia przedstawicielom ich firm (b ędą przyjęte do przetargu uwierzytel­
nione kserokopie) . 

Zastrzega się prawo odwołania przetargu bez podania przyczyn, unie­
ważnien ia przetargu lub uznania, że przetarg nie dał rezultatów. 

Filmem, który z pewnością bę­
dzie wart obejrzeniajest również 
"Truman Show" w reżyserii 
znanego Petera Weiera, twórcy 
między innymi: "Pikniku pod 
wiszącą skałą" , "Ostatniej fali", 
i "Zielonej karty". Scenariusz do 
filmu napisał Andrew Niccola, 
twórca między innymi "Gattaca­
szok przyszłości" . Obaj Panowie 
potrafią w filmi e wytworzyć at­
mosferę niepokoju i narastające­
go zagrożenia, co gwarantuje 
nam, że film z pewnością nie 
będzie nużący Truman Burbank 
(Jim Carrey) żyje w fikcyjnym 
miasteczku stworzonym specjal­
nie na potrzeby filmu i jest głów­
nym bohaterem serialu telewi­
zyjnego. Jego życie śledzi co­
dziennie 5 tysięcy kamer 
umieszczonych wszędzie , o czym 
nie wie główny aktor. Twórca 
serialu Christof (Ed Har­
ris)chciał, by jego bohater był od­
izolowany od zła. By nie był na­
rażony na doświadczenia, któ­
rym mógłby nie sprostać . Zło , 

zwątpienie, załamania psychicz­
ne - to wszystko nie ma dostępu 
do Seaheaven. Christof opieku­
je się Trumanem, kieruje każ­
dym jego krokiem, chroni przed 
przykrościamiijednocześnie cy­
nicznie go okłamuje. Jest oszu­
stem, pragnie stworzyć Raj , któ­
ry okazuje się więzieniem. Kie­
dy Truman postanawia opuścić 
Seaheaven, Christof próbuje go 
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powstrzymać, przekonując, że to 
jest życie prawdziwe, a świat ze­
wnętrzny jest chory, fałszywy, 

zły Truman żył dotychczas bez­
piecznie, dlatego Christof uwa­
ża, że w świecie zewnętrznym 
nie da sobie rady.Na uwagę za­
sługuj e również fakt , że w filmie 
wykorzystano między innymi 
muzykę Fryderyk a Chopin a i 
Wojciecha Kilara. 

W grudniu w kinie " Świt" bę­
dzie można również obejrzeć ko­
medię parodiującą filmy o mafii 
pt. "Mafia"'. Komedią jest r ów­
nież film w reżyserii Janusza 
Kondratiuka pt. "Złote Runo" 
,którego akcja toczy się w War­
szawie i na Lazurowym Wybrze­
żu . Dwaj "biznesmeni" przepro­
wadzają ryzykowną transakcję fi­
nansową by zdobyć pieniądze na 
łatwe i wystawne życie. Co z tego 
wyniknie? 

Zapraszam do kina. 
Z pewnością widzów ucieszy 

najnowsza adaptacja słynnego 
bohatera literackiego ZORRO, w 
którego postać wcielił się przy­
stojny Antonio Banderas, w fil­
mie występuje również Anthony 
Hopkins. J est to z pewnością do­
bry film z gatunku płaszcza i 
szpady. Dla młodszej widowni w 
tym miesiącu polecam film pt. 
"Zagubieni w kosmosie" z gatun­
ku science-fiction, z pełną gamą 
efektów specjalnych. 

/Wszystkie zamieszczone in­
formacje w artykule w oparciu o 
miesięczniki "Film" ' i "Cine­
ma"/ 

Monika Wydrych 

TON • muz 
Alina Pleban·e····.·.k - Trzecie::. a ,J _ 

Oferujemy 7 
- instrumenty klawiszowe 
- gitary klasyczne, akustyczne i elektryczne 
-aparaturę nagłaśniającą 
- akcesoria i wydawnictwa muzyczne 
Gwarantujemy : 
-fachową obsługę 
- sprzedaż ratalna 
- serwis gwarancyjny 

Sprzedaż IJIJffi/.d\"r .1[ <)\:;!rU Szkoła Muzyczna 
Międzyrzecz Os. Centrum 10 

' poniedziałek i wtorek godz. 16.00- 19.00 

Instrumenty można zamaWiać 
telefonicznie lub osobiście 

zecz Os. Kasztelańskie 10 c/9 
Tel. ( 095 ) 7 42-09-86 
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Andrzej Frabiński- właściciel firmy AFPOL, człowiek z pasją do 
biegania, jako jeden z niewielu w Polsce uczestniczył we wszystkich 
dotychczasowych dwudziestu Maratonach Pokoju (Warszawskich). 

Gdy przychodzę do niego na umówiony wy­
wiad na biurku stoi statuetka dokumentująca ten 
wyczyn podpisana przez Jana Malaka, a obok 
niej leży album -już bardziej osobista pamiątka 
zmagania się przez 20 
lat z dystansem 42 km 
195m. 

-Czy to prawda, 
że jest Pan jedynym 
biegaczem w woj. 
lubuskim, który 
uczestniczył we 
wszystkich dwu­
dziestu Maratonach 
Warszawskich? 

Najprawdopo­
dobniej tak. Na pew­
no jestem jedynym w 
aktualnym jeszcze 
woj. gorzowskim. Z 
mojej prywatnej do­
kumentacji wynika, 
że również w woj . zie­
lonogórskim. W Pol­
sce takich osób jest 
około trzydziestu. 

- Który z przebie­
gniętych marato­
nów utkwił Panu 
najbardziej w pa­
mięci, był najtrud­
niejszy lub najbar­
dziej szczególny ? 

- Zdecydowanie ten, w którym zanosiło się, 
że nie wystartuję, tj. piąty w 1983 r. Wtedy mia­
łem wypadek, połączony z poważnym złama­
niem nogi. Jeszcze na trzy miesiące przed ter­
minem biegu chodziłem o kulach. Znajomi zdą­
żyli się już przyzwyczaić do tego, że uczestni­
czę w biegach długodystansowych. Mówili mi 
wówczas: "chodzić to chyba będziesz , ale z bie­
gania to już pewnie nici". 

To mnie najbardziej zmobilizowało, podzia­
łało na mnie jak czerwona płachta na byka. 
Jest w człowieku jakaś przekora, chęć udowod­
nienia sobie i innym, że nie ma rzeczy niemoż­
liwych. 

Ze zrozumiałych powodów byłem w tamtym 
roku gorzej przygotowany. Chciałem V mara­
ton tylko przebiec, trochę przetruchtać, zaliczyć. 

A tu jakby na przekór pogoda fatalna- jakiej 
nigdy przedtem i potem nie było - wietrzna, 
chłodna. W "Przeglądzie Sportowym" ukazał się 
potem artykuł : "Pokonani przez zimno, wiatr, 
deszcz", bo faktycznie wielu zawodników wów­
czas nie wytrzymało trudów biegu maratońskie­
go w takich warunkach atmosferycznych. 

Ja mam tę satysfakcję, że się do nich nie zali­
czam. Nie tylko nie zostałem pokonany ani przez 
zimno, ani przez wiatr i deszcz, ale również- co 
najważniejsze - pokonałem jeszcze samego sie­
bie, udowodniłem, że mogę złamać słabość or­
ganizmu, będącą skutkiem wypadku, perturba­
cji ze zdrowiem, a jakiś czas przedtem nawet z 
chodzeniem. Po prostu udowodniłem sobie i 

innym, że nie ma rzeczy niemożliwych. To było 
moje największe zwycięstwo, a ukończenie V 
maratonu w 1983 r. miało dla mnie charakter 
najbardziej szczególny i najtrwalej zapadło mi w 

pamięci. 

- A jak to się u 
Pana zaczęło z tym 
bieganiem długo­
dystansowym, a 
potem z marato­
nem? 

- Zawsze byłem 
wytrzymały. Parnię­
tam z dzieciństwa, że 
jak się ścigałem z ró­
wieśnikami na tere­
nach nad Wartą w 
Sicwierzynie / bo 
stamtąd pochodzę/ 
to zawsze byłem naj­
szybszy. Starsi też 
mieli ze mną kłopo­
ty. Był taki jeden, 
dużo starszy ode 
mnie, który bardzo 
chciał się ze mną ści­
gać i wygrywał. 
Ale i na niego 
przyszła kolej. 
Raz przegrał i 
przestał mieć 
ochotę na konku­
rowanie w biega­

niu. Zawsze biegałem rekreacyjnie bo spra­
wiało mi to przyjemność. 

Gdy dotarła do mnie wiadomość o zorga­
nizowaniu w 1979 r. przez Tomasza Hopfera 
Maratonu Pokoju postanowiłem spróbować 
swoich szans. Nigdy przedtem w maratonie 
nie biegałem. Przeprowadzone prywatnie na 
trasie do Piesek i z powrotem testy wytrzy­
małościowe wypadły pomyślnie, więc posta­
nowiłem wystartować i decyzji tej nigdy nie 
żałowałem. Uczestnictwo w tym pierwszym 
Maratonie Pokoju było dla mnie olbrzymim 
przeżyciem. Tysiące ludzi, media, relacjono­
wanie imprezy przez takich tuzów mikrofo­
nu jak Hopfer, Mrzygłód, obecność legendy 
polskiej lekkiej atletyki .Krzyszkowiaka, któ­
ry był honorowym starterem, stworzyły nie­
powtarzalną atmosferę . Potem trzeba było 
tylko przebiec maraton. Udało się ! I tak się 
zaczęło! 

Teraz jest dla mnie wręcz oczywiste, że 
jak przychodzi wrzesień to trzeba pojechać 
do Warszawy na maraton, a swoje plany ży­
ciowe i urlopowe trzeba temu celowi podpo­
rządkować. 

- Czym dla Pana jest bieganie ? 
- Przede wszystkim stylem życia, dostar-

czającym wrażeń, przygód i satysfakcji. Jest 
też sposobem na zdrowie, odreagowaniem 
na stresy. A bieg maratoński to już niemal 
filozofia. Obcowanie przez cztery godziny z 
samym sobą, z wysiłkiem i własnymi słabo-
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ściami, u mnie zawsze pobudza refleksję. Jest 
to czas zastanawiania się nad swoim charakte­
rem, życiem, zrobienia rachunku sumienia. 

Po takim biegu kwiaty kupione żonie nigdy 
nie więdną. 

Bieganie pozwala poznać wielu interesują­
cych ludzi, zaprzyjaźnić się z nimi. Na marato­
nach warszawskich spotykają się osoby o róż­
nych zawodach, wykształceniu, mentalności, o 
różnych motywacjach do biegania. Starzy by­
walcy tych biegów każdorazowo rozpoznają się. 
Proszę zwrócić uwagę na to, że w przeciągu 
tych dwudziestu lat zmieniała się trasa, sponso­
rzy, zmienił się nawet ustrój, a pozostali ludzie 
chcący biegać i dlatego przetrwał maraton. 

My, w Międzyrzeczu, też tworzymy zwartą 
grupę. Spotykamy się, biegamy i cieszymy się 
życiem. Od czasu do czasu uczestniczymy w 
biegach, które są coraz lepiej organizowane jak 
np. "Międzyrzecka dziesiątka" . Z początku było 
nas kilku. Oprócz mnie Romek Strzelczyk, 
Bronek Kalisz, Bogdan Czyż. Teraz docho­
dzą inni, młodsi, jak np. Krzysiek Kochan. 
Wymyśliliśmy sposób na witanie Nowego Roku. 
Organizujemy po prostu co roku w dniu 31 grud­
nia swój własny bieg sylwestrowy. 

-Co by Pan radził osobom, które chcia­
łyby zacząć biegać ? 

-Niech spróbują. Najtrudniej jest zacząć, a 
później jak się już połknie bakcyla to się nie 
przestanie. 

Andrzej Świder 
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Mieszkaniowe przeboj~ c.d. 
Pozwólcie Państwo podzielić się dalszymi 

informacjami dotyczącymi prywatyzacji 
mieszkań zakładowych. W październiku i li­
stopadzie otrzymaliśmy pisma od Ministra 
Skarbu Państwa oraz Posła Jer z ego Wiercho­
wicza. Nadmieniam, że sprawa dotyczy pry­
watyzacji i sprzedaży mieszkań tylko jedne­
go przedsiębiorstwa . Podsekretarz Stanu 
MSP pisze między innymi: "Odnośnie pry­
watyzacji przedsiębiorstwa państwowego pod 
nazwą Przedsiębiorstwo Sprzętu 

Wodno-Melioracyjnego w Międzyrzeczu , 
pragnę wyjaśnić, iż zostało zlikwidowane na 
podstawie art.39 ustawy z dnia 13.07.1990r. 
0 prywatyzacji przedsiębiorstw państwo­

wych, a jego mienie przekazane do odpłat­
nego korzystania spółce pracowniczej pod 
firmą PPHiU REMPOL S.A. z siedzibą w 
Międzyrzeczu. Czyli żadne naruszenie pra­
wa nie nastąpiło. Z posiadanych przez MSP 
dokumentów archiwalnych wynika, że jesz­
cze przed prywatyzacją przedsiębiorstwo 

"' czyniło starania związane z przekazaniem 
majątku nieprodukcyjnego władzom lokal­
nym, niestety bez pozytywnych rezultatów. 
Stąd też spółka musiała przejąć i ten mają­
tek do odpłatnego korzystania. Trudno jest 
również podzielić Pana pogląd , że przeka­
zanie mienia spółce prywatnej było moral­
nie naganne, była to bowiem spółka pracow­
nicza, do której gotowość pr'zystąpienia zgło­
siło 207 pracowników, co w 1990 roku sta­
nowiło 97% ogółu zatrudnionych w PRSWM 
w Międzyrzeczu . " 

W inny piśmie skierowanym do mnie z De­
partamentu Prywatyzacji MSP Dyrektor pi­
sze: "W przejętej od Wojewody dokumentacji 
brak jest jakichkolwiek adnotacji dotyczą­
cych ewentualnej zmiany stanu prawnego 
przedmiotowych budynków. Lokatorzy nie 
występowali bowiem z wnioskami o wykup 
mieszkań, natomiast spółka nie była zainte­
resowana przekazaniem zakładowych budyn­
ków mieszkalnych Gminie Międzyrzec na za-

• sadach przewidzianych w ustawie z dnia 
12.10.1994 roku . Pierwsze wnioski miesz­
kańców o przekazanie przedmiotowych bu­
dynków przez spółkę Gminie Międzyrzec 
wpłynęły do Delegatury MSP w Szczecinie w 
listopadzie 1997 roku, a więc po upływie ter­
minu wskazanego w art. 3 ust. l powołanej 
wyżej ustawy. Podkreślenia wymaga fakt , iż 
obowiązujące strony umowa leasingowa z 
dnia 3.12.1991r. jest przez spółkę wykonywa­
na, wobec czego nie zachodzą przesłanki do 
jej wypowiedzenia, również w części dotyczą­
cej budynków mieszkalnych przejętych przez 
~PHiU REMPOL. Wobec powyższego, ma­
Jąc na uwadze obecny stan faktyczny i praw­
ny sprawy, wykupienie mieszkań przez ich 
na.Jemców możliwe będzie po przeniesieniu 
własności mienia Skarbu Państwa, w tym bu­
dynków mieszkalnych, na spółkę odpłatnie z 
~l~go korzystającą. Należy również zauwa­
zyc, i ż w związku z przeniesieniem prawa 
własności w w/w zakresie mieszkańcy nie tra­
cą prawa pierwokupu do nabycia zajmowa­
~Ycch m~eszkań. Ze strony spółki odpłatnie 
. orzystaJącej z mienia Skarbu Państwa, zło­
zona została deklaracja sprzedaży mieszkań 
po przejęciu ich przez spółkę na własność, z 

wyłączeniem 12 mieszkań usytuowanych 
przy ul. 30 stycznia." 

W tym samym czasie otrzymałem odpo­
wiedź od Posła Jerzego Wierchowicza, którą 
przytaczam w całości. :" Otrzymałem wyjaśnie­

nie Dyrektora Delegatury MSP w Szczecinie 
p. Czesława Pająka dotyczące możliwości wy­
kupu budynków mieszkalnych wydzierżawio­
nych PPHiU REMPOL S.A. w Międzyrzeczu, 
przez dotychczasowych najemców. Pisze m.in. 
Dyrektor Pająk " w dniu 19.05.1998r. pracow­
nicy Delegatury MSP w Szczecinie przepro­
wadzili kontrolę spółki w zakresie wywiązy­

wania się z umowy o oddanie mienia Skarbu 
Państwa do odpłatnego korzystania oraz wi­
zytacji administrowanych przez spółkę zaso­
bów mieszkalnych / .. ./ Spółka dokonuje na­
praw bieżących, maluje klatki schodowe itp. 
Ponadto zainstalowano domofony Każdy bu­
dynek posiada gospodarza, który dba o porzą­
dek wokół posesji i pielęgnuje zieleń . Z roz­
mów przeprowadzonych z kilkunastoma loka­
torami, którzy złożyli wnioski o wykup miesz­
kań do Delegatury MSP wynika, że zostali 
wprowadzeni w błąd, po pierwsze- co do ad­
resata l powinna być nim spółka a nie Delega­
tura MSP/, a podrugie-co do warunków wy­
kupu mieszkań, lokatorzy bowiem zostali bez­
podstawnie poinformowani przez inicjatorów, 
iż cena 3-pokojowego mieszkania będzie oscy­
lowała w granicach 4-5 tyś. PLN. Większość 
mieszkańców twierdziła też , że pisali podania 
dlatego, że czynili to sąsiedzi. Generalnie 
mieszkańcy nie wnoszą zastrzeżeń co do ad­
ministrowania budynkami przez spółkę , a je­
żeli mają uwagi, to dotyczą one głównie za­
chowań samych lokatorów /zaśmiecanie kla­
tek schodowych, pozostawianie zbędnych 
sprzętów w piwnicy itp./. W dniu 19.05.1998r. 
pracownicy 

Delegatury dokonali również wizytacji po­
zostałych obiektów spółki . Na tej podstawie 
stwierdzono dużą troskę i dbałość o dzierża­
wione mienie. W związku z powyższym De­
legatura MSP nie znajduje przesłanek do wy­
powiedzenia przedmiotowej umowy. Spółka 
ze swej strony przewidywała możliwość za­
warcia z zainteresowanymi lokatorami 
umów przedwstępnych określających warun­
ki sprzedaży mieszkań /wycena przez rzeczo­
znawcę i obniżka ceny o 50%/ i przeniesienia 
prawa własności /co nastąpiłoby według spół­
ki najpóźniej do końca I kwartału 2001 roku. 
Obecnie jednak, spółka przedstawiła infor­
mację telefoniczną , iż rozpoczyna proces 
zmierzający do wcześniejszego przeniesienia 
własności mienia Skarbu Państwa oddanego 
do odpłatnego korzystania." Tyle Dyrektor 
Pająk w piśmie DPBiD-S.C.-074-596/98. 
Uzyskałem niedawno ekspertyzę, z której 

wynika, że np. Skarb Państwa mógłby na 
mocy ustawy z dnia 24 06.1994r, o własności 
lokali ustanowić odrębną własność najmo­
wanych przez państwa lokali alejedynie wte­
dy, gdyby firma.Rempol S.A . przestała płacić 

czynsz lub wykorzystywała mienie stanowią­
ce przedmiot umowy niezgodnie z jego prze­
znaczeniem .. Inną możliwość daje ustawa z 
12.10.1994 o zasadach przekazywania zakła­
dowych budynków mieszkalnych przez 
przedsiębiorstwo państwowe , która przewi-

Str. 39 

duje tryb przejmowania takich budynków 
przez gminę. Budynki te i znajdujące się w 
nich mieszkania gmina z kolei może sprze­
dać najemcom. Gdyby jednak Skarb Państwa, 
będący właścicielem przedmiotowego budyn­
ku sprzedał je najemcom wówczas, zgodnie z 
ar t .4 71 kodeksu cywilnego, musiałby spółce 
Rempol zapłacić ogromne odszkodowanie. 
Konkludując, w obecnym stanie prawnymje­
dynie PPHiU Rempol S.A. w Międzyrzeczu 
może być stroną umowy sprzedaży mieszkań 
i nikt nie jest w stanie wymóc na spółce ocze­
kiwanych przez Pana decyzji i zachowań. 
Wobec powyższego nie znajduję podstaw do 
dalszej interwencji w sprawie." 

Po tych wszystkich wyjaśnieniach i opi­
niach kilka moich uwag. Jak już wcześniej 
zaznaczyłem sprawa dotyczy tylko jednego 
zakładu i nie należy uogólniać naszego przy­
padku na wszystkie mieszkania w mieście. 
Niech nasz przykład będzie ostrzeżeniem dla 
innych najemców lokali zakładowych. 

Nigdy nie byłem pracownikiem PRSWM 
ani Rempolu i nie stamtąd otrzymaliśmy 

mieszkanie. Nie rozumiem jak spółka pra­
cownicza i załoga mogą dysponować nie swo­
im majątkiem . Jeśli wszyscy j esteśmy równi 
wobec prawa, to dlaczego prawo nie jest jed­
nakowe dla wszystkich? W momencie prywa­
tyzacji nikt nie zapytał lokatorów o ich zda­
nie ani nie zaproponował wykupienia swo­
ich mieszkań. Nieprawdą natomiast jest, że 
dopiero w 1997 roku wpływały pierwsze wnio­
ski o wykup własnych mieszkań. 

Na koniec przepraszam wszystkich, któ­
rzy czują się zawiedzeni i rzekomo przeze 
mnie wprowadzeni w błąd tym, że mogą ku­
pić mieszkanie za 4-5 tys. zł. 
Informowałem jedynie, iż w takiej cenie 

gmina sprzedawała i sprzedaj e mieszkania 
komunalne. Poza tym nikogo nie zmuszałem 
do składania wniosku jak to sugeruje 

Dyrektor Pająk. Inne komentarze i wnio­
ski pozostawiam Państwu oraz zachęcam do 
dyskusji . 

Bohdan Rusiecki 

ZAPRASZAMY DO 
SPfCJALISTYCZNfGO SKLfPU 

Z BlfLIZN4 DAMSK4 

PoLEcAMy: 
"' biUSTONOSZE 

"' body 
"' fiGi 

"' koMplEty biELizNy 
"' koszulki dAMskiE 

"' RAjSTopy, poŃczodty, 
biELizNA NOCNA 
"' slipy M{SkiE 

"'boksERki 
BEZBOLESNE 
PRZEKŁUWAN l E 

uszu 
CZYNNE 9.00-17.00 
sobota 9 .00-14.00 

MIĘDZYRZECZ TARGOWISKO 
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Tą myślą przewodnią zwracam się do wszystkich mieszkań­
ców Międzyrzecza i Ziemi Międzyrzeckiej z pytaniem: czy miej­
sce, w którym mieszkamy uważasz za swoją małą ojczyznę? Jeśli 
tak, to co jest w niej naj cenniejszego, a jeśli nie, to co należy uczy­
nić aby nią była ? 

Uważam, że na naszej Ziemi są wartości, których nie doce­
niamy. Najważniejszym, według mnie, bogactwem są mieszkają­
cy tu ludzie. Ludzie; pasjonaci osobistości, artyści /tańczący, śpie­
wający, malujący itp./, sportowcy /zawodowcy i amatorzy/, przed­
siębiorcy, kupcy i inni ludzie z inicjatywą a także zwykłe praco­
wite mróweczki. Niezaprzeczalną wartością jest dziedzictwo hi­
storyczne wraz z jego badaczami. Niewątpliwym walorem jest 
również przyroda i położenie geograficzne . Wszystko to sprawia, 
że mamy wszelkie dane ku temu aby działo się u nas dużo dobre­
go i dobrze o nas mówiło. 

Wszystkich, którym bliskie są sprawy związane z naszym 
miejscem na Ziemi zapraszam do dyskusji o tym co zrobić aby 
żyło nam się lepiej . Samorząd gminny i powiatowy oraz partie 
mają swoje zadania i trybuny, natomiast przedsiębiorcy sportowcy 
czy animatorzy kultury są praktycznie zostawieni sami sobie. 

Jeśli macie Państwo jakieś pomysły propozycje oraz chęć wy­
miany uwag , łamy Kuriera i moja skromna osoba są do dyspozy­
cji. Tel.7412956 . 

Wydaje mi się, że na miejscu będzie tu wiersz nieznanego mi 
autora. 

Mimo wszystko 
Ludzie postępują nierozumnie, nielogicznie i egoistycznie­

mimo to kochaj ich. 
Kiedy czynisz dobro, ludzie pomówią cię, że działasz pod wpły­

wem egoistycznych motywów-
mimo to czy1i dobro . 

Kiedy odniesiesz sukces, pozyskasz fałszywych przyjaciół i 
prawdziwych wrogów -

mimo to odnoś sukcesy. 
Delikatność i uczciwość narażą cię na bolesne ciosy­

mimo to bądź delilwtny i uczciwy. 
Dobro, które czynisz dzisiaj jutro pójdzie w zapomnienie­

mimo to czyń dobro . 
Najwybitniejsi i najświetniejsi ludzie mogą zostać unicestwie­

ni przez ludzi małych o ograniczonych umysłach-
mimo to uprawiaj myślenie na wielką skalę. 

Ludzie lubią kundelki, ale podążają tylko za rasowymi psami 
myśliwskimi 

mimo to wstawiaj się za kundelkami. 
To co wznosisz całymi latami, może zostać zburzone w jedną 

noc-
mimo to, buduj. 

Ofiarowujesz światu co najlepsze w tobie, a świat wymierza ci 
razy-

mimo to dawaj światu z siebie wszystko co najlepsze 

Bohdan Rusiechi 

ORDYNATOROWI 
ODDZIAŁU GINEKOLOGICZNEGO 

LEKARZOM, PfELĘGNIARKOM 
ZA TROSKLIWĄ OPIEKĘ 

-SERDECZNE PODZIĘKOWANIA 
KŁAD A MARIA RYIWIŃS 

Był barak, będzie budynek 
pracowni diagnostycznych 

Stojący przy naszym międzyrzeckiru szpitalu barak, przez przeszło 
dwadzieścia lat służył małym pacjentom. Mieściły się tam poradnie dla 
dzieci, sala konferencyjna i pomieszczenia administracyjne. Sfatygowa­
ny budynek został rozebrany, a na jego miejsce zaplanowano wybudo­
wanie nowoczesnego budynku mającego mieścić pracownie diagnostycz­
ne. Mimo trudnego dla inwestycji w służbie zdrowia okresie przełomo­
wej (mamy nadzieję !) reformy służby zdrowia, budowa ruszyła wartko. 
Po wylaniu fundamentów mury pną się rączo w górę . Należy życzyć 
dyrektorowi SpZOZ, mgr Leszkowi Kołodziejczakowi, aby na budynku 
wykonywanym przez BUDPOL szybko zatknięto wiechę . 

Tekst i foto : Marian Stoiński 

MIĘDzy NAMI .... 

NASZE ULUBIONE 
CZASOPISMA 

W recenzji z koncertu Jacka Kaczmar­
skiego, którą popełniliśmy (w lipcowym nu­
merze "KM"), złośliwy chochlik spłatał nam 
kilka psikusów. Najdotkliwiej odczuliśmy 
"nieludzką solidarność". Oczywiście pisa­
liśmy o solidarności międzyludzkiej. 

Po krótkotrwałym oburzeniu przyszedł 
czas na refleksję i humor zacząl nam się 
stopniowo poprawiać. Przecież w tym sza­
leństwie jest jakaś metoda. Wcześniej w 
tekście była mowa o Mikołaju Sępie Sza­
rzyńskim czołowym przedstawicielu poezji 
barokowej. Już uczniowie klasy pierwszej 
liceum czy technikum wiedzą, że ulubioną 
figurą stylistyczną poety" rozdwojonego w 
sobie" był oksymoron, który jest zgodą w 
niezgodzie, paradoksalnie łącząc sprzecz­
ności. Spotykamy u Sępa "głupią mądrość", 

"zgodne spory", ''wojny spokojne", ''wrzód 
smaczny". l powoli zaczynamy żałować, że 
na " nieludzką solidarność" sami nigdy by­
śmy nie wpadali. (W każdym razie nie 
przed decyzją parlamentarzystów zielono­
górskich, by razem prowadzić bata l ię o 
wspólne województwo ) .Korzystając z oka­
zji ogłaszamy konkurs. 

Prosimy o podanie tytułów czasopism, 
z których pochodzą poniższe cytaty. Każ­
dy z nich zastal opatrzony komentarzem. 

1. "Agent Grant" pracuje jako prawy 
człowiek w walce z wszelkiego rodzaju ko­
rupcją. 

Praca i walka to slowa - wytrychy z mi­
nionego okresu, ale chyba nawet wtedy tak 
celnie ich nie łączono. 

2. " ... wraz z młodzieżą przy pomocy 
sprzętu od rolników wywieziono ogromne 
ilości kamieni i drutów". 

Zaintrygował nas pomysł : szkoła bez 
uczniów. Ale po dłuższym namyśle doszli­
śmy do wniosku, że szanowne grono pe­
dagogiczne trochę przesadziło. 

3. " ... odbywa się meeting dla krajów by­
łej Europy Wschodniej, którego celem jest 
uzyskanie minimum olimpijskiego". 

W słowniku języka ojczystego jest po 
prostu mityng. Wnikliwy czytelnik musi się 
zastanowić: co będzie , gdy "meeting" uzy­
ska minimum? Kto pokryje koszty jego wy- .. 
stępu na igrzyskach ? 

4. " ... mówiono już o nowej szkole, a na­
wet wskazywano jej plac budowy". 

Nie wątpimy, że wyżej wymieniona po 
wysłuchaniu tak światłych wskazówek skru­
pulatnie się do nich zastosowała . 

5. "Mimo wielodniowych wysiłków sze­
fowie "Marketu" nie znaleźli czasu na roz­
mowę z dziennikarzem". 

Biedacy, tak bardzo się starali .. . i nic z 
tego nie wyszło . 

6." ... jego załoga z ogromnym, osobi· 
stym zaangażowaniem została oddelego· 
wana wraz z całym potrzebnym sprzętem 
do wywozu ziemi .. .". 

Do tej pory wiedzieliśmy, gdzie kują 
kozy. Teraz z naszego ulubionego perio· 
dyku dotarła do nas informacja, że tuż za 
miedzą wystawiają delegacje osobistemu 
zaangażowaniu. Zapamiętamy. 

Czytelników zdegustowanych formą piu· 
ralis maiestatis z premedytacją przez nas 
używaną pozwalamy sobie odesłać do 
zbioru recenzji Stanisława Barańczaka 
"Książki najgorsze", którego styl staraliśmy 
się (nieudolnie?) naśladować. 

KORSOL i PARTNER 
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Czy znasz smak 
pieczonego ziemniaka ? 

Przepiękna pogoda towarzyszyła uczestni­
kom I Złazu Pieczonego Ziemniaka, zorganizo­
wanego przez Dyrekcję SP l i Szkolne Koło 
LOP. 

7 listopada br. o godz. 10.00, 6 drużyn z Mię­
dzyrzecza, Bukowca i Miedzichowa rozpoczę-

lo swoje spotkanie z przyrodą . Po uroczystym 
powitaniu uczestników złazu i omówieniu re­
gulaminu, drużyny zaopatrząne w mapki z wy-

rysowanymi trasami ruszyły zdobywać punk­
ty. Zmagano się w 4 konkurencjach - sporto­
wej, medycznej, ekologicznej i sprawnościowej. 
N ajciekawszą, która najbardziej zbliżyła nas do 
przyrody były "Poszukiwania w terenie". Nale­
żało znaleźć w trakcie przejścia trasy np. piór­

ko, coś pięknego, coś 
ostrego, coś wyrzucone­
go przez człowieka, coś 
naturalnego, itp. 

Po przybyciu na metę 
tj. parking leśny w Gorzy­
cy nad jeziorem Środko­
wym czekało na uczestni­
ków złazu ognisko z pie­
czonymi ziemniakami. W 
dzisiejszych czasach pie­
czone ziemniaki to rary­
tas i faktycznie wielu z nas 
po raz pierwszy miało 
możliwość spróbowania 
tego przysmaku. 

Przy ognisku nastąpiło też podsumowanie 
wyników i wręczenie nagród. Pierwsze miejsce 
zdobyło SK PCK z SP l (opiekun M. Gem bo-

rawska), drugie miejsce SK LO P z Technikum 
Ochrony Środowiska (opiekun J. Całus), trze­
cie miejsce SK LOP z SP l (opiekun D. Gie­
lińska) . Wszyscy uczestnicy złazu niezależnie 
od zdobytych pozycji otrzymali upominki ufun­
dowane przez Urząd Miasta i Gminy w Mię­
dzyrzeczu, Nadleśnictwo Międzyrzecz, Koło 
Łowieckie "Rogacz", Dyrekcję SP l . W imie­
niu obdarowanych serdecznie dziękujemy. 
Wypada również podziękować opiekunom dru­
żyn, którzy aktywnie uczestniczyli w złazie do­
pingując swoich uczniów. Chcemy także wspo­
mnieć o osobach pomocnych w organizacji im­
prezy. Należą do nich p. E. Nowak, p. Ł. Ko­
smowska, p. W. Kosmowski, p. L i Cz. Woźnia­
kowie, p. Wł. Kwella, p. D. Dajwarska oraz 
przedstawiciel PPHU "KAB" w Gorzycy p. M. 
Ksiądz. Żegnając się ustaliliśmy już teraz ter­
min i miejsce następnego spotkania. Do zoba­
czenia więc wiosną w Nietoperku. 

W imieniu organizatorów 

Alina Ignatowicz 

FOTO-REMANENT się na skalę masową w latach 90-tych, gdy min. takie firmy jak " 
Kodak" lub " Fuji" skomputeryzowały proces obróbki zdjęć, a do­
stęp do dobrego sprzętu fotograficznego prawie całkowicie wyelimi­
nował problemy techniczne. W wielu dużych firmach " Foto" na 
życzenie klienta można zmieniać kolory, doświetlać , powiększać do 
dowolnych formatów itp. Z fotografią czarno-białąjest trochę trud­
niej, ale tą zajmują się głównie pasjonaci i artyści . 

W nawiązaniu do tekstu z ubiegłego miesiąca, w którym poruszy­
łem problematykę Galerii Sztuki Współczesnej , postanowiłem so­
bie zająć stanowisko wobec pytań , dotyczących możliwości pokazy­
wania w niej fotografii . Zainteresowanym właśnie tą częścią sztuki 
muszę wyznać wprost, że fotografiajako jednolite zagadnienie może 
się pojawiać dosyć rzadko. W planowanej Galerii powinno znaleźć 
się miejsce odzwierciedlające teraźniejszość. Proporcjonalnie rzecz 
biorąc, będzie jej niewiele. Pomimo to obecność tej dziedziny da się 
zauważyć przy wystawach, w których autor do zapisywania arty­
stycznego przekazu, ( np. w formie komentarza) używa zdjęć. 

Dzisiaj to dosyć często stosowany zabieg przy pokazywaniu sztuk 
plastycznych. 
Różnego rodzaju działania nieformalne-instalacje, a nawet tra­

dycyjne malarstwo i rzeźbę przedstawia się w kontekście fotografii, 
której jakość i poziom artystyczny dorów­
nuje czołowym osiągnięciom w tej dzie­
dzinie. Gdy jednak spojrzymy na fotogra­
fię inaczej, np. jako na zjawisko kultury 
masowej, to nasuwa się wniosek, że obok 
telewizji, radia i komputerów fotografia 
będzie świadectwem naszych czasów. 

W posiadaniu przeciętnego użytkowni­
ka aparatu fotograficznego lub kolekcjo­
nera zdjęć mogą znaleźć się kolorowe lub 
czarno-białe odbitki zawierające ogrom­
ną wartość dokumentacyjną, historycz­
ną, a nawet artystyczną 
Ujęcia z" życia na gorąco", zaaranżo­

wane świadomie lub jako dzieło przypad­
ku, niejednokrotnie po wyeksponowaniu 
mogłyby pretendować do nagród w waż­
nych konkursach. 

Wracając na nasze miejskie podwórko uważam, że miejsce dla fo­
tografii powinno się znaleźć w obrębie międzyrzeckiego rynku.30-
40 m2 "Salonu fotografii" prezentującego zdjęcia, które robią pra­
wie wszyscy w zupełności wystarczy W naszych domach, szufladach 
i zakamarkach są tysiące zdjęć . Obrazy i treść ukryta w takich oso­
bistych fotogramach na pewno wzbudzą duże zainteresowanie, bo 
jest to jakby zaglądanie do czyjegoś życia. 

W Foto-Salonie poza zdjęciami artystycznymi można by pokazy­
wać dzieje międzyrzeckich rodzin, materiały historyczne np. " Mię­
dzyrzeczanie 1945-1955" lub " Bezpańskie psy i koty w mieście 
1945-2000" oraz szereg zagadnień związanych z czymś, co nas 

wszystkich obchodzi. 
Ten artykuł -może sygnałowy i ogólny- pro­

szę przyjąć jako odpowiedź na pytania, kie­
rowane pod moim adresem, w sprawie moż­
liwości pokazywania fotografii w przyszłej Ga­
lerii Sztuki Współcz esnej przy Muzeum w 
Międzyrzeczu. Swoją drogą, gdy obserwuję 
turystów wysiadających pod ratuszem ze swo­
ich pojazdów, to robi mi się ich szkoda, bo są 
przyzwyczajeni, że na rynkach w innych mia­
stach lub miasteczkach jest jakieś przytulne 
miejsce ekstra, lokal z letnim ogródkiem, 
Galeria lub coś innego. Może właśnie " Foto­
graficzny salonik" pokazujący nas samych, 
np. w ujęciach z pochodów l-majowych, da 
przybyszowi chwilę wytchnienia i radości, po 
czym pozostanie u nas trochę dłużej. 

" Fotograficzny bum" w Polsce zaczął b~~~~~~:b~~~======= R. Kasprowicz 
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Do przemyślenia o o o 

dzi na następnym - "Duety do 
mety", którego emisję obejrzymy 
26.XII br. w II programie TV. My­
ślę, że takie pomysły zabawy są do 
przemyślenia na długie zimowe 
wieczory dla nas wszystkich. 

Do czytania pod choinką 

Minęła 80 rocznica odzyskania 
niepodległości i znowu zauważy­
łam, że Polacy mają usta pełne fra­
zesów, które nie zawsze idą w pa­
rze z rzeczywistością. Mało było 
flag, bo podobno stosownego bia­
ło-czerwonego materiału nie ma, 
a kiedyś nie było problemem zszy­
wanie płótna w dwóch kolorach . 
Przypomnę słowa wieszcza - my 
umiemy za Polskę umierać, tylko 
nie umiemy jej szanować. Fotwier­
dzeniem tych gorzkich słów są ol­
brzymie tablice w języku niemiec­
kim na trasie Poznań -Świecko in­
formujące o sprzedaży naszej zie­
mi za stosowną ilość marek. Oba­
wiam się, że ustawa o czystości ję­
zyka nie przerwie tego wstydliwe­
go procederu i sami się Niemcom 

sprzedamy. 
Dawno, dawno temu (tak zaczy­

nają się bajki ) w sklepach były 
książki życzeń i zażaleń. Po wpisa­
niu prośby czy uwagi- otrzymywa­
ło się odpowiedź i wszyscy musie­
li być zadowoleni. 
Zapytałam o taką książkę w 

NETTO i wtedy przekonałam 
się, jaki to przeżytek w kapi­
talistycznym biznesie. A ja 
chciałam się dowiedzieć, dla­
czego zlikwidowano małe ko­
szyki. Nikt z personelu nie 
znał odpowiedzi na to proste 
pytanie. Wiem, że duży kosz 
jest psychologicznym chwy­
tem wobec klientów, ale chy­
ba złym, bo wielu rezygnuje z 
zakupów nie chcąc sobie za­
wracać głowy szukaniem od­
powiedniej monety. N o i na­
stępne pytanie : dlaczego są 
inne ceny towarów na pół­
kach, a inne przy kasie ? My­
ślę, że ktoś mi na te pytania 
odpowie. 

31 października br. mogli­
śmy w TV POLSA'r obejrzeć dwie 
międzyrzeczanki- mamę i córkę: 
Danutę i Kasię N owak, które 
wzięły udział w teleturnieju "Idź na 
całość" . Kasia wysłała do Łodzi 
mamy i swoje dane oraz wesołe 
zdjęcia i po pewnym czasie otrzy­
mały zapro!'zenie do wzięcia udzia­
łu w nagraniach. Szczęśliwym tra­
fem Kasia została przez p. Zyg-

MIĘDZYRZECCY 
• 

NOZOWNICY 
Koniec października i początek listopada 1998 r. w Między­

rzeczu zaakcentowany został dwoma groźnymi w skutkach zda­
rzeniami kryminalnymi, które były do siebie podobne z uwagi na 
narzędzie zbrodni. Tym narzędziem w obu przypadkach były 
noże , które w normalnym życiu codziennym mają inne przezna-
czenie. 

Pierwsze z wydarzeń miało miejsce w "Drink Barze" na os. 
Centrum w Międzyrzeczu i było to około godz. 19,15 29 paź­
dziernika 1998 r. Właśnie w tym dniu biesiadowali tam Edward 
P lat 58 wraz z Tadeuszem N. lat 36 i Andrzejem S. lat 26. W 
pewnym momencie najpierw zaczęli się głośno kłócić wyzywa­
jąc się od najgorszych, a następnie bić. Po krótkim spięciu 
Edward P opuścił wspomniany bar, a Andrzej i Tomasz stanęli 
sobie przy bufecie w dalszym ciągu dyskutując. Po kilkunastu 
minutach do baru powrócił Edward P, który zamaszystym kro­
kiem podszedł do stojących przy bufecie i ugodził ich kolejno 
nożem powodując niebezpieczne dla zdrowia obrażenia, W trak­
cie szamotaniny do lokalu przyszła także żona Edwarda P , 
która odebrała nóż swojemu mężowi i wyprowadziła go z loka­
lu. Przewiezieni do szpitala poszkodowani zostali poddani ope-

munta Chajzera wybrana do za­
bawy, która odbywa się "na żywo", 
bez uprzednich przygotowań. 
Wielbiciele turniejów znający za­
sady "Idź na całość"- zobaczyli, że 
Kasia zamiast koperty wybrała 

bramkę nr 2 i otrzymała nagrody 
firmy Reader 's Digest: gitarę i ka­
sety magnetofonowe z różnymi na­
graniami na sumę 3.500 zł. Kasia­
obecnie studentka III roku histo­
rii na WSP w Zielonej Górze- wspo­
mina wspaniałą atmosferę i prze­
sympatycznego p. Zygmunta Ch aj­
zera. Obie panie połknęły teletur­
niejowego bakcyla i były już w Lo-

Najpiękniejsze i najbardziej 
oczekiwane przez wszystkich -
przed nami ! To uc;zucie zachwy­
tu budzą we mnie Swięta z choin­
ką, karpiem, kutią, śniegiem, no i 

prezentami. Tego wszyst­
kiego życzę Państwu z ca­
łego serca. 

Izabela Stopyra 
PS. W poprzednim nume­

rze KM chochlik drukarski w 
moim "Do przemyślenia .. . " 
zmienił umysły na zmysły, ale 
chyba czytelnicy sens tej zło­
śliwości pojęli bez trudu. 

Z ostatniej chwili: 
Niedziela, 22 listopada, 

godz. 1905, mróz -100 i sta­
cja PKP w M-czu. Pociąg do 
Zbąszynka nie przyjeżdża i 
nikt nie zawiadamia o spóź­
nieniu marznących na pero­
nie pasażerów. Za 15 minut 
spóźnienia też nikt nie prze­
prasza, a pociąg odprawia ze 
swej dyżurki zawiadowca 
stacji, który nie chce zmar­
znąć na peronie, chociaż 

inni dzięki jego niefrasobliwości 
wymarzli mocno. Panie Naczelni­
ku, czy to nowe kolejowe obycza­
je, żeby nie informować podróż­
nych o opóźnieniach ? (mogli prze­
cież siedzieć w poczekalni). Tym 
bardziej, że ten pociąg nie jedzie z 
Ameryki, tylko z Gorzowa. A może 
telefony zamarzły ? 

I. S 

racjom. Andrzej doznał rany kłutej serca, a Tadeusz uszko­
dzenia jelita cienkiego. Nożownika zatrzymała policja kilka­
naście minut po zdarzeniu. Edward P został w dniu 30 paź­
dziernika tymczasowo aresztowany przez Sąd Rejonowy w Mię­
dzyrzeczu . 

Drugi przypadek miał miej sce 2 listopada około godz. 21.30 
w barze "Fetko " przy ul. 30 Stycznia w Międzyrzeczu. W tym 
czasie w barze przebywał samotnie Andrzej F. lat 26, który sie­
dział sobie przy stoliku popijając piwko. Do lokalu nagle wbiegł 
jakiś młody mężczyzna i bez słowa ugodził nożem w prawy bark 
Andrzeja F po czym wybiegł z baru. Na podstawie rysopisu 
policjanci z Wydziału Kryminalnego KRP w M-czu wytypowa­
li i u stalili podejrzanego o popełnienie tych zbrodni. Okazał 
się nim nieletni Krzysztof K. lat 16 mieszkaniec Międzyrze­
cza, który przyznał się do popełnienia zarzucanego czynu i zło­
żył stosowne wyjaśnienia. Jak się okazało przyczyną takiego 
postępowania był fakt, że w przeszłości pokrzywdzony wyrzą­
dził mu jakąś drobną krzywdę . Ranny Andrzej F. doznał rany 
ciętej oraz u szkodzenia płata płucnego co mogło być przyczy­
ną zejścia śmiertelnego, gdyby nie szybka pomoc medyczna. 
Nieletni sprawca po dwudniowym pobycie w Izbie Dziecka 
został odwiedziony do domu. 

W obu przedstawionych sytuacjach sprawcy będą odpowiadali 
za usiłowanie zabójstwa, a o ich wyrokach postaram się poinfor­
mować naszych czytelników. 

podinsp. 
Zbigniew MeJnik 
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SPRZEDA2 USłUGI: BLACHARSIO·DEIARSIIE, 
towarów i ustug REIONTOIO·BUDOI -:..ri ~ 

NA RATY a\\•·:~ 

bez iyrantów PROJEKTOWANIE 1.:~\V 

PRODUCENT 

Mieczysław Sieradzki 
. Kasztelańskie 22 A/2, 66-300 Międzyrzecz 
oferta wykonawcza 
* roboty dekarskie - papa termozgrzewalna 
* gonty bitumiczne 
* ocieplenie stropodachów 

Tel. (0-95)742-12-97 tel. kom. 0-601-55-59-75 

Międzyrzecz 

ul. Poznańska 106 
tel./fax (095) 7421642-43 
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SUPER OKAZJA DLA FIRM BUDOWLANYCH ! t 



ul. NOWOTKI 12 
66-300 MIĘDZVRZECZ 

tel./fax. (0-95) 7412-046 

OLECA USŁUGI TAPICERSKIE 
-zestawy V~Jpoczynkowe 
-sofy 

- narożniki małe l duże 
-fotele rozkładane 
·oraz renowacje mebli tapicerovwanych 
lłszelklego rodzaju 

OFERUJEMY NAJNOWSZE WZORYTKANIN FIRM 
ZACHODNICH l KRAJOWYCH. 

?!?! SOLIDNOS - TERMI IWOŚĆ ?!?! 
ZAPEWNIAMYTRANSPORT 

( USŁUGI PROJEKTOWE ) 
w zakresie wszyskich branż budownictwa: 

PthN 
,... ogólnego 
,... przemysłowego 
,... mieszkalnego i rolniczego 

[;l. W~ ,... modernizacje i remonty 
budynków · 

Rok zał. 1985 ,... nadzory budowlane 

BIURO USŁUG PROJEKTOWYCH 
inż. Piotr Bosak 

66-300 Międzyrzecz Os. Zamkowe 25a C!' (095) 7 41 23 24 

Firma jest członkiem Izby Projektowania 
Jesteśmy ubezpieczeni Posiadam_y_ referencje 

GABINET ''11/TA'' 
- TERAPIA ŚWIATŁEM SPOLARYZOWANYM 

1
, 

w zakresie: • dermatologi i • reumatologi i • fizjoterapii l 
• chi rurgii • traumatologii • kosmetologii 

- MASAŻ HAND MASSAGEREM " 
• rehabilitacja • odchudzanie • odnowa ł 

-ELEKTRONICZNY POMIAR CIŚNIENIA KRWI, TĘTNA 
-ELEKTROAKUPUNKTURA ' ~ 
66-300 MIĘDZYRZECZ, ul. Wojska Polskiego 22, teł. 741-46-61 

pn-wt-śr-cz 15.00 do 18.00 pt 11.00 do 17.00 
możliwość wizyt domowych 
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1. 21.10 br. na Os. Centrum 
dokonano kradzieży samochodu 
Mazda stanowiącego własność 
Andreasa W. 

2. 21. 10 br. z parkingu na ul. 
Spokojnej skradziono samochód 
marki Mercedes. 

3 . 2 1.10 br. na ul. Rynek usi­
łowano dokonać kradzieży samo­
chodu marki Mercedes należące­
go do Wolfganga R. , 

4. 22.10 br. w Sw. Wojciechu 
po włamaniu do sklepu spożywcze­
go skradziono artykuły spożywcze 

wartości 1025 zł na szkodę Włodzi­
mierza P. 

5. 23. 10 br. na ul. Foznańskiej 
skradziono rower górski Marii N. 
wartości 700 zł. 

6. 26.10 br. skradziono ro­
wer górski Elżbiety W. na ul. Fia­
stowskiej . 

7. 2 9. 10 br. w barze na Os. 
Centrum TN. i AS. zostali ugodze­
ni nożem . W wyniku odniesionych 
ran zostali przewiezieni do Szpita­
la w Międzyrzeczu. 

8. 30.10 br. po włamaniu do 
piwnicy na ul. Chopina skradzio­
no rower górski. Magdalena D. 
wyce niła utracony pojazd na 
kwotę 1050 zł. 

9. 30.10 br. przy bazie GS w 
Międzyrzeczu skradziono rower 
górski Ewy S. wartości 750 zł. 

10.31.10br. powłamaniudo 
sklepu na ul. 30 Stycznia skradzio­
no artykuły wartości 130 zł. na 
szkodę Henryka W. 

11. 1.1 1 br. na ul. Koperni­
ka z samochoduJanusza U. skra­
dziono przednią atrapę wraz ze 
światłami przeciwmgielnymi 
wartości 500 zł. 

12. 1.11 br. na ul. Ściegienne­
- go po włamaniu do garażu skra­

dziono rower górski i narzędzia na 
szkodę Leona Sz. 

13. 1.11 br. na ul. Poznańskiej 
skradziono samochód VW Bu s Ze­
nona W 

14. 2.11 br. dokonano wła­
mania do sto łówki FKP. Skra­
dziono artykuły spożywcze war­
to ści 1700 zł. 

15. 4.11 br. po włamaniu do 
kawiarni skradziono kuchenkę mi­
krofalową i art.spożywcze warto­
ści 2270 zł. na szkodę Czesława K. 

16. 5.11 br. po włamaniu do 
budynku Zespołu Szkół Budowla­
nych w Międzyrzeczu skradziono 
radiomagnetofon wraz z głośnika­
mi i wzmacniaczem. 
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l 7. 5.11 br. na ul. Konstytucji 
3 Maja skradziono rower górski J o­
lanty M. 

18. 5.11 br. na ulicy Chopina 
po włamaniu do piwnicy skradzio­
no rower górski Krzysztofa K. 

19. 5.11 br. na ul. Fiastow­
skiej skradziono rower górski Da­
miana K. 

20. 6.11 br. na Os. Centrum 
skradziono rower górski Jolanty 
M. , która utracony pojazd wyce­
niła na kwotę 600 zł. 

21. 6.11 br. na Os. Kasztelań­
skim skradziono samochód Audi 
100 Wojciecha R. 

22. 9.11 br. na ul. WojskaFol­
skiego skradziono samochód Fiat 
126 p Beaty W. 

23. 9.11 br. na ul. Świerczew­
skiego dokonano włamania do sa­
mochodu Folonez skąd skradziono 
radioodtwarzacz wartości 610 zł. 

24. 11.11 br. na Os. Centrum 
skradziono samochód Fiat 126p 
Adama Sz. 

25. 12.11 br. po włamaniu do 
samochodu Seat Toledo Francisz­
ka M. dokonano kradzieży radio­
odtwarzacza i dokumentów. 

26. 12.11 br. z terenu posesji 
na ul. Zawadzkiego skradziono ro­
wer górski Bogdana D. 

27.13.11 br. powłamaniudo 
samochodu Fiat 126 p skradziono 
radioodtwarzacz stanowiący wła­
sność Anny K. 

28. 13.1 1 br. po włamaniu do 
samochodu Fiat Uno skradziono 
radioodtwarzacz. Andrzej S. po­
niósł straty w wysokości 500 zł. 

29. 14.11 br. powłamaniu do 
garażu skradziono radiomagneto­
fon, zmieniacz płyt CD. Grzegorz 
W. utracone mienie wycenił na 
kwotę 1000 zł. 

30. 15.11 br. na Os. Kaszte­
lańskim z parkingu skradziono sa­
mochód Fiat Uno. 

31. 16.11 br. na Os. Kaszte­
lańskim dokonano włamania do 
piwnicy skąd skradziono rower 
górski. 

32. 16.11.br. na ul. Wojska 
Folskiego skradziono samochód 
Fiat 126 p Dariusza G. 

33. 17.11 br. powłamaniudo 
kuchni Szpitala w Międzyrzeczu 
skradziono wyposażenie wartości 
482 zł. 

34. 18.11 br. po włamaniu do 
kiosku na ul. Waszkiewicza skra­
dziono artykuły wartości 694 zł. 

Bogdan Michalski 

, 
Swięta w Wielkiej Brytanii 

Przygotowania do świąt Bożego Narodzenia zaczynają się już pod 
koniec listopada. Trzeba wysłać setki kartek świątecznych, pomy­
śleć o kupnie prezentów nie tylko dla rodziny, ale również dla zna­
jomych i przyjaciół. Od początku grudnia zaczyna się "zakupowe" 
szaleństwo. Sklepy przeżywają istne oblężenie, a handlowcy zacie­

rają ręce. Znajomi, 
bliżsi i dalsi, obdaro­
wują się prezentami 
i upominkami, rów­
nież firmy i zakłady 
pracy nie zapomina­
ją o swoich pracow­
nikach. Zwyczajowo 
przed świętami w 
czasie przyjęcia 

świątecznego można 

otrzymać prezent od 
swojego szefa . 

Anglicy dekorują 
swoje domy (prawie 
wszyscy mieszkają w 
domkach) gałązkami 
ostrokrzewu i jemio­
ły. Je mioła zazwy­
czaj wisi w holach, a 
pod jemiołą wiado­
mo, można się cało­
wać. Dekoracje z 
ostrokrzewu wyglą­
daj ą bardzo pięknie, 
bo o tej porze roku 
krzew ten wygląda 
wyjątkowo dekora-
cyjnie ze swoimi 

czerwonymi jagódkami. Centralne miejsce w każdym salonie, czyli 
"living roomie" znajduje się choinka udekorowana podobnie jak w 
Polsce. 

Zgodnie z angielską tradycją gospodynie domowe przygotowują 
niektóre świateczne dania znacznie wcześniej , szczególnie angiel­
ski pudding, który podaje się polany alkoholem, a później zapalo­
ny. W czasie świątecznego obiadu najważniejszym daniem jest pie­
czony indyk z rozmaitymi nadzieniami, jak również pieczone ba­
beczki. Do puddingu i wypieków dodawane jest mnóstwo suszo­
nych owoców i rozmaitych bakalii . 
Święta w Anglii zaczynają się 25 grudnia, czyli o dzień później 

niż w Polsce. 25 grudnia królowa wygłasza w telewizji coroczne 
przemówienie do swoich rodaków. Tego dnia rano dzieci znajdują 
prezenty w skarpetach, które wiszą na ich łóżkach lub kominkach . 

26 grudnia niejestjuż nazywany "Christmas day", ale nosi spe­
cjalną nazwę "Boxing day". Skąd ta dziwna nazwa? Wywodzi się 
ona od dawnego zwyczaju dawania prezentów zapakowanych w 
pudełka (czyli "box" po angielsku) biednym ludziom. 

W tym dniu składa się wizyty znajomym, urządza przyjęcia , idzie 
do kina lub do teatru. 

Irena Buzarewicz 
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Przemoc w rodzinie może być postrzegana z 
różnych perspektyw m.in. prawnej, moralnej, 
psychologicznej czy społecznej. Policja opiera­
jąc się o przepisy przystępuje do działalności w 
sytuacjach, gdy są naruszane normy prawne. 
Najczęściej mamy do czynienia z przestępstwem 
mówiącym o znęcaniu się fizycznym lub moral­
nym nad członkiem swojej rodziny lub inną oso­
bą pozostającą w stałym czy też przemijającym 
stosunku w zależności od sprawcy, albo nad 
małoletnim czy osobą bezradną. Aby jednak 
przemoc mogła być uznana za przestępstwo znę­
cania się zgodnie z art. 207 k.k. musi mieć cha­
rakter ciągły. Oznacza to, że działanie sprawcy 
odbywa się względnie systematycznie i nie ma 
charakteru jednorazowego występku, lecz przez 
jakiś dłuższy okres. Przestępstwo ścigane jest z 
urzędu. 

· W atmosferze domu, w którym panuje prze­
moc dokonywane są też inne przestępstwa np.: 

-gwałt art. 197 k.k. jest to doprowadzenie in­
nej osoby do poddania się czynowi nierządne­
mu lub do dokonania takiego czynu, stosując 
przemoc, groźbę bezprawną lub podstęp. Każ­
dy ma prawo do decydowania o swoim życiu 
intymnym, a akt ślubu nie odbiera tego prawa 
żadnej ze stron małżonków. 

-zmuszanie do określonych zachowań na oso­
bie art. 191 k.k. 

- uchylanie się od obowiązku alimentacyjne­
go art. 209 k.k. 

-kradzież na rzecz osoby najbliższej ar t. 278 i 
279 k.k. 

- naruszenie nietykalności cielesnej art. 
217 k.k. 

- uprowadzenie lub zatrzymanie małoletnie­
go wbrew woli osoby powołanej do opieki art. 
211 k.k. 

- groźby popełnienia przestępstwa na szkodę 
najbliższych art. 190 k.k. 

-rozpijanie małoletniego art. 208 k.k. 
Polskie ustawodawstwo broni też osoby 

krzywdzone zapisami prawa cywilnego, zawar­
tymi przede wszystkim w Kodeksie Rodzinnym 

KURIER MIĘDZYRZECKI 

i Opiekuńczym mówiące o : 
-warunkach zniesienia przez sąd wspólno­

ści majątkowej zarówno ustawowej jak i 
umownej art. 52 

- możliwości sądowego ustalenia ojcostwa 
art. 84 
-obowiązkach rodziców do świadczeń alimen­

tacyjnych względem dziecka art. 133 
-warunkach orzeczenia rozwodu art. 56 
-orzekaniu o winie rozkładu małżeństwa 
art. 57 

-rozstrzyganiu o władzy rodzicielskiej, obo­
wiązku ponoszenia kosztów utrzymania i wy­
chowania dziecka w przypadku rozwodu art. 
58 par. l 

- sposobie korzystania ze wspólnego miesz­
kania w przypadku rozwodu art. 58 par. 2 

- warunkach dokonania podziału wspólnego 
majątku art. 58 par. 3 

- warunkach eksmisji art. 36, 37 i 38 
Jednakże nawet najlepsze przepisy prawne 

nie rozwiążą problemów życia codziennego a 
sprawcy przemocy w rodzinie będą nadal po­
zostawali bezkarni. Przemoc w tym ujęciu na­
leży do zjawisk patologicznych, które często nie 
wytrzymują trudów procedury zmierzającej do 
oficjalnego zakwalifikowania i uznania czynu za 
przestępstwo, ze wszystkimi prawnymi konse­
kwencjami. 
Muszą zostać zebrane dowody, świadkowie 

muszą wstawić się na przesłuchania w policji, 
prokuraturze i przed sądem, gdzie poddawani 
są przez obrońców oskarżonych próbie podwa­
żania wiarygodności. Ofiary przemocy podda­
wane są różnego rodzaju naciskom ze strony 
sprawcy, rodziny, kolegów, środowiska, w któ-
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rym żyją na co dzień. Sprawy bardzo często 
umarzane są ze względu na brak dowodów winy, 
znikomy stop ień społecznego niebezpieczeń­
stwa czynu czy też z powodu wycofania oskar­
żenia. 

Dokumentacja "Niebieskiej Karty" jest więc 
częścią procedury prawnej. Odpowiedni, dokład­
ny zapis każdego przypadku interwencji wobec 
przemocy w rodzinie jest niezmiernie pomocny 
w obiektywnej ocenie sytuacji. W przypadku 
wszczęcia postępowania karnego wobec spraw­
cy może stanowić niepodważalny dokument pro­
cesowy opisujący precyzyjnie przebieg zajścia 
bez względu na to ile czasu upłynęło od inter­
wencji. Zdarzało się, iż upływający od interwen­
cji czas zacierał w pamięci policjantów ważne 
szczegóły. Ujednolicone zapisy znacznie ułatwią 
dalsze postępowanie karne dostarczając dowo­
dów na zaistnienie przestępstwa. Nie bez zna­
czenia jest też fakt, iż interweniować w tej sa­
mej rodzinie mogą za każdym razem inne zało­
gi policyjnego patrolu. 

Przebieg procedury "Niebieskiej Karty" prze-
biega w następującej kolejności : 

l. Zgłoszenie interwencji; 
2. Interwencja patrolu policyjnego; 
3. przejęcie przypadku przez dzielnicowego z 

danego terenu; 
4. Współpraca z ośrodkiem pomocy społecz­

nej; 
5. Przekazanie sprawy do lokalnego systemu 

wsparcia. 
O dalszych problemach przemocy w rodzinie 

w następnym numerze "KM". 
podinsp. 

Zbigniew Melnik 

w. św., jak i ich powojennym spadkobiercom z 62 KS. Po części oficjal­
nej , w Kasynie Garnizonowym odbył się uroczysty obiad, a następnie 
spotkanie żołnierskich pokoleń. Honorowymi gośćmi całej uroczysto­
ści byli podkomendni ppłk Smrokowskiego z okresu II w. św. : pan • 
Józef Bukowski - ostatni żyjący w Polsce komandos l Samodzielnej 
Kompanii Comando, uczestnikwalk pod Monte Cassino i pan Zygmunt 
Obiesło - najmłodszy żołnierz 2 Baonu Komandosów. 

"Harcerstwo to nie jest coś, co się umie, ale to jest coś, czym się jest .. . " 
Ks. dr K. Lutosławski 

SPOTKANIE Z TRADYCJĄ .... 
Praca z bohaterem to jedna z podstawowych form działania każdej 

drużyny harcerskiej. Zakorzenia ona drużynę w pewnej tradycji, jest 
wspaniałą lekcją historii, a co najważniejsze propaguje wśród harcerzy 
pozytywne wzorce osobowe. W osobie bohatera drużyna zyskuje ele­
ment integrujący jej członków i wyróżniający ją w danym środowisku. 

Od przeszło roku 13 DH "BŁYSK" przygotowuje się do przejęcia 
imienia ppłk Władysława Smrokowskiego - twórcy i dowódcy pierw­
szego w historii oddziału polskich komandosów walczącego w czasie 
II wojny światowej na froncie włoskim . I ednym z elementów tych przy­
gotowań był udział przedstawicieli drużyny : drużynowego phm. Ro­
berta Pieli i przybocznego Mariusza Dudzińskiego w spotkaniu by­
łych żołnierzy Comando, które odbyło się 12.09.98 w Bolesławcu. Zor­
ganizowali je byli żołnierze 62 Kompanii Specjalnej WP, które przed 
swoim rozwiązaniem przyjęła tradycje polskich komandosów z okre­
su II W. św. 

Uroczystość rozpoczęła się złożeniem kwiatów pod pomnikiem po­
święconym poległym i zmarłym komandosom, zarówno tym z czasu II 

Udział przedstawicieli 13 DH "BŁYSK" w tym spotkaniu stanowił 
potwierdzenie naszej woli kultywowania tradycji polskich komando­
sów oraz przyjęcia imienia ich dowódcy. Był także wspaniałą okazją do 
nawiązania nowych kontaktów z byłymi żołnierzami w zielonych bere­
tach. Po tym spotkaniu, nasz zbiór pamiątek po polskich komando­
sach z czasu II w. św. wzbogacił się o kilka nowych eksponatów. 

13 DH "BŁYSK" 
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Gdy wieszcz gościł 
w Wielkopolszcze ... 
Okazuje się, że również Wielkopolska. może si ę poszczycić mało znanymi 

lecz licznymi miejscami kultu Adama Mickiewicza. Uczniowie SP l odwie-
• dzili Śmiełów, w ten sposób uczcili dwusetną rocznicę urodzin poety l 1798 

-1855/. Właśnie tam znajduje się muzeum imienia wieszcza, które stanowi 
oddział Muzeum Narodowego w Poznaniu. 
Największy polski poeta romantyczny przybył do Śmieława w połowie 

sierpnia 183lr. wioząc ze sobą pisma od Legacji Polskiej w Paryżu dla Rzą­
du Narodowego, Aby zmylić władze pruskie posługiwał się fałszywym pasz­
portem na nazwisko Adam Miihl i przedstawiany był jako kuzyn oraz na­
uczyciel synów Gorze!lskich- właścicieli pałacu. Dotarł do Wielkopolski zbyt 
późno, wobec zbliżającej się klęski powstania listopadowego zmuszony był 
do powrotu - u Gorze1'lskich gościł do połowy września. 

Z dotarciem wieści o upadku Warszawy wiąże się opowieść o drzewku 
dębowym wyrwanym przez wiatr z korzeniami i umocowanym przez Mic­
kiewicza w parku śmiełowskim. Podsumowująca to wydarzenie sentencja 
wieszcza, o wierze w odrodzenie Polski sprawiła, że drzewo to określano 
jako symbol nadziei. Znane też jako "dąb Mickiewicza" rosło do lat dwu­
dziestych XX wieku. 

Dzięki kolejnym właścicielom majątku - rodzinie Chełkowskich - Śmie­
łów stał się ośrodkiem kultu poety. Otoczono opieką pokój, w którym miesz­
kał oraz dąb jego imienia. W 1931 roku, z okazji setnej rocznicy pobytu w 
Śmiełowie postawiono w parku pomnik poety /zniszczony w 1940 r. przez 

hitlerowców, zrekonstruowany 
1970 r./. 

Nasycone kultem wieszcza 
miejsce, w którym realizowano 
jednocześnie ideę "domu otwar­
tego", przyciągało wiele wybit­
nych postaci ze świata polityki i 
kultury. W majętności Chel­
kawskich gościli m.in. : H. Sien­
kiewicz - wybitny pisarz laure­
at. Nagrody Nobla, J. I. Pade­
rewski - wielki pianista, kompo­
zytor i polityk, Maria Gorecka -
córka Mickiewicza, gen. Haller 
- dowódca i polityk, W. Kossak. 
-popularny malarz, W. Tatarkie-
wicz wybitny filozof i historyk 
sztuki oraz wielu innych. 

Byliśmy oczarowani tym uroczym zakątkiem, urodą pagórkowatej okoli­
cy określanej jako Szwajcaria Żerkowska. Zaskoczyło nas bogactwo ekspo­
zycji. Dzieci doliczyły się dziewiętnastu pokoi. 

Liczne pamiątki poświęcone Mickiewiczowi, w tym dotyczące jego poby­
tu w Wielkopolsce oraz związane z kultem poety, to m.in. najstarsze wyda­
nia jego dzieł /także w obcych językach ,nawet w chi!lskim i esperanto/, 
autografy wieszcza pochodzące z terenu Wielkopolski, list od Stefana Gar­
czy!lskiego /przyjaciela poety/, który przebywał wówczas w Objezierzu, 
interpretacje malarskie dzieł Mickiewicza, dzieje ok. 90 pomników wiesz-

.. cza i mnóstwo innych pamiątek. 
Oglądając wspaniałe wnętrza pałacu , biedermeierowskie sprzęty, obrazy 

P~dzla wielkich malarzy mieliśmy okazję otrzeć się o epokę romantyzmu, 
Wieszczów, zrywów niepodległościowych . 
Może poczujemy ducha poety 24 grudnia, bo dokładnie dwieście lat temu 

Przyszedł na świat w maleńkim Zaosiu k. Nowogródka. Anna Pawełska 

" Znalazłam zaczarowany . , . , '' p1ersc1en - opowiadanie 
Był to jeden z pięknych, księży­

cowych wieczorów lipcowych. 
Wiktoria wracała właśnie z przy­

j ęcia. Szła sama. Minęła ulicę głów­
ną, następnie przeszła przez rynek, 
aż w końcu znalazła się w ciemnej, 
budzącej lęk i strach uliczce. Miej­
sce to budziło w dziewczynie oba­
wę i trwogę . Starała się nie bardzo 
szybko, nie patrząc na boki, ani 
oglądając się za siebie. W pewnym 
momencie Wiktoria przystanęła . 
Wydawało się jej bowiem, że coś bły­
snęło wśród kamieni, którymi wy­
łożona była owa straszna uliczka. 

Kilka kroków przed sobą zauwa­
żyłaróżowe "oczko", które błyszcza­
ło i lśniło , jak promienie wschodzą­
cego słońca. Podeszła bliżej, kucnę­
ła i wzięła do ręki to małe świecideł­
ko. Na jej twarzy pojawił się wyraz 
zdumienia, zaskoczenia, a zarazem 
szczęścia. Okazało się bowiem, że 
był to wspaniały pierścień, wykona­
ny najprawdopodobniej z platyny. 
Punktem centralnym było owo 
"małe świecidełko" - szmaragd. Do 
tej wspaniałej kosztowności dołączo­
na była mała różowa karteczka, 
szczelnie zwinięta w rulonik i wło­
żona w otwór pierścienia. Wiktoria 
ostrożnie rozwinęła "liścik" i poczę­

ła czytać: 
"Pierścień, który trzymasz w ręku jest 
niezwykly. 

Oprócz wspaniałego wyglądu posia­
da także wszechogromną moc. j est 
magiczny. 

jeśli masz jakieś życzenie, nałóż 
pierścieti na palec wskazujący i prze­
kręć go siedem razy w prawą stronę. 
Ale uwaga ! Oto trzy zasady, których 
musisz przestrzegać, jeśli chcesz po­
siadać go do końca swego życia : 

l. Pamiętaj ! Nigdy nikomu nie 
pokazuj pierścienia. 

2. jeśli wypowiesz życzenie i prze­
kręcisz go w lewo, życzenie się nie speł­
ni, a Ty na zawsze staniesz się nie­
widzialna. 

3. Pamiętaj o rzeczy najważniei 
szej : pierścieti może spełnić tylko 
Twoje trzy życzenia, dlatego wypowie­
dzenie każdego z nich musisz doklad­
nie przemyśleć i zanalizować". 

Wiktoria nie wiedziała, co ma zro­
bić. W końcu postanowiła, że zaopie­
kuje się tym skarbem. 

Dziewczyna pochodziła z biednej 
rodziny. Jej matka umarła. Wiktoria 
musiała się opiekować dwójką młod­
szego rodzeństwa. Jej ojciec niewie­
le pomagał ,w pracach domowych. 
Zazwyczaj całymi dniami nie było go 
w domu. Od bardzo dawna dziew­
czyna marzyła o tym, aby choć przez 
chwilę popatrzeć na swoją zmarłą 
matkę, ponieważ prawie jej nie pa­
mięta, a wciąż bardzo kochała. 

Gdy przeczytała "liścik" dołączo­
ny do pierścienia od razu pomyśla­
ła o tym właśnie marzeniu. Postano-

wiła nie czekać ani chwili dłużej . Wy­
powiedziała życzenie i odwróciła 
pierścień siedem razy. 

Wtem uliczka, której przed chwi­
lą tak panicznie się bała, zabłysnęła 
kolorowym światłem. Było ono bar­
dzo piękne . Naprzemiennie zmie­
niało barwy z różowo-niebieskich na 
żółto-fioletowe . W pewnym momen­
cie, w miejscu, gdzie zbiegały się te 
wspaniałe promienie ukazała się po­
stać . Dziewczyna drżącym głosem 
cichutko wypowiedziała: "Mamo 
.. . ". Podeszła bliżej i patrzyła nauko­
chaną osobę z niedowierzaniem. Po­
dziwiała jej piękno i urodę, a także 
wspaniałą białą suknię i długie czar­
ne włosy, które lekko powiewały na 
wietrze. Wiktoria stała wciąż nieru­
chomo i patrzyła na swoją mamę z 
wielką uwagą. Czuła się bardzo 
szczęśliwa. Stała bez ruchu dłuższą 
chwilę, aż w końcu zaczęła podcho­
dzić do mamy. Z nadzieją w oczach 
wyciągnęła do niej dłoń .. . W tym 
momencie czar prysł. 

Ukochana osoba zniknęła, prze­
piękne kolorowe światło również. 
Wiktoria znów znalazła się w szarej 
i ciemnej uliczce. W dłoni trzymała 
pierścień . Usiadła na pobliskim ka­
mieniu. Była tak uradowana, że 
strach przed okropnym miejscem 
stał się błahostką. Nic nie było w sta­
nie zepsuć jej humoru. Siedziała ci­
chutko i dziękowała znalezionemu 
pierścieniowi , za tak wspaniały pre­
zent. Wreszcie spełniło się jej naj­
większe marzenie. 

Wiktoria wstała i zwróciła się w 
stronę domu. Natychmiast po wej­
ściu natknęła się na krzyczącego 
ojca. Biedna dziewczyna straciła ra­
chubę czasu, podczas gdy jej tata 
denerwował się i martwił o córkę. Na 
szczęście awantura nie trwała zbyt 
długo. Wiktoria przeprosiła ojca i 
położyła się spać. Zanim zasnęła, dłu­
go myślała o tym, co ją spotkało. 

Nazajutrz przyrzekła sobie, że ni­
komu nie powierzy swojej tajemni­
cy. Przysięgi oczywiście dotrzyma­
ła. Przez dłuższy czas zastanawiała 
się nad kolejnym życzeniem. W 
końcu doszła do wniosku, że chcia­
łaby aby jej rodzeństwo miało w 
przyszłości wspaniałe rodziny oraz 
żeby każde z nich miało udane ży­
cie. Życzenie Wiktorii spełniło się. 
Niestety nie zdążyła zrealizować 
swojego ostatniego, trzeciego ma­
rzenia, ponieważ miała zaledwie 37 
lat, gdy umarła . 

Po dziś dzień nikt nie wie, co się 
stało z zaczarowanym pierścieniem. 
Może jest gdzieś schowany i czeka 
na nowego właściciela?- nie wiado­
mo. Nadziejąjest tylko to, że w przy­
szłości trafi w "dobre ręce" i będzie 
spełniał marzenia tych ludzi, którzy 
naprawdę tego potrzebują. 

Agnieszka Torzyńska 
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Plan Edukacyjny -College- • wniesienie jednorazowej większej wpłaty. W tym 
przypadku nie musicie Państwo dokonywać żadnych do­
datkowych dopłat do Planu College. Wpłacone na począt- "'' 
ku środki będą aktywnie inwestowane tak, aby ich war­
tość znacznie przyrosła do czasu gdy, zaczniecie Pań­
stwo z nich korzystać . 

Na całym świecie Plany Edukacyjne oferowane przez 
fundusze powiernicze są jedną z najbardziej popular­
nych form gromadzenia środków pieniężnych na przyszlą 
ed ukację dzieci. Dzieje się tak dlatego, że fundusze po­
wiernicze są efektywną, a zarazem tanią formą długoter­
minowego inwestowania. Inwestując w fundusz powierni­
czy macie Państwo świadomość, że prawie calość odkia­
danych pieniędzy pracuje dla Państwa . Koszt uczestnic­
twa w funduszach powiern iczych jest bowiem minimalny. 

Każdy z Państwa pamięta moment, w którym na świat 
przyszlo Wasze Dziecko, to właśnie wtedy obiecaliście 
sobie, że będzie miało lepszą przyszłość , i że zrobicie 
wszystko aby ułatwić mu start w dorosłe życie . Będąc Ro­
dzicami lub Dziadkami każdego dnia dokładacie starań , 

aby realizować tę obietnicę. Pragniecie zapewnić swoje­
mu Dziecku odpowiednie wychowanie oraz wykształce­
nie, bo to właśnie one w ogromnym stopniu zadecydują o 
Jego przyszłości . Obecnie zdobycie wykształcenia nie jest 
jednak proste. Ze względu na znaczną konkurencję oraz 
niewystarczającą liczbę miejsc na uczelniach, nawet bar­
dzo zdolni absolwenci szkól średnich nie zawsze mogą 
rozpocząć studia na interesujących ich kierunkach . Alter­
natywą mogą być płatne , prywatne szkoły wyższe lub stu­
dia zaoczne, których czesne jest jednak bardzo wysokie. 
Oprócz kosztów studiów należy także liczyć się z dodat­
kowymi wydatkami na naukę języków obcych, stypendia 
zagraniczne, czy też specjalistyczne studia podyplomo­
we, które coraz częściej stają s i ę wymogiem stawianym 
przez pracodawców. 

Cel Planu Edukacyjnego • College • 
Plan Edukacyjny - College pomoże Państwu w zgro­

madzeniu niezbędnego kapitału , który w przyszłości 

będzie mógł zostać wykorzystany zgodnie z potrzebami 
Państwa Dziecka. 

Jak działa Plan College ? 
Wpłacany przez Państwa kapitał jest efektywnie inwe-

stawany przez wysokiej klasy specjalistów od inwestycji 
finansowych w różnego rodzaju papiery wartościowe, ta­
kie jak: akcje, obligacje, bony skarbowe i inne instrumen­
ty finansowe. 

Kiedy najlepiej zostać Uczestnikiem Planu Col· 
lege? 

Odpowiedź na to pytanie zależy przede wszystkim od 
Państwa indywidualnej decyzji. lm wcześniej ją jednak 
podejmiecie, tym większą macie Państwo szansę na zgro­
madzenie niezbędnego kapitału, który w przyszłości po­
kryje koszty związane z edukacją Waszego Dziecka. Rów­
nocześnie , im dłuższy będzie okres uczestnictwa w Pla­
nie Edukacyjnym - College- , tym wysokość miesięcznych 
składek (w przypadku wyboru opcji systematycznych 
wpłat) będzie mniejsza. W ten sposób uczestnictwo w Pla­
nie College nie będzie dla Państwa tak dużym obciąże ­
niem finansowym. 

Kto może zostać Uczestnikiem Planu College ? 
Uczestnikiem Planu College może zostać każdy , nie­

zależnie od wieku i posiadanych środków pieniężnych. 
Istotną zaletą Planu College jest możliwość regularnego 
wpłacan ia także niewielkich kwot. Dzięki systematyczne­
mu inwestowaniu, kapitał , który dzisiaj wydaje się trudny 
do zgromadzenia, za kilka lat może znaleźć się w Pań­
stwa posiadaniu . 

Zasady uczestnictwa w Planie College. 
Przystępując do Planu dokonujecie Państwo wyboru 

jednej z dwóch opcji inwestowania oszczędności : 

• dokonywanie systematycznych, comiesięcznych 
wpłat zadeklarowanej przez siebie kwoty - przelewem z 
konta lub wpłatą bankową . To rozwiązanie szczególnie 
polecamy tym z Państwa, dla których jednorazowa więk­
sza wplata byłaby zbyt dużym obciążeniem domowego 
b udżetu . Dzięk i systematycznemu, comiesięcznemu in­
westowan iu nawet niewielkich kwot możecie Państwo 
zgromadzić w ciągu kilku lat znaczny kapitał. 

To Państwo sami decydujecie jak długo będziecie 
uczestniczyć w Planie oraz jakiej wysokości kwotę 
chcielibyście miesięcznie odkładać. 

Aby umożliwić zgromadzenie wystarczających środków 
pieniężnych , minimalny okres uczestnictwa w Planie Col­
lege został ustalony na 5 lat, a wysokość wpłaty na 1 00 
zł. Wraz z wydłużen iem czasu inwestycji , wysokość 
minimalnej wpłaty maleje. Do Państwa wyboru pozosta­
wiamy następujące możliwości: 

- przy opcji systematycznych comiesięcznych wpłat: 
Uczestnictwo w Planie 
5 lat- minimalna wplata miesięczna : 100 zł 
6 lat- minimalna wplata miesięczna: 90 zl 
7 lat - minimalna wplata miesięczna: 80 zł 
8 lat - minimalna wplata miesięczna: 70 zł 
9 lat - minimalna wplata miesięczna : 80 zł 
1 O lat i więcej - minimalna wplata miesię: 50 zł 
- w przypadku jednorazowej wpłaty , jej minimalna wy­

sokość została ustalona na: 
4 000 zł- przy minimalnym 5-cio letnim okresie trwania 

umowy 
2 500 zł - przy minimalnym 1 O-cio letnim okresie trwa­

nia umowy. 

Uwaga! 
Nowa seria obligacji trzyletnich jest w sprzedaży od 3 

listopada 1998r. Z uwagi na ogromne zainteresowanie w/ 
w obligacji prosimy zainteresowanych Klientów o w miarę 
możl iwości szybkie dokonywanie zakupu . 
(Poprzednia seria była w sprzedaży tylko 9 dni!). 

Szczegółowych informacji udziela Punkt Obsługi 
Klientów Biura Maklerskiego BGŻ S.A. ui.Poznańska 
6 66-300 Międzyrzecz, tel. 742-15·13, 742·21·61. 

Srebro w Wieliczce ważny obiekt turystyczny zaczęły już funkcjonować samodzielnie w 
świadomości tzw. "branży" - działaczy, urzędników, biur podróży, a tak­
że "normalnych" turystów. 

W dniach 22- 24. 10. 1998 r. w Kopalni Soli Wieliczka odbyło się Spo­
tkanie Atrakcji Turystycznych Świata . Zostało ono zorganizowane w 
związku przypa?ającą w tym roku dwudziestą rocznicą wpisania Kopal­
ni na Pierwszą Swiatową Listę Dziedzictwa Kulturalnego i Naturalnego 
UNESCO. Gospodarzem Spotkania był Dyrektor Kopalni i Poseł na Sejm 
RP p. Zbigniew Zarębski, a w skład Komi tetu H onorowego Spotkania 
weszli min, p. Andrzej Arendarski- Prezes Krajowej Izby Gospodarczej, 
p. Jacek Dębski- Prezes Urzędu Kultur y Fizycznej i Turystyki, Ks. Kar­
dynał Franciszek Macharski - Metropolita Krakowski, p. Emil Wąsacz -
Minister Skarbu. 

Celem Spotkania była wymiana doświadczeń 
z zakresu ochrony obiektów zabytkowych bę­
dących dziedzictwem kulturowym społeczeństw, 
omówienie metod i technik promocji oraz nawią­
zanie bezpośrednich kontaktów między obiek­
tami. W Spotkaniu uczestniczyło kilkudziesięciu 
przedstawicieli najcenniejszych obiektów tury­
stycznych z kraju, m.in. Zamek w Malborku, Pa­
norama Racławicka, stare miasto w Toruniu, Ko­
palnia Srebra w Tarnowskich Górach, Chełm­
skie Podziemia Kredowe. Przybyli równi eż 
przedstawiciele atrakcji turystycznych z Au strii, 
Włoch, Szkocji, Kanady reprezentujący min. 
kopalnie soli, jaskinie czy sławny wodospad Nia­
gara. Cieszymy się, że wśród atrakcji zaproszo­
nych do udziału w Spotkaniu znalazła się rów­
nież Podziemna Trasa Turystyczna Międzyrzec­
kiego Rejonu Umocnionego. Niewątpliwie było 
to dużym wyróżnieniem a jednocześnie potwier­
dzeniem rangi jaką prowadzony przez nas obiekt 
ma wśród obiektów turystycznych. Dla nas było 
to również pewnego rodzaju ukoronowaniem 
prowadzonych przez Agencję Turystyczną "Pro 
Nature" działań promocyjnych. "Bunkry" jako 

Program Spotkania był bardzo urozmaicony. Obejmował on wykłady, 
konferencję prasową, spotkania z biurami podróży, wycieczki. Bogaty 
był również program artystyczny. Wiele wrażeń dostarczył Wieczór 
Wielicki - wspaniała impreza wzorowana na tradycyjnych górniczych 
obyczajach związanych z tzw. Karczmą Piwną. 

Wszyscy uczestnicy mieli możliwość zaprezentowania swoich obiek­
tów na specjalnie przygotowanej ekspozycji targowej, która mieściła się 
w komorze Warszawa 125 m pod ziemią. Posiadaliśmy własne stoisko • 
p.t. " Podziemna Trasa Turystyczna. Międzyrzecki Rejon Umocniony", 

na którym można było otrzymać nasze materiały 
promocyjne i reklamowe oraz uzyskać potrzebne 
informacje. Jak zwykle, oprócz samych podziemi 
promowaliśmy także inne atrakcje naszego regio­
nu- Zespół Muzealny w Międzyrzeczu, Głębokie, 
Gościkowo , Rokitno, Łagów. Nasze stoisko cieszy-
ło się dużym powodzeniem, w czym niemała za­
sługa naszej hostessy Kasi, słuchaczki podyplo­
mowego studium turystylu w Krakowie. 

Zainteresowanie naszym obiektem było duże, 
zarówno ze strony uczestników Spotkaniajak też 
biur podróży i zwiedzających kopalnię turystów 
oraz mieszkańców Krakowa, którzy, zwłaszcza 
w sobotę, całymi rodzinami licznie przybyli do 
kopalni. 

Nawiązane podczas Spotkania kontakty pomo­
gą w lepszej promocji naszego obiektu. 

N a zakończenie miła wiadomość. Również na 
tej imprezie Agencja Turystyczna "Pro Nature" 
odniosła sukces. W uznaniu osiągnięć otrzymali­
śmy od organizatorów srebrny medal oraz spe­
cjalny certyfikat. To cieszy i zachęca do dalszej 
pracy. 

Joachim SzlegeJ 
Zbigniew Urbańczyk 
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PIŁKANOŻNA 
Zakończyła się rundajesienna rozgrywek piłkarsld ch wszystkich szcze­

bli. Drużyna Orła-Sparty do końca nie zwojowała zbyt dużo w rozgryw­
kach o mistrzostwo czwartej ligi. W siedemnastu meczach piłkarze Orła­
Sparty uzyskali 19 punktów. Zdobycz punktowa nie jest imponująca, ale 
niektórzy zawodnicy proszący o anonimowość uważają,że to maksymal­
na zdobycz punktowa w takiej sytuacji jaka panuje obecnie w klubie.]est 
to trochę dziwne zważywszy, że latem nie było większych zmian perso­
nalnych wśród piłkarzy. O konfliktach szkoleniowców, nieumiejętnej pra­
cy niektórych członków zarządu i wielu mankamentów w klubie pisałem 
j uż poprzednio. Obecnie kilka zdań o postawie poszczególnych formacji i 
zawodników Orła-Sparty. Bramkarze-S. Singer i T. Włodarczyk nie zapi­
szą postawy w bierzącym roku po stronie sukcesów. Przepuścili dużo goli 
i pod tym względem Orzeł zajmuje jedną z końcowych lokat. W dużej 
mierze bramki padały z ich winy. Napewno na ich postawę miała "dziura­
wa" obrona. Tak doświadczeni zawodnicy jak M. Kopeć, S. Tośta, M. Rój 
czy M. Zieliński mieli za dużo przestojów w grze. Wprzypadku kontuzji 
któregoś z tych piłkarzy zastępcy ustępowali umiejętnościami etatowym 
zawodnikom pierwszego zespołu. Rozpatrując poszczególnych piłkarzy 
z osobna wydaje się, że mamy dobrą obronę, ale wszyscy razem nie two­
rzą monolitu. Najbardziej widowiskowa grę prezentuje Marek Zieliński. 
] ego rajdy wzdłuż całego boiska wzbudzają zachwyt kibiców. W składzie 

• pomocników drużyny mamy nazwiska, które w poprzednich latach sta­
nowiły o sile piłkarstwa międzyrzeckiego. Tylko te nazwiska zostały. 
Owszem przytrafiały się piękne zagrania, ale ogólnie to nic ciekawego. 
Tak samo jak w przypadku obrony narazie nie ma następców S. Zieliń­
skiego, A. Orłowskiego, M. Mazurka czy R. Witkowskiego. Dwaj pierwsi 
piłkarze póżniej dołączyli do zespołu i bez większego przygotowania byli 
lepsi, a w każdym razie nie gorsi od zastępujących ich piłkarzy. Pod ko­
niec rundy pokazało się kilku młodych chłopców, którzy zapowiadają się 
bardzo obiecująco. Najczęściej występującymi napastnikami byli Z. No­
wicJd i P. Cygan. Bardzo często zwłaszcza w drugiej części rundy grywał 
G. Sliwiński. Co można powiedzieć dobrego o napastnikach strzelających 
mało bramek Z. Nowicki nie może być zadowolony ze swojej postawy. 

P. Cygan musi zmienić podejście do sportu i do samego siebie. W 
przyszłości Jego gra może cieszyć. Wolą walki G. Śliwińskiego można 
obdzielić innych, ale tym nie wygrywa się spotkań. Tak więc laurki nie 
wypadły zbyt okazale. Czwartoligowi futboliści Orła-Sparty muszą sobie 
sami odpowiedzieć na pytanie, czy chcą nadal grać w piłkę zadowolajac 
coraz mniejszą rzeszę kibiców. Na początku rundy przycodziło 400-500 
kibiców, a pod koniec batali nie można było doliczyć się 200 obserwato­
rów. Nie jest to liczba tragiczna czytając jak na niektóre mecze II i III ligi 
przychodzi po 100-200 sympatyków piłld nożnej. 

Inne drużyny naszej gminy występują w klasie A. Zespół In teru Nieto­
perek przewodzi w tabeli , a piłkarze zapewniają, że nie oddadzą prowa-

" dzenia do końca rundy rewanżowej. Jednym z zespołów , które mogą 
zagrozić Interowi są rezerwy Orła-Sparty. Ci młodzi chłopcy sprawiali 
szkoleniowcom,kibicom , a zwłaszcza sobie wiele radości i niespodzia­
nek Przy założeniu , że oni cały czas sportowo się rozwijają można mieć 
nadzieję ciekawej walki o zwycięstwo w rozgrywkach. Ciekawostką jest , 
że wielu kibiców sympatyzuje z obydwoma zespołami. Trzeci nasz przed­
stawiciel As Pieski trochę sportowo odstaje od wspomnianej wyżej dwój­
ki, ale sportowej walki im nie zabraknie. Teraz nastepuje przerwa zimo­
wa, a po nowym roku trzeba brać się do pracy, aby polepszyć pozycję 
czego życzę wszystkim drużyną. 

Oprócz "dużej" piłki nożnej w Międzyrzeczu odbywają się turnieje 
piłkarzyków stołowych. W przyszłym roku zapowiadane są zawody o Mi­
stJ·zostwo Polski. Takiej zawziętości jak na tych turniejach nie ma nawet 
na dużych obiektach sportowych. W zawodach, które odbyły się w Mie-

dzyrzeczu brało udział 6 dwuosobowych zespołów. Pierwsze miejsce za­
jęła drużyna w składzie Marek Król i Marcin Woźny, którzy wyprzedzili 
Piotra Strychalę i Damiana N owaka, orazJana N owaka i] ózefa Przybyl­
sldego. Kolejny turniej odbedzie się 4 gr udnia br o godz 16 w lokalu Caf­
fe-Bar Martynika przy ulicy Kopernika 17b. Zgłoszenia przyjmowane będą 
do 3.12.98 r w lokalu przeprowadzjącym zawody. Zapewnione duże emo­
cje i świetna zabawa. Organizator zaprasza wszystkich chetnych. 

Jan Wiśniewski 

SIATKÓWKA 
MARIUSZ WRACAJ JAK NAJSZVBCIEJ 

Siatkarze Orła rozegrali już piątą kolejkęrozgrywek drugoligowych. Na 
lO rozegranych spotkań zanotowano 4 wygrane i 6 porażek W założeniach 
przedsezonowych proporcje były odwrotne. Pierwsze dwa pojedynki z Astrą 
Ustronie zakończyły się planowaną wygraną. Z wyjazdów do Szczytna i War­
szawy przywieziono jedna zwycięstwo po wygranej w Warszawie z Politech­
niką. O ile to jedno zwycięstwo w Warszawie było radosną niespodzianka, 
niepowodzenia w Szczytnie chluby naszym siatkarzom nie przynosi. M~­
łym usprawiedliwieniem może być kontuzja Mcuiusza Wójcika jakiej naba­
wił się w pierwszym secie sobotniego meczu. Brak Mariusz był bardzo 
widoczny we wszystkich meczach rozgrywanych na parkiecie rniędzyrzec­
kim. Większość piłek ze środka pola wchodziło jak w masło. Środkowi blo­
ku M. Ozimiński, M. Karbowiale muszą jeszcze sporo potu wylać zwłasz­
cza w obronie, żeby byli tak skuteczni jak jak ich starszy kolega. Kibice 
muszą się uzbroić w cierpliwość, gdyż kontuzja Mariusza jest poważna. 
Dopiero pod koniec listopada sympatyczny Wójo będzie miał ściągany gips. 
Później rehabilitacja i rozpoczęcie treningów. Kiedy dojdzie do pełnej dys­
pozycji nikt nie wie. Miejmy nadzieję, że młodzi siatkarze szybko nabiorą 
rutyny i boiskowego sprytu. Pomimo porażek kibice cały czas pozostają z 
drużyną co udowadniają w czasie kibicowania okrzyki -jesteśmy z Warni -
na pewno przynoszą satysfakcję zawodnikom. Gdyby tak jeszcze za kibico­
wanie drużyna dostawała punkty to pierwsze miejsce w rozgrywkach mu­
rowane. Przed drużyną jeszcze jest sporo meczów, które powinny zakoń­
czyć się zwycięstwem . Obecnie siatkarze Orła plasują się troszeczkę poni­
żej przedsezonowych założeń. Jeszcze w listopadzie jest wyjazd do Ozorko­
wa, gdzie o punkty będzie niezwykle tJ·udno. W grudniu dwa razy nasi siat­
karze spotkają się na parkiecie w Międzyrzeczu. W dniach 5 i 6 grudnia z 
Felgexem Dobre Miasto, a 12 i 13 grudnia z Baczewskim Starogard Gdań­
ski. Ostatnie mecze pierwszej rundy odbędą się już w styczniu przyszłego 
roku, a będą to wyjazdowe mecze do Białej Podlaskiej. Grudniowe mecze 
mogą przynieś 4 wygrane, ale drużyna musi w siebie uwierzyć. Szczegól­
nie ciężko będzie z wiceliderem obecnych rozgrywek drużyną Baczew­
skiego ze Starogardu Gdańskiego. Na tym szczeblu rozgrywek daje się się 
zauważyć, że drużyny, które grają od dłuższego czasu w "żelaznym" skła­
dzie wygrywają większość meczy. Zespół Orła ma obecnie niezbyt ustabili­
zowany skład, a co za tym idzie zgranie pozostawia wiele do życzenia. Czas 
pracuje dla międzyrzeclach siatkarzy z ldlku powodów. Pierwszy to powrót 
wspomnianego już Mariusza Wójcika, a drugi to coraz większe zgranie dru­
żyny. Kibice czekają na zwycięstwa i wierzą, że końcówka roku będzie "na­
sza". O przyszłość nie należy się martwić. Juniorzy młodzi z Uczniowskie­
go Klubu Sportowego odnoszą sukcesy w swojej grupie rozgrywek Daje 
to gwarancję sukcesów w późniejszych latach. Obecnie duże sukcesy od­
nosi wychowanek międzyrzeckiego Qrła - Dawid Murek Reprezentując 
Polskę był uczestnikiem Mistrzostw Swiata w Japoni. Mimo, że nasza re­
prezentacja nie odniosła w kraju kwitniącej wiśni sukcesów to kibice Dawi­
da mogą być usatysfakcjonowani z postawy tego siatkarza. Niech gra Da­
wida w reprezentacji będzie dowodem, że młodzi sportowcy przy odpo­
wiedniej pracy mogą reprezentować swoją ojczyznę. Ten podniosły ton niech 
~a~:oń,czy ten artykuł. J. Wiśniewski 

-------~-----------~ 
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PODZIĘKOWANIE 
W dniu 20 września 1998 r. na Cmentarzu Komunalnym w Międzyrze­

czu odbyła się uroczystość odsłonięcia i poświęcenia pomnika pamięci -
tych , którzy cierpieli i ginęli w więzieniach, łagrach i zsyłkach Sybiru. 

Ku pamięci umęczonym i wierności pamięci żyjącym ufundowano i po­
święcono sztandar Koła Związku Sybiraków w Międzyrzeczu. 

W uroczystości rozpoczętej od mszy św. celebrowanej przez ks. kape­
lana -ppor. Szymańskiego, ks. kanonika- Grzegorza Tuligłowicza, ks. 
infułata- Henryka Guzowskiego uczestniczyli licznie zebrani miesz­
kańcy Międzyrzecza, członkowie Związku Sybiraków, przedstawiciele Par­
lamentu RP w osobie- senatora Zdzisława Jarmużka, burmistrza MiG 
Międzyrzecz pana mgr Władysława Kubiaka, Prezesi Zarządów Związ­
ku Sybiraków z Warszawy i Gorzowa Wlkp. Poczty sztandarowe Wojska 
Polskiego, Kombatantów, Szkół oraz Kół Związków Sybiraków z woje­
wództwa gorzowskiego. 

Pikanterii uroczystości nadała orkiestra wojskowa z Krosna Odrzańskie­
go oraz kompania honorowa z 17-tej Wielkopolskiej Brygady Zmechani­
zowanej w Międzyrzeczu . 

Członkom Koła Związku Sybiraków w Międzyrzeczu za opodatkowa­
nie swych skromnych dochodów na fundusz budowy pomnika i sztanda-

l 

-SWIĄTECZNA 
Znaczenie 
wyrazów krzyżówki : 
-wyraz, - samiec krowy, - dol-

na część kadłuba statku, - ptak, 
- płynny składni krwi, - winni­
czek, - dawka, - pula w grze, -
drzewo Laury, - siostra Ballady­
ny, - używany przez włamywa­
czy, - przedłużenie stępki, - po­
etycki smutek, -tłuczeń, -lepra, 
- patka z tyłu płaszcza, - potocz­
nie o ślubie, - morze być tarta, -
Christie, - beczułka, - cenne 
znalezisko, - z morałem, - tył 

konia, - nicień, - podatek islam­
ski, - harcerski alarm, - worek 
podróżny, - kencja, - zaloty, -
kabaret z Wrocławia, - uparty, 
- z areną, - część koszuli, - pi­
sarz indyjski, - inna nazwa rze­
ki Ems,- jezioro w Finlandii, -
duży kotek, - namiot mongolski, 
- zasłona, - samosąd, - załoga 
łodzi, - symbol pokoju, - mielo­
ny lub plajta, -w desce, -dawny 
ustrój Rosji, - łódź indiańska, -
imię ze wschodu, - zakręt, -
wstęga, - obszar, - bóstwo z koź­
limi nogami, - wolny etat, - wy­
pluwana, - świt, -wrzątek, -po­
chodna amoniaku, - litera grec-

ka, - krótka szata liturgiczna, -
centrum kościoła, - manna, - pa­
puga, - smażony cukier, - motyw 
ozdobny, - zagrywka w brydżu, 
- do gry w kometkę, - nota, -
wprawa, - gatunek pszenicy, -
okulary z jedną soczewką, -
uchwyt przy samochodzie, - ry­
cerz kastylijski, - k.o. ,- drogo-

ru, harcerzom za pomoc w zbiórce funduszy, osobom prywatnym i insty­
tucjom za pomoc finansową i organizacyjną, zwłaszcza głównym funda­
torom, których nazwiska umieszczono na drzewcu sztandaru Związku 
Sybiraków w osobach- Władysława Kubiaka, Zdzisława Jarmużka, 
Jadwigi Ostrowskiej, Kazimierza Jońcy, Tadeusza Maciejewicza 
Romana Strzelczyka, Andrzeja Świdra, Jacka Chudziaka, Janu: 
sza Krzywulskiego, Jerzego Gądka, dla PBM B. Opyrchał Sp. z. o.o. 
Oddz. M-cz, ppłk Mirosławowi Waliszewskiemu i ppłk Markowi 
Patrzale z 17-tej Wielkopolskiej Brygady Zmechanizowanej w Między­
rzeczu - za współorganizację i oprawę uroczystości - serdeczne podzię­
kowanie składa Komitet Organizacyjny Budowy i Fundacji Sztandaru 
Koła Związku Sybiraków w Międzyrzeczu w osobach-Jadwiga Nawrot, 
Jan Rymaszewski i Jan Antonowicz. 

P.S. 
Fani Izabeli Stopyrze przekazujemy słowa wdzięczności i podziękowania 

za publikację pt. : "Bolesna historia wiecznie żywa"- w październikowym 
numerze Kuriera Międzyrzeckiego. 
Przyłączamy się do Fani odczuć odniesionych w czasie imprezy odsłonię­

cia i poświęcenia pomnika i poświęcenia sztandaru i dodajemy, że wszyscy, 
którzy finansowo i organizacyjnie wsparli naszą inicjatywę zachowania 
pamięci o tych, którzy cierpieli i ginęli z rąk sowieckiego totalitaryzmu, na 
trwałe zapisali się do karty historii pamięci o NICH. 

cenne futro, - w niej obrazek, -
skrzypi u drzwi, - zwinność, -
marża, - na kopercie, - narząd 
wzroku. 

Litery uszeregowane od l do 59 
utworzą rozwiązanie. 

Na rozwiązania czekamy do 
10.01.1999r., po adresem: KM ul. 
Konstytucji 3 Maja 30. Przyznamy 
atrakcyjne nagrody książkowe. 



OŚRODEK SZKOLENIA 

KIEROWCÓW 

TWAACIE KURSU: 
O .11.98r. godz. 17°0 

MIĘDZVRZECZ ul. Waszkiewicza 25 D (KACZV DOŁEK) 

Z PISY l INFORMACJE CODZIENNIE 
W BIURZE FIRMY w godz. 8.00-16.00 

~[!~~[!~00 

. SUEP WIEEOBRANŻOWT ., 
##OGROD## 

~· ~ 
ul. Konstytucji :J-go Maja 

66-300 Międzyrzecz teL 74Z0603 
ł::W::o:....::D~EE~·R=w.B=\;ł=,E~·: 

• Kwiaty doniczkowe i bal­
konowe • wieńce • bukiety 
z kwiatów sztucznych • 
donłezki • osłonki • 

nasiona • cebulki • kłącza 
krzewy • drzewka i roz-sady 
• nawozy • środki ochrony 

a 

PRZEDSIĘBIORSTWO TECHNIKI INSTALACYJNEU 
ł l 

~~AI',OL~' ~ AH:DI\IBJ :PBABI:ŃSEI 

66-300 Międzyrzecz 
POL ul. Młyńska 20 

(tel./fax 095/741-24-50, tel. 090/61-66-20) 

PROJEKTOWANIE • WYKONAWSTWO • DORADZTWO TECHNICZNE 
* lnstacje grzewcze, sanitarne 

i gazowe 
* Ekąlogiczne i energooszczędne 
źródła ciepła 

"* Instalacje i urządzenia wentylacyjne 
* Sprzedaż materiałów instalacyjnych 
* Serwis techniczny kotłowni 

olejowych i gazowych 



-====== DYSTRYBUCJA GAZU BUTLOWEGO, 
' AUTOGAZ, MYJNIA SAMOCHODOWA, 

SKLEP FIRMOWY (KUCHENKI, PIECE, 
CZĘŚCI DO URZĄDZEŃ GAZOWYCH) 

Międzyrzecz, ui.ChrÓbrego 30 

UWAGA CHŁOPY ! ... BABY ZRESZTĄ TEŻ ! 

JUŻ 1500 POZYCJ/ OFERUJE: 

MAJSTER 
SKLEP ELEKTROTECHNICZNY 

•!• żarówki ,świetlówki 

••• wtyczki, wyłączniki 

•!• przewody , przedłużacze 

•!• bezpieczniki , części AGO 

•!• lampy, halogeny 

•!• latark i, baterie 

•!• mierniki, wkrętaki 

•!• lutownice, wiertarki 

•!• odkurzacze, roboty 

-F.: •!• różne przydatne "pierdołki " 

~ 
1-ó ~- ~-
~ -,.A T 

l ~Q ,...~ 
1 

TOMASZ BARANOWSKI ZAPRASZA: 
66-300 MIĘDZYRZECZ, OS.CENTRUM 3 

(rłnwny "ELDOM") 

l _ .. ~~/~ ~~ vo ~ ~ 
l ~ %>+, V"~ 

1r 742-15-15 

<{p~ ~ ... ----

Firma ~dek 

-nagrobki 

66-300. Międzyrzecz 
ul. Rzemieśln icza 2 

tel. (0-95) 741-18-92 

- grobowce roczinne 
- parapety, okładziny schodowe 
-kominki 

Do produkcji wykorzystujemy granity, 
marmury krajowe i importowane 

o szerokiej kolorystyce. 

Solidnośc, terminowość, 
niepowtarzaJność wzornictwa. 

Udzielamy wieloletnich gwarancji. 
Transport na terenie województwa bezpłatny. 
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